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lsret zam ieśc iła  w ostatnim  num erze de-t 
ja0 . rolow ej Izab e lli, moc^, k tó reg o , s tó su -  
w4 Si.§ P o d s ta w ie n ia  m inistrów , k ró lo - 
*aw°S'v'a dcssa? sp rz ed aż  dóbr kościelnych 
D ** * °"*  zo sta je  na  cz as  n ieograniczony, 
p °siliśm y n iedaw no, że projekt finansow y 
śiijp an tera m inistra sk arb u , o p ie ra ł się w ła -  
2 V *  w ykonaniu w części owej sp rz e d a -  
pr? Zawotow anej p rzez K o rtezó w  w roku 
H i ^ y m ; że oparli się  temu g łó w n ie  pp. 
Hijni ^ ° s a s  i P a s to r  D iaz. P ie rw sz y  jako 
Pr0 ‘S tersi)i:aw  w ew nętrznych, w id z ia ł w p r / e -  
now l ż e n i u  tego postanow ienia K ortezów , 
* kr .*r^ °  ,,ieuk°ntentow ania i rozruchów  
O ® ,  drugi jak o  m inister sp raw  zew n ę- 
d(i0 ^ .  ’ n°w e  za w ik ła n ia  i n iep rzes tan n e tru - 
lv(i 'SCl w Pr*yw róceniu przy jaznych  s tó su n - 
 ̂ ze S to licy  A p o s to lsk ą , na których H i-  

I 'Panij ty le za leży . M inistrow ie ośw iecenia
1 U) A*.— ,. . ------

‘HI ... -   • • K o r -ilgjl j || J 1 j 1
te • 0 u trzy m y w ał, że postanow ienie K
tiip<,VV i est ju ż  u s ta w y , której n a ru szać  się 
fa^ ° d z i ,  a  m m ister robót publicznych pop ie- 
Kje S ° zapew ne dla te g o ,  że  p o trzeb o w ał 
pr()Ql?dzy. K ró low a o św iad c zy ła  się  przeciw ko 

J< ktowi p. C an te ra  i p rz y ję ła  dym isyę te -  
v\. Q l" ‘s tra. W k ró tc e  potem w y s z e d ł dekret 

Uf 0cte M a d r y c k ie j  o którym m ow a, i 
H0t s ’§ ^ez żadnego  m inisteryalnego u -  
N|y tUcv°VVa,łia, juk ie  zw y k ło  w rządach  kon- 
Tę,, f*: |! lych poprzedzać dek re ta  panującego, 
^y ja tjf Uważany  p rzez  pew ne dzienniki zav  r ......................................... jw , ze
^Vj ’ “ « a z a n y  p rzez  pew ne uziem  

1 ?wy? d a ł  im powód do wnioskó 
U:"0n Uszl,a,lsk: uie m in ł duad-jśm ia 'o śc i i]u 

‘jvvuw anie tak  arló tra lnego  k ro k u ; ja k• . .  .----------------     o  ~ ;  j ----
b' !iej» że nif* m ożna tuszyć dobrze o g a - 
Uiecie który sobie tak  lekcew aży  sp raw y  
arbow e, n a jw ażn ie jszy  częśc  ad m in is tra - 

• 1 a n a js ła b sz y  H iszpanii stronę
a jw ażn ie jszy  częsc

^  oniew aż projekt p, C an te ra  i c a ła  s p ra ­
li l° c z y ła  się w gabinecie hiszpańskim  o
^ .  wiadomo na politycznem  po lu , przeto 
 ̂ K|lku następujycych uw agach  pominyc ino- 

/; . ,riy stronę religijny teg o  w y p a d k u , k tóra 
0|^S/<ty n ieraz  już  w podobnych zdarzeniach  

t e r n i e  na tem m iejscu rozb ierany  b y ła .
^  naprzód, śm iesznościy  by ło !iy  zap raw d ę  
(j W ym ywać, ab y  w kraju  gd zie  konsty tucya 
n0Piero co zaw eto w an a  p rzez  zgrom adzen ie  
^ '" d o w e  legaln ie  z w o ła n e , dekretem  k ro -

C® Ć  I t l g R l C K i t - A H T T O T C m

C E D R O W Y  O S T R Ó G  * ) .

^ N«dzwyczaj gorące lato w r. 1735 sprowadziło wiel- 
(,t, kle^ki na całą Kanadę. Na polach wypaliło wszy- 
„ ie zboża; bawoły i łosie niemając ani dość paszy, 
p( wody, całen.j stadami wywędrowały na zachód; 
^''nnifjsze strumienie zasilające większe jeziora i rze- 
k "3 schły do szczętu, tak dalece, że wszelkie ko- 
d^l’ikacye i handel zupełnie przez to utrudnione zo­
la* zns uiający nadciągnąć z zapasami niewy-

'Jnych futer, które zazwyczaj mieniali za płody fran- 
2*iegn przemysłu, niepokazali się ani w Montreal, 

tj." w Tadu»>sak. Nieznośne te upały położyły nawet 
wszelkim nieprzyjażninm, gdyż między przeci- 

. Ikami, bez poprzednich układów, przyszło do milczą- 
Parii 2aw,eszen‘a îron>- Z upadkiem sił cielesnych u- 
(I d> 1 animusz wojenny; nikt nie miał siły nienawi- 
l się wzajemnie, bo walka wymagała zbyt wiel- 
J 8 0  natężenia, przeto każdy na tćm poprzestał, że 
i '‘ wzajemnie unikał, z  tego wynikła ta dogodność,
. Podróżni zmuszeni przebywać pustynie, niezacho- 
i Hali już potrzebnych ostrożności i wszędzie gdzie 
( Się podobało, mugli stanąć na popas lub nocleg, nie 
j J'*cząc się o więcćj, gdy mogli znaleść dobrą wodę,
I Meniste drzewo; powszechne wycieńczenie było nąj- 
eP»zym środkiem obrony.

1 ) Powieść tę przypisuję zmarłemu niedawno amery-
“ ŝfeiemu poecie Edgarowi Poe, który na płodach swych 
y«isUłł piętno pewndj oryginalności, i e nim Bię chlubi 

'datura Stanów Zjednoczonych.

lewskirn za  n ieistn iejącą uznany z o s ta ła ,  a  inn^, 
w jej m iejsce ok tro jow ano , ab y  w tym k ra ju  d e­
kret królew ski nie m ó g ł zn ieść szc zeg ó ło w e g o  
postanow ienia tychże sam ych K o rtezó w , sko­
ro je  rz^d  te raźn ie jszy  u zn a ł z a  szkodliw e; aby  
więc w drugim  przypadku  arb itra lność  m ia ła  
być w iększy  niż w pierw szym . W s z y s tk o  co 
się teraz  dzieje w H iszpanii je s t  a rb itra lne  — 
i inaczej być nie m oże. J e s t  to konieczne na 
stępstw o  każdej rew olucyi.

L ecz  p rzy p u śc iw szy  n a w e t, ja k  u trzym y­
w a ł m a rsz a łe k  O ’Donnell w g ab in ec ie , że 
postanow ienie K ortezów  co do sp rzedaży  
dóbr kościelnych o trzy m a ło  san k cy ę  k ró lo - 
wej (lubo  ja k  wiadom o san k cy ę  p rzy m u so ­
w y, łz am i królow ej okupiony) a zatem  s ta ­
ło  się u staw y , konsty tucya z a ś  takow ej je­
szcze  n ieo trzy m a ła  i o g ło szo n y  nie b y ła ,  to 
naw et w tedy nie b y ło  po trzeby  m otyw ow ania 
dekretu o którym m owa. D ekret królow ej nie 
znosi ustaw y , ale tylko jy  z aw iesza . J e s t  to 
praw o które je s t  i b y ło  za w sze  a try b u cy y  
korony: w rzydach  absolutnych bez odw o­
ła n ia  się do nikogo, w konstytucyjnych z od­
w ołan iem  się  do p rz y sz łe g o  zgrom adzenia . 
N ow ym  K ortezom  s łu ż y  praw o interpelacyi: 
m inistrow ie w tedy  w y io ży  m otyw a. N ie m a 
tu w ięc żadnego  braku  śm ia ło śc i, je s t  tylko 
po prostu użycie p re ro g aty w  korony. K ró ­
low a n iezu io sła  u s taw y , ty lko jy zaw ies iła ; 
stronnicy przeto najśc iśle jszych  form konsty­
tucyjnych powinni być zadow olnieni. P rz e d ­
staw ienie m inisferyalne b y ło  tu ca łk iem  zb y ­
teczne , dość że takow e is tn ia ło , a  królow a 
w y d a ła  dekret po zasiygn ien iu  ra d y  mini­
strów  i na ich w n io sk i: w szy stk o  w iec o d -

w łasnośc i.
A le  tak  nie je s t ,  i w ła śn ie  ów dekret kró­

lowej oparty  n a  p rzedstaw ien iu  gabinetow em  
n ajlepszy  je s t  teg o  otuchy. P i, rw sz y  to krok 
rzydu  od rew olucyi lipcow ej, k tóry  po zw a­
la w n o sić , że H iszpan ia  w ejdzie  na d rogę 
sobie w łaśc iw y , że kierunek polityki jej w e­
w nętrznej będzie narodow y i zg o d n y  z duchem 
je j tradycy j. M niejsza  o to że  nie będzie 
g w ard y i n a ro d o w e j, skoro  ta  od c iy g ły ch  
w strzyśn ień  kra ju  za s ło n ić  nie z d o ła ła .  A le 
w cale nie m niejsza, czy  postanow ienie zgubne, 
bo o s łab ia jy ce  ducha re lig ii, fa łszu jy ce  po­
jęc ia  zdrow e o w ła ś n o ś c i,  p row adzyce z a ­
w sze i w ła d z ę  i cz łonków  sp o łeczeń stw a  
do nadużyć, zostan ie  w ykonanem . D ekret 
królow ej Izabelli zaw iesza jy cy  to w ykonanie 
je s t szczęśliw ym  zw rotem  w polityce, i w y t- 
pić nie m ożna, że  doda rzydow i s i ł  na ja ­
kich mu zbyw a. Ż y c z y ć  tylko należy  naro ­
dowi h iszpańskiem u, ab y  p o w o ła ł rep rezen ­
tantów  g o d n y c h , coby odrzucali bezpraw ie 
k tóre korona p o w strz y m a ła .

^ o r « « p o i i e i c j a  C i t i t ,

Z  drugiej strony  dziw ie s ię  ty lk o  p r z y ­
chodzi c z y ta jy c , że w strzym anie postanow ie­
nia K ortezów  je s t  lekcew ażeniem  interesów  
skarbu  hiszpańskiego . F inanse  b e z  wytpienia 
w op łakanym  sy  tam s tan ie : ale czy ż  je  
w yratu je  sp rzed aż  dóbr koście lnych? C zy ż  
dośw iadczenie n igdy  i n iczego nie nauczy? 
O zy ż  ten śro d ek  nie b y ł  użyty  i niestety 
w jak  w ielu k ra jach ?  K tóreż  finanse w y ra -  
io w a ł?  C zy  racze j nie zaw sze  poprzedził on 
tylko k a ta s tro fę?  N am ię tn o ść , s łu szn ie  m ó- 
wiy, najbardzie j zaślep ia , bo najmniej w idzy 
ci co w idzieć nie chcy. Z w ytpićby p rz y sz ło  
o H iszp an ii, g d y b y  jej finanse ju ż  nie rao~ 
g ły  być u ra to w an e tylko naruszeniem  cudzej

- c , . . .  W i e d e ń  1 października.
® Stan giełdy zaczyna się polepszać. Papiery nubli- 

czne poszły nieco * gorę, przemysłowe jeszcze stoją 
słabo. Wtzakze akcye kredytu ruchomego zdawały si 
wczoraj dźwigać. Dzienniki prowadtą dalej zaciętą prze­
ciw admioistracyi tego instytutu walkę. Dowodzą słu­
sznie. że takowa samą tylko spekulaeyą giełdową zaj- 
mowftł i się dotąd i że się w niej tuedość nawet poka­
zała czyst”. a przvtem słabą, gdyż ani kursu swych 
akcyj ani nawet papierów publicznych w teraznityszem 
przesilwu podtrzymać nie mogła. Go do pomocy przed- 
siebierstwom przeu-ysło ym, im który to cel kredyt 
ruchomy utworzonym o t»k.>w(sj „Ort jrsrcze 1 wencyj

tkliwą przymówkę. Każdy krok podobny powiększa 
w oczach Austryi wartość przymierza z Francyą Jo  
wrażenie, zdąje mi się, wywołał okólnik w wyższych 
sferach.

Pogodę mamy ciągle prześliczną.

łP w ry *  29 września. 
Okólnik księcia Gorczakowa ogłoszony w Ze Nord 

. Gazecie kolońskićj, jest dokumentem wielkiej wagi 
pod różnrmi względami, a mianowicie pod względem 
europejskich przymierzy. Okólnik wyznąje, że ustał da­
wny skład przymierzy, to jest: że ustało przymierze 
tak zwane święte. Le Nord zaś mógłby wyznać, że 
po okólniku księcia Gorczakowa ustały na zawsze po­
głoski o przymierzu francuzko-rosyjskiem, za którem 
mogła być księżna Matylda, część dworu i część Fran- 
cyi, ale za którem nigdy nie był zapewne Napoleon III. 
Csiążę Gorczakow protestuje przeciw interwencyi Za­

chodu w sprawy greckie i neapolitańskie. Union i As­
sem ble Nałionale poklaskują mu. Siecle zaś tak ro­
zumuje: „Rosya żyła interwencyą w sprawy wewnę­
trzne narodów, nie ma więc teraz prawa protestowania 
przeciw niej; Rosya robiła interwencyą w interesie mo­
narchów, a Zachód robi ją w interesie poddanych; ró­
żnica interwencyi jest wielka, ale prawo interwencyi nie 
ustało. “

Sprawa neapolitańska znajduje się w zagmatwaniu, 
)0 cel Zachodu powolnie się rozwija. P. de la Conr, da­
wny a dyzgracyonowany ambasador francuzki w Neapolu, 
woła, że nie wie za có popadł w niełaskę. Margrabia 
Antonini ma nie wiedzieć co się dzieje, ma nie odbie­
rać instrukcyj i ma chodzić do hr. Walewskiego po no­
winy. Nie wiadomo dla czego król neapolitański trzyma 
w Paryżu tego ambasadora, którego wiek uczynił zu­
pełnie niezdolnym. Ojciec Gaudnn z Unitera urzędowy 
obrońca króla neapolitańskiego, chodzi zagniewany. Za­
pewnia on, że Zachód godzi na koronę Obojga Sycylii, 
że Anglia weźmie Sycylią a książę Murat Neapol,'ale 
tak nie jest. Rząd francuzki wypiera się muratyzmu, 
Globe uważa go za prostą intrygę, która do niczego 
poprowadzić nie może. Zachodowi nie chodzi o koronę, 
lecz o interwencyą i oznaczenie zasady dalszych inter-

Zapew ne skończy s ię w Neapolu na matem.A i.  ̂  ̂ r j r r >f- . I n  1 r ‘ i,1 Jv r t o v h v u j  wv n o n p u iu  HQ 11I01C1U
dząc Sie zawi.idż,oriemi“  m-,ćnoŁ r.s 7* pót'- precedens, precedens płodny w wy
wstają. Mówią nawet, że harnn ' ‘■'.W —n— -------

. 'm u  art lc u ituiizyiJa po-
wstają Mówią nawet, że baron de Bruck przedsiewe-
zmie środki do powstrzymania złego. Rząd ma prawo 
wglądać w czynności administracyi kredytu i usunąć 
powody^ które go tas silnie w opinii publicznćj zachwia­
ły. Dziś już żałują wszyscy, że w dyrekcvi tego za­
kładu p. Pereira niewziął żalnego udziału.

Jeszcze niewiadomo, czy flota francuska wyszła z Tu- 
lonu do Neapolu. Bar. Bourquenav mówił wczoraj, że 
juz wyjsc mogła. Czy austryacka połączy się z fran- 

niewiadomo. Zależeć to będzie od 
Hni^h on de Hubner spodziewany tu w tych
ki n»t Wraca,z tera przekonaniem, że króla nieprze- 
net ,P0htykl teg" monarchy niepojmuje. Gabi-
sie zdaie n S " *  ^  SWych dobrych rad,Hh- Le“  J,lk 
GorczaknU n ° ,nj  7'le! do F°jednania- Na okólnik ks. 
UDrzeim *̂ 10 st~deuts^« -P o s ł  odpowiedziała bardzo 

e, lecz w gruncie widzi w nim nie jedną do-

Tyłko ta jedna wyjątkowa okoliczność mogła uspra­
wiedliwić postępowanie nie wielkiąj karawany, która 
właśnie obozowała na północnym brzegu Cedrowego 
jeziora przy samej prawie granicy wyższej Kanady. 
Nie tylko bowiem stanowisko obrane przez nią, ponuę- 
dzy krańcem boru, a jeziorem, sprzyjało wszelkiemu 
napadowi, ale i utrudniało wszelką ucieczkę; nie widać 
nawet było nąjmnieiszćj ostrożności w ukryciu obozo­
wego dymu, i zatarcia na ziemi śladów zostawionych 
przez karawanę.

Towarzystwo podróżne składało się z pięciu Huro- 
j •’ w*ArZących straż przyboczną dwojga młodych 

ludzi, którzy gję widocznie powierzyli doświadczeniu
tych przewodników. VV rzeczy samćj na widok tej pary 
można było zaraz odgadnąć, że życie w przedpotopo­
wychi lasach i scenerya puszczy, były im zupełnie no­
we. Szczególniej niłoda kobieta nie mogła ukryć dzie­
cięcego podziwu. Usiadłszy obok swego towarzysza 
przerzucała spojrzenie swoje od lasu do jeziora, od je­
ziora ku niebu i zwracała je nakoniec na oblicze mło­
dego mężczyzny. Roztaczający się przed nią krajo­
braz nosi piętno dzikiej wielkości, ale w tak przejmu­
jący sposo , r e tylko ten mógł nań patrzeć obojętnie* 
ktoby od małego przywykł do takich widoków. Po pr«' 
wąj stronie ciągnęła się szeroka równia, zamknionałań­
cuchem wzgorzow porosłych niezbrodzonemi bory, 
tymczasem na pochyłości ich podnóża mszyła się dro­
bniutka tr *a słuj-jje* za pastwisko samopas chodzą­
cemu j0®10"'1' Znaczna przerwa w łańcuchu pagórków 
pozwalała oku ścigać nieskończony ciąg dolin i gdf» 
aż po sam kraniec widokręgu. Po lewśj, w promie­
niach słońca iskrzyło się jezioro, którego gładkie zwier­
ciadło czasami tylko karbował omdlewający powiew; a 
na przeciw Siedsącyciu otwierało się tuż urwisko skali­
ste, * ktorego zwieszały się zwęglone szczątki świeżo

protestuje. Giełda ma ogólne przekonanie,' ie  'Nam> 
leon III gotuje żywioły do nowćj wojny, która może 
wybuchnąć za lat parę lub kilka. Postępowanie Cesarza 
jest biegłe. Przyjmując politykę liberalną, Cesarz neutra­
lizuje propagandę angielską, miarkuje ją tam gdzie po­
trzeby Francyi tego wymagają, i być może, że rozżarzy 
ją tam gdzie tego potrzeba Europy wymaga. Rzeczy 
pójdą niezawodnie pewną drogą, bo Zachód jest potę­
żny i pójdą niezawodnie prędko, bo Napoleon III nie 
ma czasu do stracenia.

Moming-Post poświęcił nowy artykuł przymierzu 
zachodniemu, które uważa za podstawą zachodniej i 
europejskiej pomyślności. Le Pays mówiąc o blistiein 
zebraniu się nowego kongresu, zapewnia, źe kongres 
rozszerzy swe czynności i że weźmie pod rozwagę 
wiele nowych rzeczy.

Spóźnienie się z przybyciem do Paryża hr. Kisie-

zapalonych chrustów.
wne Wn?JL;tyCh- euroP«jskich podróżnych tworzyło dzi- 
natura 1 otaczaJflcA ich dziką i wspaniałą
tkie no lot • . suknia mfod®j kobiety- rękawy kró-
szczvk 8iatkowe rękawiczki i atłasowy pła-
eleeantek , y y  strdj zwykłych ówczesnych paryzkich
ten podnoHiłPaCsn'J?.cych po parku wers"l8kim. Ubiór 
znowu, mezk* J^smukłój i delikatnej kibici; gdy
charakter nr, w p'e noKC J J towarzysza nosiła wybitny 
cznemi form am f^w 0 w,asnpJ 8,le ^-^dzonego wdzię- 
nroczą obok rok’ ktory 00 chwila zvvracał na
ślać, że gotówhv / '  ,C!ł I8t9tę’ P°zwalal8i0 domy' 
rzyszkę ochroni *yc,e .8tawić > byI« tylko swą towa- 
naj i niejszeeo ,efirn nhjmmejszej nieprzyjemności, od 
miotem. __ M vśliw^C'ft S‘e z niemi,ym Jakim Przfd" 
przy którym wis ał n ■-Ub.'Ór J>2° ’ 8piety był pa8em: 
zarzuconą strzel he ,  łowiepki ’ a Przez ram'e miał 

W nieiakiem n L  , pl8knie dziwerowaną Iufką.
ich konie, przy w '11" od ^  m,odóJ Pary pa8fy. 
odDOC’vwnh u„ ycłl t,,z "koło podróżnych tłomoków

Diugi'  " iicMni'  pra'™ *'a n’,i>" 
.o t ,  i i m ™, J ? kbL . : ,  .,M r ™  «
tam?

wveien. • grosem  jan u y  w lu w u u u ro  ae
^ aJ^c rękę ku jezioru, rzekła: a więc to

T a  l
jej towa?znL ? chana Henryko, odpowiedział najtkliwiej
szukanego n r ™  kllka ^odzin ZP8idziemy 8'6 u długo

— Jabvm • Uzy się nie lękasz samotności ?
zapytać pówinna lekn6? pred" jbym ciebie o to

—  BośC*eg0’
przyjemność w  "a wi.elkim 8wifcie ' nie obce ci 8<> J**?0 
samotność nJ  •,ryumfy’ kiedy j r  zamieniłam tylko jednę
piekłem, d rn l  k l ą-’ z tą. rb*nicfl ’ ie  Pierwsza była 

__ oh będzie mi rąjem. J  J
y tylko jaki wąż niechciał go nas posbawić /

Będziemy z nim walczyć; szczęście warte obro­
ny, a nasze szczęście silne, jak to drzewo, którym 
burza może zachwiać, ale nie obalić

— Powtórz to jeszcze raz Henryko, bo chcę bydź 
przekonanym, ze to wygnanie nie będzie dla ciebie źró­
dłem boleści.

— Że nie, to nie, byłeś ty mnie nieodstepował! a to 
co ty wygnaniem nazywasz, jest tylko oddaleniem się 
od natrętów i prześladowców i daje mi prawo żyć z tobą 
i dla ciebie samego.

dziwifW'k PatrZa* na n'^ 1 wyrM#m wzruszenia i P°*

. r  ,0 ! żebyś znftłft uczucia budzące się we mnie po 
tych słowach! mówił on po krótkiera przestanku, czuję 
się tak szczęśliwym, tak bardzo szczęśliwym, a przy- 
tem tak mi dziwno...

Dla czego dziwno ? , .
— Bo kiedy sobie wspomnę na to com wszędzie wi- 

dzial, i pytam się dla czego dla mnie ma bydź ten 
wyjątek i com takiego zrobił, żeby na tyle przywiązania 
zasłużyć.

— Starałeś się o nie, poświęciłeś mu mąjątek, zna­
czenie w świecie....

— Ciszej mów Henryko.
— Czegóż się boisz? nasi przewodnicy prawie nic 

nie umieją po franzusku...
— Wiem otćm *Ieto nieprzeszkadza, i ebv ci lu

dzie nie ro z u m ie l i  którzy do nich przyszli podczas na-
szćj rozmowy-

Młoda kobieta spojrzała w kiernnk,, w 
iói przez towarzysza i postrzegła , W8kaz8nytn 
inycb rozmawiąjących z Huronam n0Wy P°drÓ'

— Ludwiku! co to ?a InH,; o 
niem i niespokojnością. zapytała z przeraie-

Bezwątpienia jacyś myśiiwoy, odpowiedział-



C55AS z Soboty 4  Października 1 8 56 .

lewa jest naturalnem * znaczącem. Rosya nie mogąc 
sprzeciwić się interwencyi w sprawie neapolitanskiej, 
woli posłać do Paryża ambasadora wtenczas kiedy rzecz 
będzie, jeżeli nie skończona, to w połowie zrobiona. 
Hr. W alewski miał odebrać dwie inne protestacye prze­
ciw interwencyi w sprawy neapolitańskie.

Dnia Igo października Cesarz będzie w Bordeaux. 
Zapewniają że przyjmując obiad w tćm mieście, Ce­
sarz powie mowę, która wyjaśni dalszą politykę Fran- 
cyi i Zachodu. Cesarz jest zdrów. Dnia 2go Cesarstwo 
wrócą do St. Cloud. Powrót Cesarza giełdę zapewne 
podniesie. Księżna Matylda pojechała do Stuttgardu. 
Książę Adalbert bawi jeszcze w Paryżu z powodu sła­
bości swej żony. Spodziewany jest wkrótce syn księ­
cia Toskańskiego. Nie ma już mowy o aresztwa- 
niach. Pogłoska o aresztowaniach wojskowych zda­
je się być mylną. Armia francuzka wie, że na każdym 
innym rządzie straciłaby. Monitor floty zaprzeczył, aby 
rząd francuzki miał zamiar nie posyłać winowajców do 
Kajenny. Rząd posłał niedawno nowy transport wino 
wajców i ma posłać wkrótce inny.

La Voix de la Verite odwołuje w iadom ość o za­
borze dóbr duchownych w Polsce.

Paryż, który żyje giełdą, wyradza najrozmaitsze po 
głoski w toku każdego spadku g'e*ny> im nie 
wierzcie. Skończy się zapewne na małej kryzys finan­
sowej. P. de Gasparin domaga się od rządu demonety- 
zacyi pieniędzy złotych, jakby wykonanie tej rzeczy było 
teraz podobne. Na taką reformę potrzeba dobrej sytua- 
cyi finansowej. Zakaz wywożenia srebra jest doradza- 
ny, ale nań nie zezwala nauka ekonomii politycznej. 
Być może, że skończy się na zniesieniu stopy pienię­
dzy srebrnych, które mennica paryzka wybija codzien­
nie w sumie półtora miliona franków. Bank wypłaca 
bilety samem złotem. Nie kwestya monetowa, lecz inne 
kwestye, które w ostatnim liście wyliczyłam, ciążą na 
giełdzie paryzkićj.

Fraocya gotuje się do nowego dzieła obchodzącego 
dobro całego świata. Hr. D’Escayrac de Lauture ma 
zamiar zrobić ekspedycyą do źródła Nilu. Opuścił on 
Paryż z inżynierami francuzkiemi, niemieckiemi i ame­
rykańskiemu Naśladując p. de Lesseps dyrektora kom­
panii kanału suezkiego, hr. D’Escayrac de Lauture chce 
nadać swćj ekspedycyi charakter nie narodowy, który 
obudzą zazdrość, lecz uniwersalny.

K r a k ó w  3 października. W  dniu jutrzejszym  
jako w Imieniny JCKAp. Mości, odbędzie się uroczy­
ste nabożeństwo na Zamku.

Fmpor. bar. Barko dywizyoner wojsk w Tarnowie 
objął tymczasowo dowództwo nad wojskami w Kra­
kowie w miejsce zmarłego Fmp. hr. Leiningen.

Pogrzeb Fmp. hr. Leiningen-W esterburg odbył 
się dziś o godzinie 4ój z mieszkania jego przy ulicy 
Śgo Jana do dworca kolei żelaznej, skąd c ało po­
wiezione będzie jutro do Wiednia. W szystkie woj­
sko wystąpiło w żałobnój paradzie i z muzyką od­
prowadziło karawan do dworca. Inne w ładze towa­
rzy szy ły  również pochodowi pogrzebowemu jak nie­
mniej zgromadziła się n a  ten obrząd wielka mass a 
ludności.

To znaczne zapewnienie przyczynienia się w in­
teresie wykształcenia ludu podaje się niniejszem  
z wyrazem należytego uznania do powszochnój wia­
domości.—  Z c. k. Rządu krajowego.

Kraków 7go września 1856 r.

C. k. komisyn krajowa dla spraw osobistych urzę­
dów powiatowych w obrębie zarządu krakowskiego 
udzieliła opróżnione posady aktuaryuszów powiato­
wych- kanceliście powiatowemu Michałowi Witkow­
skiemu przy urzędzie powiatowym w Krynicy; kan­
celiście powiatowemu Janowi Miączyńskiamu przy 
urzędzie powiatowym w Przeworsku; kanceliście po­
wiatowemu Wincentemu Ossolińskiemu w Kolbuszo- 
wy i kanceliście powiatowemu Stanisławowi W il­
czkowi w Rozwadowie.
Z c. k. komisyi wyznaczonej do spraw osobistych 

miejscowych urzędów powiatowych.
Kraków dnia 29go września 1856 r.

Gminy Suchodół i Głowienka w obw. Jasielskim 
deklarowały się na założenie dwóch oddzielnych 
szkół gminnych.

W  tym celu zobowiązała się na utrzymanie przy­
jąć się mającego nauczyciela, gromada Suchodół
corocznie w g o t ó w c e ................................ 40  złr. m. k.
gromada Głowienka zaś w tym samóm celu w go­
tów ce ..............................................................45  złr. m. k.
i sześć korcy żyta wypłacać.

Dalej przyjęły te dwie gromady obowiązek, dwa 
odpowieduie budynki szkolne na sw e koszta wysta­
w ić, pokój szkolny pctrzebnóm urządzeniem opa­
trzyć, budynek szkolny zawsze w dobrym stanie u -  
trzymać, czyszczeniem szkoły zawiadywać, naresz­
cie na ogrzanie szkoły corocznie sześć sągów drze­
wa bezpłatnie dostarczać.

—  A od nich niema się czego obawiać ?
— Czegóżby się miał obawiać kapitan de la Roche 

od swoich współziomków ?
Powierzchowność trzech nowo przybyłych usuwała 

na bok wszelką wątpliwość o ich narodowości. Wszy- 
sczy trzćj mieli strój kanadyjski: długi kaftan bez koł­
nierza przepasany u bioder pasem, przy którym wisia­
ła siekierka i dwa worki z prochem i ołowiem. Resztę 
przyboru sk.idały torby podróżne i strzelby.

Nąjstarszy z nich wiekiem niski lecz silnie i zwięźle 
zbudow any  mężczyzna, Właśnie wdał się w rozmowę 
s  naczelnikiem Huronow.

—  A zatem przez wodę niemożemy się żadną miarą 
tam%do8tać? zapytał on.- _

Żeby tam się dostać, musmłbys mój bracie po­
siadać sposob spławienia czółna po piasku i zwirze; od­
parł dziki tonem ironicznym. .

—  A jakżeż idzie polowanie, czy duzo macie zwie­
rzyny? . .

—  Od sześciu dni żaden strzelec me miał co włożyć
do garnka.

—  A połów ryb? . . .
—  Łososie boją się palących promieni słońca i sie­

dzą na dnie jeziora.
—  Czemże żyjecie ?
—  Pemikanem  (drobne kawałki suszonego mięsa).
— Przewiduję, mówił myśliwy do dwóch swoich to- 

warzyszy, przysłuchujących się tćj rozmowie z wyra- 
z*m ’’’.'docznego nieukontentowania, że jeszcze długo 
sknzM! b,dziem na ow8j8n!j polewkę i żabią polędwicę. 
Wsz>s o to jak widzę mała pomyłka w kalendarzu, 
kiedy na ipiec yrZypa(ja wieuti p08t< Zresztą nie ma 
złego '’Ob.- obr« nie w yszło, bo chociaż upały po­
psuły nam p ^  ame i utrudniły podróż, to za to ochra­
niają nas od napaści Liso.y (nazwisko dzikiego poko-

JCKAp. Mość najwyższem postanowieniem swojem  
z dnia 20go września raczył zamianować księdza 
Jana Lotockiego kanonika kapituły metropolitalnój 
grecko -  katolickiój we Lwowie scholastykiem tójże 
kapituły i nadzorcą szkół dyecezyalnych.

W ie d e ń  2 października. N. Pan nadał bar. Ka­
rolowi Hietzinger radzcy tajnemu i radzcy państwa, 
w uznaniu jogo 50 letnich wiernych \ odznaczają­
cych się u słu g , krzyż komandorski orderu Leopolda.

—  JĆK. Mość najwyższem postanowieniem sw o­
jem z dnia 28go września udzielił konsens na bu­
dowę kolei źelaznój nadcisańskiej i na ruch na takowej.

—  Hr. Rechberg p oseł prezydyalny przy Związku 
niemieckim przybył do Wiednia i miał zaraz nara­
dę z hr. Buolem.

—  Towarzystwo kolei żelaznych rządowych w zy­
wa akcyonaryuszów swoich do uiszczenia trzeciej 
wpłaty na akcye w ilości 100 franków na jedną 
akcyę. W noszone być mają od Igo  do lOgo listo­
pada w głównej kasie towarzystwa w Wiedniu i 
w kasie kredytu ruchomego w Paryżu; w pierwszej 
w edług kursu dziennego.

—  Jedno z pism nadreńskich katolickich pisze o 
konkordacie: Pobyt kardynała Viale Prela w Rzymie 
przedłuża się. Od czasu konsystorza bywał on co­
dziennie u Ojca ś., a w  tym tygodniu naradzać się 
będzie z kongregacyą do nadzwyczajnych spraw 
kościelnych. Sam > się przez się rozumie, że rozm o- 
wy jego z Papieżem i narady z konsystorzem ty­
czą się konk rdatu. Jakkolwiek bowiem nie zajdzie 
żadna ważna zmiana w brzmieniu artykułów kon­
kordatu, to przecież kardynał przekonawszy się na 
miejscu jak rzeczy stoją, musiał radzić Papieżowi, 
aby tenże zalecił biskupom austryackim mieć wzgląd 
na okoliczności i jak najoględniej wykonywać kon­
kordat. Podobno że na właściwój drodze uwiado­
miono biskupów, aby tam gdzie niektóre istniejące
S t O S U n k i  i zwycj«je w Hpr*eozności zosiają * -
kordatem, czekali cierpliwie i roztropnie, unikając 
kroków zaczepnych. Jeden z prałatów jlnego w i-  
karyatu zapewnił mię — dodaje korespondent rzym­
ski pomienionego dziennika —  że w  wyższych ko­
łach duchownych w Rzymie panuje mniemanie, że 
konkordat wymagał poprzednio przechodniój ustawy 
i poprzedniego praktycznego przygotowania.

N i e m c y .
Znana sprawa o kradzież depesz w Potsdamie od 

czasu do czasu wychodzi z zapomnienia. Po skaza­
niu ajent8 policyjnego Techen, o którem donieśli­
śmy, przyszła teraz kolej na redaktora G azety p a try o -  
ty c zn ij  w Minden, Lindenberga, który wzywany do 
Potsdamu, nie stawił się, nadesłał świadectwo jako 
jest chory, o  się wykazało być mylnem, i wresz­
cie pod strażą z Minden przywieziony został. Prze­
szłość p. Lindenberga jest bardzo podejrzanej pra­
wości : nie tylko przechodził z jednego obozu po-

Ienia)
Słońce, wtrącił Huron, nieprzeszkadza Lisom wyjść

z nory. ,
—  Mislżebyś ich bracie spotkać gdzie w okolicy?
—  Ot tam na równinie pod Buczyną.
—  A siła ich?
—  Nasi ludzie naliczyli sze»ciu, którzy tańczyli o- 

koło słupa. . ,
—  Zapewne dostali jakich jeńców ?
—  Tylko młodą dziewczynę z pokolenia Andastów.
—  Nędznicy! pewnie sp«lili.
—  O nie, Biały niechciał, aby tę kobietę męczono, 

wykupił ją od Lisów i uwolniliśmy ją.
—  Jaki Biały? o kim mówisz?
—  O tym co nas w z w  za Przewodników.
—  Któż to jest?
—  Obejrzyj się.
Awanturnik obejrzał 1 postrzegł młodą parę, przy- 

słuchującą się od kilku chwil tej rozmowie.
— Jak Bóg miły, śliczny panicz i śliczna pani! za­

wołał z podziwieniem, *n' »ię śniło spotkać tak wy­
kwintne towarzystwo. Powiedziawszy to zdjął z głowy 
czapkę bramowaną filtrem; Ludwik i Henryka zbliżyli 
się ku niemu wyrażając radość swoją ze spotkania ro­
daka w tej oddalonćj stronie świata. Myśliwy zaś, któ­
ry po p’erwszych ich słowach nie mógł utłumić wy- 
krzyku zdziwienia, a którego wzrok wlepiał się to w ka­
pitana, to w jego towarzyszkę, z wyrazem niepewności, 
odskoczył o kilka fcrokow, klasną} w ręce i zawołał: 
Boże zmiłiy s ię ! przecież nie mylą lnjo oczy, wszak to
panna Henryka i hrabia Nerac!

Podwójny krzyk przerażenia wydały usta młodej
pary.

—. Tys ten sam, ona ta sama, poznaję w a s! mówił 
znowU myśliwy przypatrpjąc się im z całą uwagą, po­

litycznego do drugiego, wedle tego czyja partya 
górą, ale również i w stosunkach swoich prywatnych 
miał juź do czynienia z sądami, p. Kleist-Retzow  
zostawszy prezydentem westfalskim chciał założyć 
pod opieką swoją organ stronnictwa krzyżowego i 
w ezw ał w  tym celu Lindenberga do objęcia reda- 
kcyi G azety pa tryo tyczn ćj. Wybór ten zaszkodził 
stronnictwu. Co do wmieszania jego  w sprawę de­
pesz, rzecz się tak miała: Techen, który miał, jak 
wiadomo, podstępną drogą przystęp do teki jenera­
ła  Gerlacha i radzcy tajnego Niebuhrs, znalazł w pier­
wszej między innemi papiery, z których się wykazało, 
iż jenerał Gerlach używał Lindenberga do szpiegowa­
nia czynności Księcia Pruskiego bawiącego zwykle 
w Koblenz. Techen kopię jednego takiego listu spo­
rządził i udzielił go Seiffartowi, przoz którego do­
szedł on księcia. Teraz w ięc wytoczono mu proces 
o obrazę księcia. W szelako skarga opiera się na 
kopii listu nie zaś na liście oryginalnym—  niewia­
domo czy jenerał Gerlach wzywany na świadka u -  
zna autentyczność kopii i jak wyjaśni stosunek swój 
do księcia i Lindenberga, albowiem nie przybył na 
sądy, tłumacząc się chorobą. Proces odbywał się 
przy drzwiach zamkniętych i zaledwie 30  osób o -  
trzymało pozwolenie pozostania w sali, wyraźnie 
wszakże zastrzeżono, aby wszyscy sprawozdawcy 
dziennikarzy, którzy zewsząd umyślnie na ten pro­
ces do Potsdamu przybyli, opuścili salę sądową. Ze­
znania jenerała Gerlacha na piśmie odrzucono, żą­
dając stawiennictwa. Mówią, źe jenerał ten, naczel­
nik partyi krzyżowej wystąpi ze służby. Sąd kazał 
tymczasowo uwolnić Lindenberga za kaucyą 100  
talarów.

Książe Karol Pruski wyjechał z żoną z Berlina 
do W rocławia gdzie przyjmować będą Cesarzowę 
Rosyjską wdowę.

W Neuwied odbyły się w cichości 26 września 
zaręczyny księcia Oskara Szwedzkiego księcia Gotlan- 
dvi, drugiego syna królewskiego (ur. 21 stycznia 
1829) z księżniczką Zofią Nassauską (ur. 9 lipca 1836) 
najmłodszą przyrodnią siostrą panującego księcia.

W  Karlsruhe rozpoczęły się uroczystości dworskio 
z okazyi zaślubin W. Księcia. W. Książe ułaskawił 
4 4  zbrodniarzy. Uroczystości jeszcze się powiększą 
za spodziewanym tam dziś jutro przybyciem króla 
Pruskiego, Księstwa Pruskich i wielu książąt innych.

Książe Napoleon przybył 29 z. m. do Hamburga 
z powrotem z Danii i parę a może i kilka dni w tern 
mieście zabawi.

—  G azeta powszechna  (augsburgska) nadmienia, 
iż nie wiadome jej są powody, dla których zakaza­
ną została w Prusiech, gdyż od półtora roku nie 
był żaden jej numer w Prusiech konfiskowany. Rząd 
pruski nie zwykł nawet zakazywać dzienników, chy­
ba wtedy gdy te obrażają króla lub tchną wyraźną 
nienawiścią. Gazeta pomieniona redagowana zawsze 
bardzo oględnie, nie należała wprawdzie do wielbi­
cieli polityki pruskiej, ale też nie doprowadzała po-

Hiszpania.
Gazeta  z d. 24  września ogłasza dokret zawie­

szenia sprzedaży dóbr królewskich; dekret ten 
brzmi następnie.

Art. 1. Sprzedaż dóbr zwróconych duchowień­
stwu na mocy prawa z d. 3 kwietnia 1845 r. zo­
staje zawieszoną aż dopóki postanowionem nie bę­
dzie co najwłaściwiej pod tym względem uczynić 
wypadnie.

Art. 2 . Minister finansów poleconem ma wykona­
nie niniejszego dekretu, z którego zdać ma sprawę 
w swoim czasie Kortezom.

Dan w  Pałacu 23 września i t. d.
— Dziennik M adrycki następujące podaje szczegóły  

o składzie rady przeznaczonej do przygotowania pro­
jektu do prawa dotyczącego rady stanu, która w ła­
śnie ukończyła w Madrycie swą pracę.

Liczba Radzców oznaczoną jest na 33. Rząd b ę-

wiedz mi zaklinam d e na wszystko panie Hrabio!...
—  Milcz przeklęty! j®z" ci życie miłe, milcz przer­

wał mu Ludwik, odciąg&Jfi® gf| na bok.
—  Miałżebyś panie hrabio obawiać się czego? za­

pytał go awanturnik po cichu, lecz * widocznem współ­
czuciem. .

Młodzieniec wpatrywał się wen podejrzliwie: nako- 
niec zapytał ostro: kto jesteś r jak sję nazywasz?

—  Jakto panie hrabio mepoznajesz mię ?
—  Nie poznaję.
—  I panna Henryka także?
—  Chcę sobie przypomnieć, lecz niemogę....
—  Czy godzi się tak zapomnieć starego znajomego

Strzelca z La Tremblai i
—  Piotrze Laffut. zawołała młoda pani w rado- 

śnćm uniesieniu —  tyse* ° ~  ty mój stary przyjacielu, 
cos się opiekował mną w oziecięcycb latach! coś pustą 
dziewczynkę z niebespieczenstwem własnego życia wy­
ratował z wody!

Rzekłszy to obie rę podała myśliwcowi, które on
z wzruszeniem i u8Zft waniem do ust swoich przy­
cisnął.

dzio m ógł co szóstego członka rady używać 
misyi dyplomatycznych za granicą lub do ważnych 
poleceń w obrębie półwyspu.

Rada dzielić się będzie na sekeye o d p o w i a d a j ą c 0  

rozmaitym ministeryom, trybunałowi do spraw sp"1-'  
nych, wydziałowi interesów zamorskich; porzucono 
jednak projekt pierwotnie przyjęty utworznia I*0 
zamorskich, sądu spornego i patronatu królewskie?0'

Utworzeni będą sekretarze pierwszej i drug'eJ 
klasy i audytorowie. Sekretarz jeneralny z peosyl 
30,000 realów przewodniczyć będzie wszystkim se­
kretarzom rady.

Jest prawdopodobnem że utworzenie tej k o r p o r a -  

nastąp •*tr(5tce P° przedstawieniu projektu do praw*

, ~~ .^orespondent z Madrytu do Independance b e ty  
donosi że w chwili przedłożenia konstytucyi do **' 
twier zema królowej, taż żądając nowych konce^1 
od swoich ministrów, uczyniła jedynie wzmiankę 0 
zawieszeniu sprzedaży dóbr kościelnych, aby jilk 
mówiła zawiązać na nowo stosunki ze stolicą 
Przedwczoraj kiedy ministrowie przedłożyli jej i0 
zatwierdzenia wstęp do dekretu, królowa przepy­
tawszy go rzokła: Nie tego to ja tylko żądam, ^  
chce aby również zawieszoną była sprzedaż 
należących do zakładów wychowania publicznej ’ 
do fundecyj dobroczynnych i gmin. Ministrowie n a ­
szli zmieszani i wtedy to postanowili w radzie 
do dekretu wyrzucić. Co więcej marszałek 0 ’D"n' 
nell udał się po zamknięciu rady do pałacu l°c* 
królowa nieprzyjęła go pod pozorem słabości. 'NI' 
obrazić sobie łatwo nioukontentowanie marszał^ 
szczególniój gdy się dowiedział źe marszałek Con­
cha który w półgodziny po nim do pałacu przybyć 
przyjętym został. W  tej chwili ruch niezwykły V9' 
nuje w pałacu Buena-Vesta rezydencyi prezesa 
ministrów. W przeszłą niedzielę ka ał tenże vf l)' 
zwać do siebie jednego z Grandów hiszpańskic ’ 
znanego z swych opinij liberalnych i ogrom"0!!' 
majątku. Marszałek oświadczył m u, iż nieży**' 
sobie za żadną cenę polityki reakcyjnej, że ows**5"̂ 
pragnie iść koleją polityki arcy-liberalnej, i pr°s!j 
go aby użył wpływu sw ego na swych przyj*010, 
iżby go wspierali. Tenże sam Grand hiszpański P? 
wtórnie jest wezwany do pałacu Buena-Vista. 
głe to wezwanie może być spowodowanem w»^nC 
jakiemś przedsięwzięciem.

P. Fernandez Lazcoity zamianowany jest P0^ , ,  
kretarzem w ministerstwie finansów; p. Yanez 
Rivadeneira dyrektorem sprzedaży dóbr narodowy" ' 
p. Maria de Uhayou przechod ,i do dyrekcyi ; 
depozytowój, a p. Jose de Sierra powraca d o j0ll<j 
ralnego zarządu skarbu. Są to w szyscy przyja"'0 .. 
p. Salaverryi. Każdy minister odrabia to, co zr""1 
jego  poprzed >ik, a urzędnicy publiczni kaźdój k«10'  
goryi doznają losu swych naczelników. Toczy 
rzecz o zawieszeniu prawa zawotowanpgo 
kortezów na korzyść wszystkich tyc’i ,  którzy AU.; 
f , ' . '  V . , °  r , - j . . .  a o 4 0  Z urzędu odsuń";1,
byli. Ustawodawcze kortezy zadecydowali, że l»l 1 
upłynionych od tój epoki liczyć się będą za lat" 
służby, z prawem do przypadającej persyi. W 
tnich czasach aresztowano pewną liczkę kar!isto'v> 
ci których nie zdołano ująć, rzucili się w g"r£  
gdzie kilka zaraz w początku złupili kościołów. 
żeli zawikłania dłużej potrwają w wysokich sfer*"' 
rządowych, prowineye wkrótce staną się łupem ^  
to fakcyj karlistowskich, czy band łupiezkich, z •i i r  
rych każda bardzo jest dla mieszkańców niemM" 
gościem.

Od kilku dni jest mowa o odkryciu min oło'',1* 
z znacznym procentem srebra w prowincyi Ciudf"' 
Roal. Miny te jak mówią mają być bardzo bog»^ 
Nie ma w tom ni 5 nadzwyczajnego, gdyż ziemia br  
szpańska obfituje w minerały, a szczególniej Pr<r 
wineya Ciudad-Roal. Rzymianie i Kartagińczycy «tr  
rali się pod tym względem z kraju tego ciągnąć ko­
rzyści. W czasio odkrycia Ameryki, królowie

— ' w  rzeczy °n, rzekł hrabia zbliżając
się ku niemu i kładą ->. Przyjaźnie rękę na ramieniu, 
to nasz poczciwy “  » remu tyle winniśmy wdzię-

— A który tobie pajńe hrabią jegZC2e więcej winien, 
przerwał Laffut t? Y z twćj protekcyi musiałbym 
za kłusownictwo ą może włóczyć łańcuch ga-

1Cr— ZyvVidać, że Pan Bóg opiekuje 8j0 nami —  rzekła
Henryka —  bo które zna,nm w Eu­
ropie, nikogo m • .• Bgnęłabym bardziej zobaczyć;
jak ciebie riotrze.

-  To samo i tobie mógłbym powiedzieć panno Hen­

ryko—  mówił myśliwiec prawie do łez wzruszony , 
tak zupełnie niespodziewałem się tego szczęścia, że 
się to sn-m wydaje. Pytam własnych oczu czy " 
niamylą i czy doprawdy widzę przed sobą pannę H«fl' 
rykę i hrabiego Nerac... j

Ludwik przerwał mu z  niecierpliwością—  i d ^  
po cichu: Niejestem więcęj hrabią, nienazywam się ^  
rac, tylko kapitan Ludwik de la Roche.

—  Miałżebyś powód ukrywania się? ;
—  I bardzo ważny —  idzie tu o szczęście m"J* 

Henryki.
—  Niechże mi język odpadnie —  mówił stary ■— 

żeli słówko pisnę niepotrzebne,—  zapominam co bp'’’
i znam tylko kapitana de la Roche. —  Ależ powi"";,
mi panie czy zachowałeś wszelkie środki ostrożno^1
bo mię to dziwi, żeś się powierzył tym Hurononi) ^
dziom niezasługującym na zaufanie pod żadnym wzi?18’

idem? N'epytam ja z prostej ciekawości, bo znam tę
licę jak własną kieszeń, i gdybym wiedział, kogo ^
czego szukasz w tych miejscach...

—  Dowiesz się o wszystkiera— przerwała Henryk*-'
będziemy prosić cię o radę.

—  Rozkazuj pani —  zawołał Piotr z wyrazem
dzącym nieograniczoną ufność—  rozrządzaj mną, h"1 
ja wasz duszą i ciałem — pamiętasz przecie panno H®0
ryko jak będąc jeszcze dzieckiem, nazywałaś mię
im starym nied/wiedziem —  niedźwiedź się niezmi*1’1
powiedz kto ci na drodze stoi, a jak Bóg w niebie, P0'
łamię kości...

Henryka chciała odpowiedzieć, lecz zamilkła z P°
wodu przybycia dwóch Huronów, którzy wracali z P°' 
lowania pomyślniejszego niż dni poprzednich, przyni®'
śli bowiem dwa daniele ustrzelone nad b r z e g i e m  jezior*' 

(D a lszy  ciąg nastąpi.)
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szpańscy nie chcąc wstrzymywać wychodźtwa do 
i owego Świata, gwałtownemi środkami wzbronili 
°ksplofttacyi kopalń półwyspu. Wszystkie miny zo 
stały zasypane i ukryte przed okiem, lecz tradycya 
Przechowała się i co chwila napotykać tam moźua 
na nowe bogactwa.

W  ł  o  c  h  y .
L’Univers pisze co następuje, a co Gaz. Wiedeń■ 

*ka pow tarza:
„Dzienniki zajmują się procesem, który na posie­

dzeniu sądu kryminalnego w Neapolu w d. 6 wrze­
śnia przyszedł pod obrady. I tak Patrie powtórzyła 
koregpondencyę w tym przedmiocie pisaną do Times 
którą także dał Constitutionnel i gdzie pomienione 
posiedzenie tak jest przedstawione:

(Tu zamieszczony jest znany artykuł z La Patrie 
o kijach dawanych więźniom w bagno neapolitań- 
skiem; p. Czas Nr. 222). „Mylność tego doniesienia 
La Patrie wypływa juź ze sprawdzenia tego co było. 
Oskarżeni, którzy stawali przed sądem, aresztowani 
byli w końcu lipca 1855 r. W ciągu procesu swego 
nie byli trzymani w bagno, gdzie przesiadują ska­
zani, a nie pod śledztwem zostający. Jakże można 
następnie przypuścić, aby dyrektor więzienia, który 
obo iązany jest wypisywać codziennie kary wymie­
rzane ria więźniów, nie miał sobie przypomnieć dnia, 
miesiąca i roku nawot, kiedy 54 więźniów miało do­
stać razem 2700 kijów? Czyż nie wiadomo, źe 
w przepisach urządzających więzienie bagno w Pro­
cida, tak jak i w podobnych zakładach innych kra- 
Jów są stałe przepisy tyczące się wypadków nie­
posłuszeństwa, tudzież oznaczone kary na każdy 
Przypadek i względem nich czyż potrzeba się od­
woływać na króla, którego się ohce wystawić na­
przód? W szystkie te rzeczy nic się nie odnoszą do 
procesu j j ego procedury. Rzecz to juź dawna i juź 
o niej gadano. W owym czasie był wprawdzie bunt 
w bagno w Procida, w skutku czego ukarano nie 54 
lecz 82 więźniów; chodzili oni przez rózgi co we 
wszystkich więzieniach morskich jest w zwyczaju. 
Bagno w Procida nio jest przeznaczone dla samych 
tylko więźniów politycznych, jak to mniemano. Wię­
kszość ich stanowią zwykli zbrodniarze. Polityczni 
przestępcy są tam tylko wyjątkiem. Times w jednym 
z listów neapolitańskich późniejszej daty niż ów list 
w La Patrie, mówi raz jeszcze o zeznaniach dyre­
ktora więziennego, dodając, źe go powtórnie prze­
słuchiwano dla wyjaśnień, i że pierwsze swoje ze­
gnania znacznie złagodził, przynajmniej te zeznania, 
które Patrie i Times ogłosiły. Ten początek odwo­
łań umieszczony jest w Times z 22go września.

Całą zmianą było, źe oświecono suto front domu 
y . ° ..° le Cesarstwo wraz z książętami i dworem 

przybyli, rozpoczęto bal polonezem, po którym na 
stąpił kontredans. Cesarzowa tańczyła kadryla z księ 
ciem Michałom Goliczynem, a Cesarz z je g °  żoną 
która na tym wieczorze czyniła honory domu. Ce 
sarstwo zostali na wieczerzy, zastawionej z wi 
wspaniałością na 700 osób.“

„Przedwczoraj (17go września) — pisze kore 
spondent Wiener Ztg w liście z 19go września — 
był znów wieczór u lorda Granville zaszczycony o- 
becnośeią Wielkiej Księźnój Konstantowój i Wielkiej 
Księżnej Matyi Louchtenbergskiej. Był to wieczór 
bardzo liczny i ożywiony, urozmaicony przez inter­
mezzo, więcój smieszne niż zajmujące: nagle w p ze- 
stanku między tańcami odezwały s ę w bocznym po­
koju dźwięki szkockiej kobzy, a po kilku chwilach 
lady Granville przyprowadziła przed Wielkie Księ­
żnę kobziarza szkockiego w góralskim stroju, który 
następnie wsrod licznego i świetnego zgromadzenia 
wydobywał bez żadnej obawy i obojętnie monoton 
ne tony z swego dz,w„0go instrumentu. -  Do koń­
ca miesiąc! jeszcze będziemy widzieli następujący 
szereg wielkich uroczystości nielicząc mniejszych- 
wielki bal maskowy u dworu, który miał być 17g0, lecz 
dla przeszkód odłożonym został do 2 lg o ; olbrzymia 
uczta dla ludu i zabawy ludowe 20go, w którym to 
dniu są zarazem urodziny następcy tronu; bal dany 
przez szlachtę dla Cesarza 22go; dnia 23go wielki bal 
w angielskiej ambasadzie; 26go bal w ambasadzie 
austryackiej; 28go bal dany przez ambasadę fran­
cuską, nakoniec 30go wielbi fajerwerk, ognie sztu­
czne i wielka iluminacya, a po je j zgaśnięciu cie­
mność i cisza zalegną Moskwę.

Wczoraj (18 września) przed południem miało 
miejsce w lasach przy Piotrowskim pałacu polo­
wanie dworskie; na które przybył dwór, cudzo­
ziemscy książęta, oraz członkowie ambasad nustrya- 
cKiej i ang elskiój a nawet damy angielskie konno. 
Najprzód miało być polowanie z sokołami nastę mie 
szczwanie psami. Zwierzęta przeznaczone do polo­
wania, a mianowicie 20 zający, kilka lisów i wilk, 
przywiezione zostały w klatkach na oznaczone miej- 
—  Gdy grono myśliwców rozstawiło się, wypu

1856ym roku. — Dwie są przyczyny zmniejsze­
nia ludności w Królestwie: 1) cholera i inne za­
raźliwe choroby, 2) silne pobory wojskowe. W  ro ­
ku 1846 znajdowało się w Królestwie Polskiem ka­
tolików 3,793,887; na początku roku 1856 tylko 
3,607,343; mniej przeto o 187,574 osób. Wszy­
stkich mi- szkańców w' Królestwie Polskiem w roku 
1846 liczono 4,867,129; dzisiejsza liczba ta zmniej­
szyła się przeszło o 200,000. Miasto W ar ,zawa mia­
ła w roku 1850. 163,000 mieszkańców, dzisiaj liczy 
tylko 156,000, przeto mniej o 7000. — Napoleon 
powiedział, iż statystyka jest poezyą liczb; może 
właściwiej nazwać by ją  można historycznem ma­
larstwem w liczbach, lub historyą narodu pisaną 
liczbami. Powyższo cyfry statystyczne kreślą nam 
historyą ostatnich lat dziesięciu K rólestwa: opowia­
dają wymownie o zaraźliwych chorobach wyniszcza­
jących ludność tego kraju w tym okresie czasu; 
liczby te p rzestaw iają  nam wyrazisty obraz silnych 
poborów wojskowych, które w ostatnich trzech la­
tach zabrały i wyprowadziły z kraju kwiat jego 
mieszkańców.

—  Donoszą nam z Warszawy, iż przybycia Ce- 
sarzowej-matki, która opuściła Moskwę 23go w rze­
śnia, udając się gościeńcem przez Smoleńsk i Siedl­
ce do Warszawy, spodziewano się z pewnością wie­
czorem Igo  października. Dzienniki warszawskie 
z dnia tego jeszcze do tój chwili nas niedoszły; mi­
mo kolei żelaznych, podróżni, dzienniki i listy po­
trzebują dwa dni do przebycia czterdzi.isto-milowój 
przestrzeni oddzielającćj Kraków od W arszawy, kur 
sa bowiem pociągów na kolejach żelaznych war 
szawskiej i krakowskiój nie są wzajemnie zastóso- 
wane, i pociągi z sobą się nie schodzą.

£p<*?stfc?l f j iW flfn w a  * s t g f i n t a i i a .
K r a k ó w .  Termin wpłaty pierwszćj raty 1 0 %  

na akcye kolei żelaznej galicyjskićj przedłużony został 
do 15 października.

W czwartćj i ostatnićj sprawie sąd skazał Michała S. 
wyrobnika z B. za kradzież krowy na 3 miesiące wię­
żen ia , —  Michał S. zakradł się za dnia na strych do- 
* u pewnćj wdowy; w nocy pootwierawszy od wewnątrz 
krow8tkle <lrzw' ’ J ostał się do stajni, skąd wyprowadził 
dziejemWa-rt0ń°' 42  Nazajutrz wysłana pogoń za zło- 
iuź podczJ?*a e-° ’ odebrala mu 17 fl. za którą to kwotę 
waice zdradzi?01602^  flkradzion* krow« sprzedał. Wino-
szłem p o sied zen ia^1" *  jeg° Józef. W„> któr-v ra Prz^  
krowy nieodkryto. ą ',zo^ m zostame’ K“P%»kradzionćj 
—— ■—---------- ——■—  M. K.

W itM s i  Kutso trbu.r.,0 . .,
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jj^goąc dalej opis uroczystości p >koronacyjnych 7 u»8k'vie’ P°d«j®my wyjątek z listu korespondenta 
l , ener Żtg. opisującego ucztę daną przez stan 
kupiecki dla wojska, w dniu 16 września: „Uroczy­
stość, którą nam przyniósł dzień wczorajszy, była 
Jedną Z najpiękniejszych i najwięcej zajmujących 
W tyiri długim szeregu festynów spowodowanych 
przez koronacyę. Chcę tu mówić o ugoszczeniu woj 
ska przez kupiecki stan Moskwy. Uczta ta daną była 
tlla całego korpusu oficerów w maneżu leżącym na­
przeciwko Kremlina, a wielkość jego wyobrazi so­
bie czytelnik, gdy powiem, że w maneżu tym odby 
^hją się w zimie ćwiczenia całych pułków piechoty 
1 parady niedzielne. Cesarz jako naczelny wódz 
wszystkich wojsk, oraz Wielcy Książęta zaproszeni 
*®stali na tę ucztę i zaproszenie łaskawie przyjęli 
"  maneżu poczyniono stósowne przygotowania. W je­
dnym j0gO końcu wzniesiono ośmiostopniową estra­
dę) a na niój ustawiono między drzewami i kwia­
tami stół w podkowę dla Cesarza i Wielkich Ksią- 
l^ tj  obok zaś dwa stoły dla orszaku cesarskiego, 
ściany maneżu przybrano bronią i godłami wojsko- 
U°mi, rozstawiono w nim klomby pięknych drzew i 
kwiatów, a na ogromnej jego przestrzeni ustawiono 
®t(;ły. Stoły te stały w pięć rzędów, w każdym rzę­
dzie ośm stołów, na każdym stole 60 nakryć. Przy 
•stołach tych zasiadł cały korpus oficerów i gospo- 
■ arze wybrani ze stanu kupieckiego; przy dwóch 
Ziś mniejszych najbliższych wzniesienia, ucztowali 
|:(*dznzieuiscy wojskowi. W środku wzniesiono dwie 
ryb«ny, na jednćj z nich umieszczono muzykę ka- 

wa!ergardów, na drugiej cywilną orkiestrę. Wzdłuż 
Jbu boków maneżu, zmienionego w olbrzymią] salę, 
?lłlgły się galerye dla widzów. Całą podłogę po- 

ryto czerwonem suknem. W ogóle ucztę tę cecho- 
s _ nietylko debry sm ak, bogactwo i obfitość, lecz 
f*czególniej porządek, czystość i punktualność, któ- 
^ Pravvdziwie zdumiewały. Około godziny 4tej 0 - 
jj z ’k ludu zewnętrz zgromadzonego obwieścił przy- 
do * .^esarza i Wielkich Książąt. Cesarz wszedłszy 
l0t  Sa^’ Drz:oszer?ł szybko między oficerami w szpa- 
a r .Uf t,®w*°uymi i zasiadł za stołem na wzniesieniu, 
Ob" S8mdj chwili wszyscy zajęli swe miejsca.
Wał • kldry mnie z galeryi przyglądającemu się zda- 
gast Sl^ °dpowiadać wszystkim prawidłom wyższej 
koń r°norn'i)  był bardzo ożywiony i wesoły i za- 
d?.i S'^ bcznemi toastami. — Zewnątrz w ogiO-
t,o <! f wksandryjskim otaczającym F

m

namiotami żołnierzy.
Kremlin, ugoszczo 

Każdy pułk i każdy
prz  z ,8 f , wojsk wysłał swą deputacyę na tę ucztę, 
źołni ^  zasiadło przeszło 5,000 podoficerów i 
ści ! ri5̂ ’ P°trawy i napoje były w wielkiój obfito- 

Wesołość powszechna."
8eraoja f pOI!em te? '! samego dnia był bal u księcia 
,leRo a "Cliczyna, wielkiego marszałka koronacyj- 
d»ór n - sta*e w ^ oskwie mieszka i trzyma tu 
Pełni ci!» T Z(i» s,arYcb bojarów. Dwustu poddanych 
wdzie „i 6 s*“źbę w jego domu urządzonym wpra-

iwieżói r dy’ Iecz w 8pos(5b’ iźtaebow al c , a balu wydanego wczoraj, nie po­
czynić żadnyoh osobnych przygotowań.

szczonn naprzód zające i rozpoczęło się polowanie 
z sokołami. Sześciu sokołom zdięto z głowy kap­
turki a uwolnione z uwięzi ptaki wzbiły się wysoko, 

lwilę krążyły nad uciekającemi zającami, a nastę- 
)nie spuszczając się na swą zdobycz chwytały ją  i 

rozrywały. Gdy sokół schytał zająca, sokolnicy 
^atarzy pędzili ku niemu galopom, « zeskakując szybko 
z boni, chwytali sokołów z ich zdobyczą, wkładali 
im kapturki i brali na rękę okrytą rękawicą łosiową. 
W podobny sposób odbyło się polowanie na lisa 
który legł pod szponami sokoła. Na wilka polowano 
z psami; puszczono na niego dwa kundle, które je ­
dnak w pierwszej pogoni łatwo przeciwnika swego 
dościgły, gdyż ten zaledwo uwolniony z klatki, nie 
poczuł jeszcze swej wolności i dobrowolnio się pod­
dał. S trzetry  cesarscy o<ljrnnil> psy, a wilk ujrzaw ­
szy niebezpieczeństwo, począł uciekać, doścignięty 
jednak rozpoczął walkę w którój uległ przeważają 
cej liczbie nieprzjaciół.

Po południu dawał Cesarz w pałacu wielki obiat 
dla ambasadorów, naczelników poselstw, członków 
rady państwa i senatu, dla książąt kaukaskich, dla 
dygnitarzy dwóch pierwszych klas, jenorał-adjutantów 
i jenerał-majorów z orszaku cesarskiego. Ogólei 
zaproszonych było przeszło 500 osób."

Prywatny list z Moskwy z 21 go września tak 
nam krótko donosi o wielkiój uczcie dla ludu 20go 
w rześnia: „Pogoda niesprzyjała bynajmniej wczoraj 
szym uroczystościom i uczcie dla ludu. Jednak mi 
mo deszczu ogromne tłumy ludu zgromadziły się na 
błoniu chadyńskiem, gdzie zastawiono ucztę na 300 
przeszło stołach dla 200,000 biesiadników. Na ucztę 
tę przez siebie dawaną miał przybyć Cesarz z całą 
rodziną j dworem, a na znak jego , jako gospoda­
rza , miano zasiąść do stołu. Wspaniały namiot roz­
bito dla niego na podwyższeniu; znakomite osoby i 
ciało dyplomatyczne przypatrywać się miało uczcie 
z osobnych trybun. Wtem przed przybyciem je 
szcze Cesarza, na jakiś mylny znak lud ucztę roz 
począł, j znikła juź znaczna jój część zanim^ dwór 
nadjechał (Podobie jak w W arszawie, gdzie ró ­
wnież przed przybyciem jenerał gubernatora dano 
pr?.e? °myłkę znak a zastawione potrawy i napoje 
zn* ły  całkiem w kilkunastu minutach; wprawdzie 
w Warszawie lud nieucztował, lecz poprostu potra­
wy 1 napoje zabrał do domu. P. R. Cz.) W ciągu 
ucz 7 z studzien płynęło rozcieńczone wino. Na 
cnnn Ł Zt,stt,wiono podobno 500 pieczonych wołów, 
5(00  baranów, podobną ilość cieląt, 30,000 kur 1 
kurcząt, 5000 szynek, ogromną ilość kiełbas, ko- 
łaczów , chlebów i owoców, a między misa®1 u- 
"“u.8ZC20no gąsiory miodu i wódki obok, 
stołów stało 3000 beczek piwa. Czy jednak liczby 
K  ł0,u ą Prawdziwe i czy istotnie to zastawiono, 

g wie jed en !— Dzisiaj wieczór jest u dwo­
ru w salach kremlińskiego pałacu olbrzymi bal ma­
skowy, który wspaniałością swoją ma zaćmić poprze- 
dnie uroczystości. Marszałkowie dworu rozesłali 
ośmnaście tysięcy imiennych zaproszeń; cały w,§c 
wy ^ i  *at w Moskwie zgromadzony, będzi0 na 
tym balu. W śród ba,u „ O w io n ą  maJ ,być pyszna 
wieczerza na tak ogromną liczbę biesiadników."

Królestwo Polskie
Obok powyigZ6g0 opisu uroczystości w Moskvyie 

78 zl'' 'I8Jflcych przepychem i wspaniałością, zamie- 
,zCZ tjBs^ępującą wiadomość statystyczną z Kró­
lestwa Polskiego. Ludność w Królestwie Polskie® 1 
w s o icy jego w Warszawie zmniejszyła się zna­
cznie w ciągu ostatnich lat dziesięciu; jak to oka- 
sują urzędowe spisy tój ludności w 1846y® »

SPR A W O ZD A N IA  
z posiedzeń sądu karnego w Krakowie

26 września. Nietylko w mieście lec* także i na wsi 
trafiają się zręczni złodzieje, którzy nawet i podczas dro 
żyzny tanim kosztem żyć umieją. Typ takiego wsiowego 
złodzieja stał dziś przed sądem. Jan H. powrócił r. z.

wojska do wsi swćj rodzinnćj W . Lecz niemając za. 
grody domowćj, niechciało mu się w cudzćj pracować, 
pomimo że był w całćj sile wieku. Gdy jednak głodem 
zmorzony uczuł, że przecież chcąc żyć, trzeba się wziąść 
do czegoś, wziął się do kradzieży. —  Jakoż w zawodzie 
tym przez niejaki czas nieźle się Janowi H. powodziło: 
jednćj nocy wlazł do piwnicy Maryanny M., tam nakradł 
ziemniaków; następnćj dostał się przez strzechę do ko' 
mory Teresy B., tam sobie kukurudzy podjadł i mleka 
się napił; trzocićj, zajrzał do sąsieka Zofii H., tam nabrał 
przędzy, ziemniaków i dla wygody wziął górnicę; czwar- 
tćj n o cy  o d w ie d z i ł  M ich a ła  W. i za b r a ł ran w sz e lk ie  
p rzy b o r y  do  ja z d y , j a k  n a s z e ln ik i , s w o r z n ie ,  u z d y  i  t. p . 
r z e c z y ; p ią tć j  b y ł  u  W a le n te g o  K ., ta m  w y b r a ł so b ie  
cienką sztukę płótna, parę spodni, fartuchów, a na kluski 
kilka kwart m ąki; szóstej znowu nocy, oddał wizytę Fran­
ciszce B., z jój wozowni wyniósł pół korca owsa, sierpy 
i kosy; siódmój zajrzał do komory Teresy K., skąd po­
wrócił z kociołkiem miedzianym, napełnionym świeżym 
chlebem i siekierą; ósmćj nocy wypróżnił Wojciechowi 
G. skrzynię, w którćj się różna bielizna znajdowała; dzie. 
wiątej wykradł Marcinowi G. narzędzia rolnicze; dziesią 
tój na próbę wyłamał drzwi od piwnicy Józefa B. 
słowem, Jan H. cuda waleczności w swym zawodzie do­
kazywał i był postrachem całój wsi i okolicy. Lecz do 
póty dzban wodę nosi, dopóki się ucho nie urwie. Tak 
się tóź i * Janem H. stało. Trzeba mu się było w nie­
szczęśliwą godzinę zakradać pewnćj nocy do komory Jana 
K. po ziemniaki; jakoż wyłupuje nożem okno, włazi, lecz 
któż jego zdziwienie opisze, gdy nagle silną ręką Jana K, 
uJ?ty a potóm związany został. Nazajutrz oddano go 
w ręce sprawiedliwości.— Jan H. obojętnie przed sądem 
s uchał opowiadania o swoich zbrodniach; wzrok tylko 
znamionujący zatwardziałość i dawną praktykę toczył po 
sędziach i widzach; lecz gdy mu przeczytano wyrok ska 
żujący g0 na ,jwa iata więzienia i 15 kijów chłosty —
zapłakał.

W  następnćj sprawie ukarał sąd Katarzynę Ż. z miasta 
■ za to, że w pokoju swych państwa, u których służyła, 

zna azła, jak się wyraziła, na posadzce 21 fl. tylko je -  
° miesięcznóm więzieniem, gdyż skradziona kwota wła- 

mcielowi zwróconą została.
, adtnienić tu  musimy, z powodu zajścia już kilku po.

ny°h przypadków, że gdy się sąd Katarzyny Ż. po
przeczytaniu jej wyroku spytał, czy na niego przystaje

czy będzie przeciwko niemu rekurować z powodu, że
•’ może siedzenie  w więzieniu przez jeden miesiąc 

2 yt wielką karą  wydije, Katarzyna Z. sądząc, że się 
J« r r« L a"0 ’ °Zy Woli kar? więzienia lub karę cielesną 
kare  bTać' °drzekła’ na ten wyrok, wolę siedzieć jak

Kiedyż lud nasz dojdzie do tego, że nietylko kije, ale 
będzie?CZeme Wolno^ci) to jest więzienie, •za. karę uważać 

W
ska S? ra.wie trzeciój stała przed sądem trójka złodziej- 

ro zaJ“ żeńskiego. Regina G., Regina M., Maryanna 
m oszk^ * N. z pod Krakowa, matki dzieciom, ku- 
nił Z '' S,8’adkb razem kradły, razem w polu szkodę czy- 
nipy^ raze® tćż dzisiaj ukaranemi zostały. Szkoda przez

* r. 1854 4-proc. 106 '/8. — Akoye Bonkowi 
Akcye k, Je? żela*, półsocn^ 2665- Akcye 
ruchomego 841.

K u rs  k ra k m rn k i  * 3 paźdvier. — Ruble srebrne 
na mon. polską żądają 1 0 1 , płacą 1 0 0 . — Banknoty *u. 
stryackie: za 100 złr. mk. żąd. złpol. 412, pł. 410 .—  
Pruski kurant -za 150 złr. mk. żądają talarów 96 V2, płacą 
9 6 % . — Cwancygicry 4, 107% . pt. 106% . — Imp"ryąły 
ros. 4. złr 8 kr. 2 7, pł. złr 8 kr. 22 rak. — Napoleon d’ory 
2 0-frank. ząd. złr. 8 kr. 18, pł. złr. 8 kr. 12 . mk.—  
Dukaty ważne holend ząd. złr. 4 kr. 52 płacą *łr. 4 
kr. 47 mk. —  Dukaty austr. żąd. złr. 4 kr. 54  płacą, 
złr. 4 kr. 50 mk.—  Listy zastawne polskie * kuponami
bież. żądają 95% , pł. 9 4 % , —  Listy zast. galic. z kupon,
żąd. 82, płacą 8 1 %  —  Obligacye Indemn. z kuoon.
żądają 76% , pł. 7 5 %  —  Nowa pożyczka narodowa
z r. 1854 żąd. 83 % , płacą 8 2 % .

S ttfM  h eo trsk i  * d. 3 O września — Duka* holen­
derski złr. 4 kr. 45. —  Dukat cesars złr. 4 kr. 51. — 
Półimperiał ros. złr. 8 kr. 2 2 . Rubel ros. złr. 1 kr. .17 '/„. 
Talar pruski złr. 1 kr. 31. —  Polski kurant i pięciozło­
tówka ztr. 1 kr. 11 .—  Kurs list. zast. w galic. stan Insty­
tucie kredytowym: Instytut kupił prócz kuponów 100 po 
ztr, 80 kr. 45 mk. —  Sprzedał 100 po złr. 81 kr 15 —  
Dawał za 100  złr. — k r . ---------Żądał złr. —  kr —

X u r s m M e A s k i  * 2 paźdz. Metaliki 82%.* 
posyoika 6 3 % .—  Akcye Banka wi-.deń. 1066 —  Akcye

Agio złota 8 % , ud
JTiMt, 7 6 Pożyczka 

Promessy galicyjskie 109.

ko Fi żektnćj oóiiioc. 262 ®/4 
rtebrr. 6 — OMig. uto!p , 
ostatnia m r- Fwa 88*/,

wT r ryr.Złdzona wynosiła do 1 2 0  złr., z którćj mała część 
'mdłClCle*°m s*? zwróciła. Każda z nich odebrała karę 
sza' k* teg° ’ Jak’ udział w zbrodni miała. I  tak, pierw- 

8 . zanł  została na 3 miesiące więzienia, druga na 4, 
• > za4 ponieważ pierwsze dwie do zbrodni nama- 

 ̂ a 1 skradzione rzeczy u siebie przechowywała, sąd na 
miesięcy więzienia skazał, tudzież pierwszym dwom raz, 

®»ka*^ Za  ̂ dwa razy w tydzień w więzienia pości

Przegląd polityczny.

Depesze telegraficzne.
Ber no  1 października. W. Rada neufchatelska znio­

sła uchwały 48 głosów przeciw 31 tak zwane zgro­
madzenie miejskie, a zaprowadziła władzę mu icypalnił; 
uchwalono także usunięcie wszystkich urzędników, któ­
rzy wzięli udział w powstaniu rojalistów, tudzież wvda 
enie wszystkich księży winnych ze służby kościelnći" 
Pułkownik Denzler i Girard otrzymali szable honorowe!

Tryest 2 paźdz. Baron Hubner przybył wczoraj 
z Neapolu.

P a r y ż  2 paźdz. Monitor donosi z Bordeax z dnia 
wczorajszego: N. Państwo byli na nabożeństwie; 
z zapałem ich witano. Dziennik ten prostuje poda­
nia o postępowaniu z więźniami w Cayenne.

Cesarzowa rosyjska wdowa po Cesarzu Mikołaju, 
wyjechała dziś z Warszawy i nocować ma na gra­
nicy w Maczkach; dla jój przyjęcia ju tro  na grani­
cy państw austryaekich, wyjeżdżają dziś w nocy do 
Szezakowy Naczelnik Rządu krajowego JW . Clam- 
Martinic i komenderujący wojskami w Krakowie JW. 
feld.-por, bar. Barko.

Dresdner Journal z dnia Igo  b. m. donosi z Pa­
ryża, źe zapatrywanie się rządu francuzkiego na 
sorawę neapolitańską wielce się zmieniło, a eska­
dra francuzka zapewne niewypłyni0. Zdrowie Ce­
sarza jest w uajlepszym stanie. D resdner Journal 
jest dziennikiem półurzędowyra.

Parowiec „Egitto" przywiózł do Tryestu wiado­
mości pocztą stambulską z dnia 26go z. m. i ale­
ksandryjską z dnia 25go. Treść ich następująca: 
Omer pasza miał podobno popaść w niełaskę i wy­
niósł się na wieś. Journal de Constantinople 11 hj 
pokojowym obietnicom księcia Daniela, iź czuwać 
będzie nad utrzymaniem teraźniejszego stanu po­
koju. Tymczasem wysłano znowu kilka batalionów 
na statkach do Antivari. Przywilej który kapitan 
Magnan ma dostać na utrzymanie żeglug na "rucie 
i Serecie, znajduje jeszcze przeszkody u "°rly. Pro­
jek t Chesneya do budowy kolei źe!azu0J z eleucyi 
do Bassory miał zostać przychylni® przyię y przez 
radę tanzymatu.— Wicekról egipski uituije się z czę­
ścią wojsk do wyższego nHS7_ ^ ’an!a -po~
datków w r  iku przyszły®- 0iL na W,C0-  
króla odpłynął do Konstan y  ̂ P zaręczyny

liczności, postępuje z Księstwami
Nadduna skicmi jako ’ 8W(g J  P ^ n c y , ,  ni(! zvva_

tar* I r  M . ,ki î r a r ; r -
p a . :  K .M ,t  i Gie„ ^ e % b' “ g“ D“n ,i“

w -T fS:n8s docho<̂ z p»wodu zm*-
"kich. Pociągi pruskie H Ł ^ S jłdCh Maznj f  0Ta:

wiedeńskim i krakowskim Są J J



4 C& AS ?. Roboty 4  Października < 856 .

P r z y j e c h a l i  o d  2  d o  3  p a ź d i i e r n i k a
HOTEL DREZDEŃSKI. Maurycy Brzezamj z żoną w łaś. 

HOTEL ROSYJSKI. Jakó^b Lzosnowslii wł. dóbr z żona

1073. Jedrzejkiewicz Antoni syn kraw ca dni 9I na.konwulsye.
1074. Moszyńska Maryanna tydzień 1 na ?*• .
1075. W nętrzak Salomea żona piekarza lat ■> kutek nie­

wczesnego porodu.

. 1 .  d ib r .  ft.mil “> i S M*1' k“ , 'lr* la t 78 »  — * * *
C m lo w .k l  dibp , F e lic ja  ■ 1878. K a r e .y i .k .  J M ,  tó r k .  m im ,„

ss-ałs*ŁTzSr-" **•dibr ‘ -H ® -Ł&rs&ss? WvSLttife,.
HOTEL SASKI. Ferdynand Breitenwald ob. z Polski. E leo- 1080. W nęlrzaka Wójcie 

nora B r o n i e w s k a  wł. dóbr ze Zgórska. Roman Broniewski 
w ł. dóbr z synem ze Zgórska. Stanisław  Madejski z synem,
Jadw iga bar. Horroch z Galicyi. Emilia Holbrooke artystka 
2 W iednia. Romuald Szymański z Rzcgociny.

w Rynku głównym

LEI KUTKI
viiym i ',,a - - - - -  —  zw anej   j -------------------- «/ *
J A R M A R K U  Ś W I Ę T O  - M I C H A L S K I E G O

Skład komissowy Towarów hlawaliiych,
a rrii/l.iiR w ir.ip

Szarej Kamienicy, Dbjtjł na czas

H O L K . i  Ż F X A » J I ( Aoodzieimte
Pociągi osobowe odchodzą z K ra ' owa:

k o gościnie 12iej mi®* P°
I o fotofoU  9tój m b . 5 wieczorem.
| o godzin;#' dtó) m b. 10 * rana.
) o fod«łiii« 3ój min. 25 p« po^oi 

Do W rocław ia j # |dlinic Sii] min. 30 zrana. 
i W arszawy f

Przychodzą do Krakowa:

sasg s »- ;'r ,  

a s a * * ^ '
55 po południa.

0 .  Oqbiey 

(to Wiednia

Z Dęb lor 

Z Wiednia

1t W rocławia 
i W arszawy

godzinie 2ój min.

P o d a n i  osobowe *  Dębicy do Krakowa-.
I o godzinie l l td j  min. 15 przed połodn. 

odchodzi) • • |  0 godzinie 2ój po północy.
Z  Krakowa do Dębicy:
{ o godzinie 3ej min. 37 po połndnin 

o godzinie 12tej min. 25 w nooy.

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
H r a k ó w  3 paźdz. Dowóz pszenicy z Królestwa Pol­

skiego by ł bardzo znaczny. Ruch by ł z początku bardzo s ła ­
by, a  żądania od razu o 2 do 3 złp. niżćj na korcu; ku koń­
cowi bardziej jeszcze ceny spadać poczęły, wszelako tutejsi 
kupcy wszystko wykupili, i to po cenach 30 , 34 , 36 złp., 
wyborowe ziarno płacono jeszcze po 37—37 ' 2 złp  Szlachta 
która przybyła dla zawarcia umów o późniejsze dostawy, lubo 
nie była pewna jakich się cen trzym ać, jednak od 36 złp. 
nie chciała odstępować ani g rosza, i dla tego kontraktów 
prawie nie zawierano wcale. Na tutejszym targu dzisiaj, mało 
kupujących i w obec tak  wielkićj masy zboża oflarowanćj 
przez posiadaczy, ceny trzymać się stale nie m ogły i około 
połowy zboża zwiezionego zostało na w sypkach; z tego za­
pewne dopiero powodu ceny zniżać się nie przestany, zw ła ­
szcza jeżeli dowozy będą trw a ły  obficie. Kupowano wszakże 
i tak znaczne ilości, '  najczęścićj do Podgórza i do Białćj. 
Sprzedano tam około 700 lub 800 korcy pszenicy na 168 do 
170 fnt wied. po 9 z łr  20 k r .,  9 z łr. 30 kr., 9 z łr. 45 k r 
Na Kleparzu tutejsi konsumenci kupowali jak  zwykle najpię­
kniejszą pszenicę, lecz tylko z początku targu po 10 z łr . 15 kr., 
10 z łr . 30 kr. Galicyjskićj pszenicy czerwonej było także 
wiele i w dobrym gatunku, płacono ją  po 7 z łr .  45 k r., 8 z łr. 
8 z łr . 20 kr. Ż yta  i jęczmienia mniej zwieziono, a poszuki- 
wanie znaczne, jednak przez brak ruchu w handlu pszenicznym, 
także i w łaściciele żyta nie bardzo się drożyli. Zyto na 160 
do 162 fnt. wied. płacono po 6 do 6 z łr . 15 k r., 6 z łr . 30 kr. 
Jęczmień 5 do 5 z łr. 15 kr.

W Y K A Z
urodzonych i zaślubionych w mieście Krakowie od 

dnia 21 do 31 lipca 1856.
W  p arafii P .  M aryi.

U rodzeni: Antonia córka Ignacego Altmann. Teodor syn 
Andrzeja Szafrańskiego. Jakób syn Katarzyny Kram arskićj. 
W ładysław  syn W ład y sław a  Tokarskiego. Anna córka Jana 
Muchy. Alojzy syn Jana Mikułowskiego. Helena córka Ada­
ma Ciechanowskiego. Bronisława córka W ojciecha Maślaka.

Zaślubieni: Cypryan Pankiewicz kawaler z K atarzynąP olak  
wdową. Jan Holewa kaw aler z Joanną Polak panną. K 
Molęcki wdowiec z Honoratą Januszkiewicz panną.

1080. W nęlrzaka

1081 Nr“ w°iktórya la t 30 wyrobnica na czerwonkę.
IO82! Krebs W ilhelm Gustaw syn inżyniera miesięcy 5 „a

B ranner Henryk miesięcy 6 ze słabości s ił  fizycznych.
1084. P o p i e l e c k i  Stanisław  syn urzędnika godzin 3 na kon- 

wulsye.
1085. N o w a k o w a  M ałgorzata lat 48 wyrobnica na gruźlicę.
1086. F iałkow na Magdalena dni 16 sierota na charłactwo.
1087. W ójcik Franciszka lat 6 dziecię wyrobnika na zapale­

nie mózgu.
1088. Dudek Julianna lat 2 córka ogrodnika na tyfus.
1089. Marcowa Franciszka lat 50 aresztantka na zapal. płuc.
1090. Krzanowska Maryanna lat 3 na zapalenie mózgu.
1091. Kalita Jan lat 35 na zgorzeliznę nóg z wyniszczeniem.
1092. Grzybowski Robert tyg. 7 syn obywatela na dyaryą.
1093. Sław ski Piotr dni 8 na konwnlsye.
1094. Lotko Antoni włościan lat 20 na wyniszczenie ogólne.
1095. Mroczkowska Antonina córka obywatela lat 4 na suchoty.
1096. Gędzierski Józef syn m ydlarza la t 4 na grupę.
1097. Grader Anna tygodni 7 'na  konwulsye.
1098. Kwakiewicz S tanisław  lat 6 na suchoty.
1099. Laskow ska Ludwika miesięcy 3 sierota na charłactwo.
1100. Mirocha Zofia w łościanka lat 55 na suchoty.
1101. Kręoiński Ignacy syn maszynisty od ko,«' na ™P?-
1102. Zawadzki Kajetan syn Marcina wyrobnika dzień

1103. Dziwalska Ludwika lat 33 żona leśnego na gruźlicę.
1104. Mędrocki Tomasz lat 4 na suchoty.

W Y K A Z
zmarłych staro zakonnych na K azim ierzu od dnia 21 

do 31  lipca 1856 włącznie.
246. Englendera H erszla córka bezimienna dni 6 na brak sił.
247. Widmann R yfke wyrobnica la t 60 ze starości.
248. Scheller Maryem córka szkolnika lat 4 na suchoty.
249. Lancin Rachel uboga lat 55 ze starości.
250. Hollendcr Freindl lat 70 ze starości.
251. Schauer Jakob Nathan miesięcy 3.
252. Feintuch Hirsch miesięcy 7 na gruźlicę.
253. GJeisner S a ra  lat 54 żona faktora
254. Infeld Teymet la t 52 fanciarka na febrę.
255. Holzer Maryem córka handlarza miesiąc 1 na U n a - ls y e

i  n » e r a I y.
D e p e s z a  t e l e g r a f i c z n a !  " S U

W  t e j  c h w i l i  r o z p o c z y n a j ą  s i ę  d r u k o w a ć :

m i m  i  h u k i

a mianowicie

PŁÓCIEN prawdziwie LNIANYCH,
nod gwarancyą fabryk tak krajowych jako i zagranicznych.

w różnych kolorach,
Uaterye francuskie jedwabne, wełniane i inne w naj­

lepszych gatunkach i najświeższym guście.
NB. Ceny są najniższe fabryczne, od których się 

nie odstępuje. (2045-3)

 PAI8I8KD
miane przez kap łana obrzędu ormiańskiego

Jan  Holewa kaw aler z Joanną Polak panną. Kasper 
wdowiec z Honoratą Januszkiewicz panną.
W  parafii W szystk ich  Ś w ię ty ch . 

Urodzeni: Maryanna córka Elżbiety Muszyńskićj. Ludwika 
córka Antoniego Piwowarskiego. Stanisław  syn Stanisław a 
Popieleckiegn. Anna córka Edwarda Pietseh. Kajetan syn Mar- 
oina Zawadzkiego. Aniela córka Franciszka W itasa.

Zaślubieni: Leopold Bialik kaw aler z Katarzyną Jakielową 
wdową. Michał Głębocki kawaler z Agatą Zgudowną panną. 
Antoni Saski wdowiec z Julią Szafrańską wdową.

, W  p arafii ś. A nny.
4 rort®em; ^Stefan syn W ojciecha W ęgrzynowskiego. 
Zaślubieni: Edward Dzwonkowski z Ann^ hr. Żborowska.

. . . ' v  parafii i .  M ik o ła ja .
tro<fee»»._ W łaayBław syn j„ ]jj Czerwińskiej. Anna córka 

Salomei ocion i Angustyn syn Ludwika Grabowskiego. Ka 
zimierz syn oze a Glonka. Maryanna córka M ałgorzaty Ce- 
oelonki.

• F lo r y a o a .U rodzeni: e irk a  .JA,efa Grad »Jan gyn J6zefa g tra _
sika. Teofil sy  Kozłowskiego. Piotr syn Franciszka
Sławskiego. »»««««* Pawlikowskiego.

Zaślubieni: kawaler z Matyldą Dnzeitig
panną. Konstanty Ostrowski kawaler z Katarzyną “Zygmun-

archid. lwowsk.mianu j;i M-u —   o  . * • . i
Tom XL, obejmuje 20 arkuszy druku w See, wyjdzie w 4ch
miesięcznych zeszytach pięcioarkuszowych.

P r e n u m e r a t a  na całe dzieło w 4cli zeszytach 2 z łr . mk. 
Każdy zeszyt po ukończeniu druku odesłany będzie p o c z t ą  
f r a n c o  na wskazane miejsce.

Prenumerować można przez pocztę u wydawcy niżej podpi­
sanego do wyjścia trzeciego zeszytu. — W szyscy PP. Prenu- 
meratorowie zostaną drukiem ogłoszeni.

W o j c i e c h  M a n i e c k i ,
uprzyw. dzierż, drukarni JSakł. nar. im. Ossolińskich 

(2 031-2 ) we Lwowie.

Doniesienie literackie.
X>l*«twł poszyt biografii

CESARZA HAPOLEONA III.
w yszedł z druku i jes t do nabycia u wydawcy i w księgarni 
Friedleina, tudzież przez w szystkie księgarnie krajowe i za­
graniczne. Q Tessarczyk

(2 0 6 1 -3 -6 )  J 1

towiczowa wdową- . . .  ,
iw  *— _ .—

U rodzeni: Jakób sy n Anna córka Ka­pyojoiech _ _ 
VVilczeńskiego. Anna

Szczerby, 
córka Karola

tarzyny W iśniewskiej 
Jakób syn W incentego ' ’ " " r  . - . a" Gt  

'Serczyka. Aniela córka a ' órka T o m a s z a ^ " ^  c6rka 
Jana W orytkiewicza. Roza n a ,  g a l w a t o r a >  nk0fiita-

U rodzeni: Teofila Micińskiego. A„na

W f f i S t d i . g  wdowiec z Anną Plintową pann%. 
S t a r o i a R ' *

córka

Fabryka wyrobów lnianych i bawełnianych
‘ WUMSSMŁ M I I I I

7a Schonberga w Morawie.
(Buda na czas jarmarku w Krakowie, w  głównym Rynku.)

Podaje niniejszem do wiadomości powszechnej, iż jako fabrykant austryacki, wyroby 
swoje ln iane i b aw ełn ian e  tylko po stale oznaczonych cenach sprzedaję, i ż* 
nie jako przekupień z drugiej ręki towar posiadam, le z własnemi wyrobami wytrzymam 
współzawodnictwo; jako zaś obywatel austryacki odpowiedzialny jestem za prawdziwość 
tych czysto-lnianych towarów, które jako takie naznaczam, jak również za dobr^ miarę; 
nigdy wszakże nie uciekam się do zniżania nadzwyczajnego cen , podobne bowiem obja­
wy odbieraj?} cześć uczciwym zasadom i Szano^n?} Publiczność o szkodę przyprawiają- 

Staraniem mojem jest, aby tak w sprzedaży ryczałtowej jako i cząstkowej we w szy­
stkich krajach c. k. austryackich zaufanie zyskane sobie utrzymać i rozpowszechniać.

W ilhelm  Lauer fabrykant lnianych wyrobów

Sty bringe jut aUgemetnen .fenntntfs, baji td) alb bjferrei^if^er gabrifant metne

yciitcn- nitb Bautitlpoll=Baarcn=(^tppiffe
w w r  j t i  ® r t B r » f » p r f t f c n

berfaufe, nnb b a f  ic^ n i | t  alb £ant>el§m am t 2ter ^ a n b ,  fortbertt in  ber ©igenfdmft alb gabri? 
fa n t (Soncim nj bietl)c, unb alb bjierretcfiifdiev © taatbb itrger cinftcfje fu r bie S c l) t^ it  jener 
§ftein=^etnen, bie id) alb foUbe bc^eicbne, ebenfo fu r bab S an g en m a^  ab er niemalb miel; ju  auf; 
adenb t)erabgefe^tcn ^reifeit Ijerbetlaffen fa u n , weil berlei @rfcbetmtngen folibe © runbfd^e nur 

ente^ren unb bab geef>rte fPubiifum  bettac^tbjeiligen.
($b bleibt meine D bforge bab m ir im  Engros- wie Detail-SSerfe^r in alien f. f. &jierrcid)ifct)en 

.Itronldnbertt erworbene SSertrauen p  erf>alten unb p  erwettern.
(2080-2-3) W i l h e l m  L a u e r  $einen=gabrifant aub ©cbbnberg in €0M^ren

przy placu Szczepańskim pod L. 392.

n  i  h  r  w ^ ■ n re ie r. Wilhelm Bvn
Urodzeni: Rachel córk* Salomona _],e re. Gitel córka 

Mojżesza Erla. Chaja córka Mojzesza y  »śrka Izraela Mi- 
Jceliila Schulkind. Abraham syn i Mariem c5rka Racheli 
risch. Samuel syn Abrahama Kołpak. Cna rj),askla q u_ 
Cenzor. Sara  córka Izaaka Knopf. Izrael syn . j_ft B er_ 
tenberę. Szewa córka Susla Krongold. Char^ geilo cór-

P R Z E S T R O G A .

K&mi  P i n i i !
Optyk w Krakowie w Rynku Głównym 

w D o m u  N. 237 .
Poleca zakład swój optyczny, zaopatrzony świeżo w wszelkie­

go rodzaju szk ła  s ł u ż ą c e  do zachowania w zroku, unikając róż­
nych wym ysłów szarlatańskich używanych przez wędrownych 
handlarzy szk ieł ocznych, jako to : dobierania szkieł za pomocą 
Optometru lub zalecania dwubarwnyeh żółto-niebieskich oku­
larów, które lubo zaprowadzone najprzód w P a ry ż u , okazały 
sie po paroletnićm użyciu szkodliwemi dla oczu i już od da­
wna zupełnie zarzucone, zalecane są przez kram arzy jako 
wynalazek nowy. Podobnież ostrzega się osoby pierwszy raz 
zakładające okulary, aby nie dały  się łudzić zalecaniem opto­
metru w dobieraniu szk ie ł stosownych. Niech bez zasiągm ę- 
cia rady biegłego optyka nikt okularów nie nabywa ani tez 
szk ieł nic zmienia na inne, spuszczając się na mechaniczny 
obrachunek optometru t a m, gdzie fizyologiezne względy, me 
moga być na skali policzone.

W  składzie moim od kilkunastu lat znanym pod względem 
dobierania szkieł do oczów. znajduje się obfity wybór oku­
la ró w  rozmaitego gatunku i w rozmaitćj oprawie złotej, 
srebrnćj, stalowćj rogowej, tak  dla krótkiego i słabego wzroku 
z wklęsłem! i wypukłemi szkłam i (concave, i oonvex) 
w różnych formach najnowszy6 » /O rynetld , penseuse, o- 
p raw y 'do lasek z perspektywami i okularami, Jgukery naj­
świeższej formy dotąd nieznanej, Jum elles d uchesses “ 
13 szkłach p e rsp e k ty w y  polne, kom pasy, term o 
M ietry  barom etry , z eg aro w e  całkiem nowego w yna- 
lązkr

ŁD O M l t t l l
zaleca Szanownćj Publiczności swój Skład Towarów bław a- 

tnych modnych,

sukna, p łócien , chustek rumburskich, 
lolenderskich i szląskich w całych  i 
lół-sztukach po cenach fabrycznych.

Sprzedaż we własnej budzie obok R a­
tusza. (2 0 5 9 -2 -3 )

VllUi/I g,. klfJV F. 1. Wl law a/UDII. 1 ,
m ana A sc h k e n a se r . Estera eórka W olfa B rau m n g -

Chaima Dembicer.
Zaślubieni: Samuel Engelstein z Pesslą Kampler.

W Y K A Z
zmarłych chrześcian w mieście Krakowie, od dnia 2  

<1° 31 lipca 1856 włącznie.
1069. ki^walska Maryanna wyrobnica lat 67 na zapalenie

1070. Kaczmarski Franciszek 3 miesiące na konwulsye
1071. Nowaka Jakóba >,liini ta płci ^żeńekidj 

-ii dzone.
1072. Czerwińska 

suehoty.
W ładysław a córka

nieżywo uro 

strażnika rok 1 na

l , w UalAJiiic w j  j "  o  , s * i . *
(bez m erkuryuszu), t r a D K l  i cybuchy dl 

®wych, tudzież wszelkie przedmioty i narzędzia opfr„
a u u s t y o j i n g  c h i r u r g i c z n e  Z g u t t a p e r k l ,  g rzeb ien ie
uaiH8Kio I ; . . i Kfl.ł.VKftnio . _..........................

la głu 
op tyczne,

Antoni Kfobukowiki Redaktor odpowiedzialny.

i m r f c l ' '*  , Jtkl ą HI//UOII.11H/
“ »msKie i mezk!ei (Io czesania i zatykania; wielki dobór ró - 
^ '. .„ y z e d m io tó w  g a l a n t e r y j n y c h  dla ozdoby i użytku
toaletowego tudzież
W i e l k i  s k ł a d  Z a b a w e k  D z i e
C i n n y c k  i znaczny zapas Z e g a r k ó w  

, n  k i e s z o n k o w y c h
z fabryk Genewskich zostały mnie nadesłane J « i  w y r e -  
g - u l o ^ a n y c h  i d » m s W r h ,  z ł o t y c h  f
g r e b r n y e w s  , 1,n,k r '* " y o l ,  i  c y l i i n l r o w y Cł , ;  e m a -  
I lo tv tW 'y f * 1 1 Kł * d b l ę i ,  l>0 c e n a r 1 i  f o b r y o z n y c 1*
z których dobroci i tanio^i gzan ■puy() zadowolona będzie.] 
(2071-2*8) Karol Ptrazzi Optyk i Kupiec w Krak.

Ein neues noch wenig benutztes

r f o r t e p i a n o
ist zu verkanfcn im Hause N. 220 am Franziskaner Platz.

I o w e  F o r te p ia n o
i bardzo mało ” 1- 1 ł ‘ “ J‘ - i .—
ciszkańskiój

Do handlu Jana Dredy
.... . „„olwiu p rz y  u lic y  G ro d zk ić j nadchodzi co trz e c i dzień

piwo świeże wiedeńskie
„Liesinger“ , które polecając sz.ąnownym konsumentom, sprze-
” _ ”  .. i ił nu kuria ka e i— (2009-2)

używane, je s t do sprzedania przy 
w domu N. 220.

ulioy Frań* 
(2082-2)

„Liesinger", Które - ■=a.ueui
daje się w butelkach po 7. zaś na kufle po 5 kr.

u i ó i  s n i E i i
Fiilin ltiini Rękawiczek

Z PRAGI
poleca swój Skład  “ ^ “X h T ^ W gatU” k! r? '
kawiczek glansowych ' _7mowvch PPan’a ' ~  jak  rÓW” ie 
wielki dobór rękaw.czciVoistych^^kołT- * " f dt° 8ze,ck' kra_watów, różnych sza rf , troistycn Kołnierzyków i innych od­
powiednich p r z e d m i o t ó w ,  a p iz t t e m  zawiadomieniu uprasza

18.

^ ^ ~ ^ ę k i .  Bliższa wiadomość ..wolnćj
domu.

przy ulicy F lory- 
ańskiej pod L . 546 

_  jes t do sprzedania 
właścicielki w tymże 

(2007-3 )

Dla assystenta pharmacyi jes t miejsce od d. Igo listopad® 
w Lekotwomi m iasta Cieszyna pod korzystnemi warunka®1 
do obsadzenia. Ubiegający zechcą się bezpośrednio zgłosi ■ 
Znajomość języków: słowiańskiego i niemieckiego jes t ko* 
nieczną. (2006-3)

Dr. ADOLF GE1SSLER Z Tarnow a, mianowany 
Adwokatem w Krakowie, mieszka przy ulicy 
Grodzkićj pod N. 200 . (2000-3-8)

G. k. Teatr w Krakowie.
W  sobotę dnia 4 października na uroczystość urodzin J- 

Mości. Hymn narodowy, następnie T f e r n n n l  wielka opC 
4ch oddziałach przez J . Maria Piave z muzyką J . Verdeg '

  - ■■■1    ■ —*®

Od Expedycyi „CZASU“.
Na dniu 3 października wysłano D o d a t e k  m l e « E  

r z n y  7 września na następujące staoye pocztowe:
(Do Lwowa dla c. k. Ekspedycyi gazetowćj poczty lw°y 

skiei). N .-T a rg u , N .-Sącza — Olszanicy, Obertyna — Pes* ^  
Podhorec, Poznania, Przem yślać. Podhajec, Przem yśla, Vt* 
worska — Rymanowa. Radziechowa, Radymna. Rozdołu, W 
dek. R ohatyna, Radomyśla. R aw yruskićj, R zeszow a— * 
czawy. Śn ia tyna . Seretu , Szechiń. S k a ła tu , Sokala, Saę° • 
Sieniawy, Suchy, Skały , S tanisław ow a. Sądowej Wi?* 
S try ja , Sędziszowa, Sambora — Tyśmienicy, T arnow a. )  - 
bowli.

D o  n u m e r u  d z i s i e j s z e g o  d o l ą c i a  i l ę  D o d a t® ^

S P O F T R Z P iE N T A  M K 1 V < > R 0 L 0 G IC Z ^

.2
■n

2
1 0 
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\Vye. h«r 
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Stan ciup. W il,;o tn _ 
ped lu  g powietrze

Bnenmurs!
K ierunek 

i natężaniu w iatru

4  2 0 '
, 1 7  

-  12

54
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75

J

Stan
i e b

płpl.wschodni s ł a b y  pogoda z chmurami
Pł. zachodni „ | pochmurno I

ZmieoaZj* wieka
w ciągunapowietrzne

t u *  8+2'

zachodni pogoda z chmurami

W  Drukarni Caaau. Ć ia p lu isk i Anton* rządze* drukarni*



M a ie b  do X. 229 Dzicnniua „CZAS** i d. 4 Października 18 s s k  f%

K u n d n t a c h u n g

der Vorlesungen am k. k. politechnischen Institute in 
Wien im Siudienjahre 1856 u. 1857 und Vorschrif- 

tcn JW' die Aufnam e in dasselbe.
[Nr. 35 ,563 .] O r g a n is a t io n .  (1891-2)

Das k. k. politeohnisohe Institut enthalt ais Leliranstftłlt
zw ei A bth eilungen:

I. Die tech n isch e , in welcher die phisikalisch-m athem ati- 
schen W issenschaften  und dereń Anwendung auf alle Zw eige  
teelin ischer Ausbildung gelehrt werden.

II. Die k o m m e rz ie l le , welche alle Lehrgegenstande zur 
Ausbildung fur die Geschafte des

kom m er  
grundlichen theoretischen  
Handels umfasst.

Ausser d ie sen  beiden  A b th e ilu n g en  befinden s ie h  am Insti­
tu te  n o c h :  °

*V-1 J *łeI ]  o rb e re itn n g s -J a h rg a n g  fflr Jiinglinge, dereń 
\  nr u ung  den fu r  die Aufnahme in die technische oder kom- 
m erz ie lle  A b th e ilu n g  fcstgesetzten Bedingungen nicht ent- 
s p n c h t , und d ie w e g en  bereits erre ich ten  18ten L ebehsjahre 
n ich t m e h r in d ie R ea lsc h u le  gew iesen werden konnen. ^

>' Die G ew crb sze ich n en sch u le, in denen Junglinge jedes 
A lters, w elche sich irgend einem industriellem Zw eige w id- 
men, den jedem derselben entsprechenden Zeichnenunterricht
erhalten.

Von Sprąchen werden am Institute die orientalischen iiifent- 
lich, und die den Hdrern am Institute nfitzlichsten europiiisehen 
ausserordentlich gelehrt.

O rdentllche L eh rgegen stan d e.
In d er technischen  Abtheilung.

Die Elementar-M athematik, Professor J o se f Kolbc.
Die reine hohere Mathematik.
Die darstellende Geometrie. Professor Johann Hiinig.
Die M echanik- und M aschinen-Lehre, Professor R egierungs- 

rath A. Ritter von Burg.
Die practische Geometrie, Professor Friedrich Hartner.
Die Phisik, Professor Dr. Ferdinand Hessler.
Die Landbau-W issenschaft. Professor J o se f Stummer.
Die W a sser- u n d  S t r a s s e n b a u - W i s s c n s o h a f t ,  P rofessor J o -

Die M ineralogie, Geognosie und Palaontologie, Professor
Dr. Franz Leydolt. . ,

Dtp Botanik. Professor Dr. Franz Leydolt.
Die allgemeine technische Chemie in Verbindung mit E ig e -  

nen Uebungen in einem Laboratorium der anahtischen Chemie,

' 7)?eS7hrem'isclmn Technologie in Verbindung mit praktischen 
UibunVen "n einem - Senen Laboratorium vorgetragen von

deD- SUPechan.t?heP Tefchn°oIogie, Professor Georg Altmutter. 
Die L a n d w i r th s c h a f t s l e h r e ,  Professor Dr. Adalbert Fuchs. 
Das vorbereitendc technische Zeichnen, Professor Johann

"^uas Blumen- und Ornamenten-Zeichnen Professor Anton
Fiedler.

In  d er co m m erzie llen  Abtheilung.
Die Handelswissenschaft, Professor Dr. Herrmann Blodig 
Das iisterreichische Handels- und W echselrecht, Professor 

Dr. Herrmann Blodig.
Der kaufmannische G cschaftsstil, Professor Karl Langner. 
Die Merkantielrcchenkunst, Professor Georg Kurzbauer.
Die kaufmannische Buchhaltung, Professor Georg Kurz­

bauer.
Die W aarcnkunde, supplirender Professor Adolf Macha-

tschek.
Die Handclsgcographie, supplirender Professor Dr. Adolf

Schmidt.
F u r  beide. A btheilungen .

Die tiirkische Sprache, Professor Moritz W ickenhauscr.
Die persische Sprache, Professor Heinrich Barb.
Die vulgar-arabische Sprache, Lehrcr Anton Hassan.
Die italicnische Sprache und Literatur, Lehrer branz B e-

iietelli A u sserorden llich e  Vorlesungen  
Die juridisch- politisch und kammeralistische 

Vice-Direktor Jose f Beskiba.
Der Maschinenbau und die Maschinenberechnung. Professor

Johann Honig. ..
Die Anwendung der Lehren der Mechanik 

Theile der Baukunst, Dooent der k. k. Ingemeu g
Rebhann.

Die analitische Geometrie im Raum e,
Hartmann, Edler von Franzensheld.

Die osterr. Z o l l -  und Staatsmonopols- Ordnung 
Dr. Herrmann Blodig. «mmli-

Ueber das Mikroscop und dessen Anwendung. Her suFF 
rende Professor Dr. J o se f Pohl.

Die franzosisehe Sprache und Literatur, Lehrer

Die englisohe Sprache und Literatur, Docent Johann Hógel 
Unterricht in der Kalligraphie, Lehrer Jakob Klaps.
Die chirurgischen Hilfeleistungen bei Unglficksfallen, 

cent Johann Kugler.
D ie obligaten L eh rgegen stande f i ir  den  V o rbereitu n gs-  

Jah rgan g s in d :
Die Elementar-M athematik.
Die Experim ental-Phisik.
Die Naturgeschichte aller drei Reiche der Natur.
Die Stilistik.
Das vorbereitende Zeichnen.

D er U n terr ich t in  d e r  G ew erbszeich n en sch u le  
u m fa ss t:

Das vorbereitende Zeichnen.
D as Manufacturzeichnen.
Das Zeichnen fiir Baugewerbe und Metallarbeiter.
Das Zeichnen fiir Maschinen und deren Bestandthelie. 
opu ldre V ortrage an S o n n - u n d  F eiertagen  finden mi 

f i ir  J ed erm a n n  fre ie m  Z u tr itte  s ta tt:
A rith m e tic
2 eo® ctrie.

Uiber Mechanik.
Diber Experim ental-Phisik.

Die Aufnahm"OAr e ^ ^ k ^ f o l i t e e h n i s e h e
fmdet vom *20  “r,icnt*'c,,er oder ausserordentlicher

Arithmetik.

auf einzelne

Professor Mathias 

Professor

Georg

D o-

rer nn e om 20. September bis 1 Oktober Vormittags 
der Direktionskanzlei 8tatt. Derienige welcher durch Krąnk-

SiC" vor A blaufd ieT es Termines persou-
hch um die Aufnahme zu m elden. hat letztere schrifthch bei 
der Direction anzusuchcn nnd aber (,;e Ursache se iner V er- 
hinderung standhaltige Bew eise beizubringen; widrigenfalls :

m   ........ ...

Aufnahm s- (M aturitats-) Priifung fiber alle Lehrgegenstande 
des Vorbereitungs -  Jahrganges mit gleichem Erfolge unter- 
ziehen.

In Bezug auf das Lebensaller findct fur_ die ufnahme in 
diese bciden Abtheilungen am Institute keine Beschrankung

Jeder Studirende in diesen beiden Abtheilungen kann sich  
die Lehrfacher wahlen, die ihm fiir scin lndividuelles Bedfirf- 
niss nutzlich scheinen. mithin auch jedes einzelne Fach mit 
jedem andern aus beiden Abtheilungen verbinden. W er  als 
ordentlicher Horer fiir irgend ein Lehrfach aufgenommen zu 
werden w unscht, muss sich jedoch uber die fiir dasselbc er- 
forderliohen Kenntnisse ausweisen.

Aus dcm Vorbereitungs-Jahrgange ist das Aufsteigen un- 
mittelbar in die hohere Mathematik nicht gestattet.

Der ausserordentliche Horer hat sich  seiner Aufnahme w e­
gen gleichfalls in der Directionskanzlei zu m elden; er ist des 
Beweises seiner V orkenntnisse enthoben, kann aber auoli kein 
amtlichcs Priifungszeugniss des Professors ansprechen

W er nur einen Cyclus yon Vorlesungen eines Faches zu 
besuchen gedenkt, wird als Gast angesehen , und hat seine 
Zulassung bei dem Betreffenden Professor anzusuchen; ohne 
diese Genehmigung ls t es nicht gestatte t, Vorlesungen bei- 
zuwohnen.

Jeder sow ohl ordentliche als ausserordentliche Hiirer hat 
die Aufnahm s-Taxe von V ier Gulden, nebst 15 kr. Stcm pel- 
gebiihr, ferner fiir jeden Sem ester Z w olf Gulden U ntcrrichts- 
geld zu entrichten. Die Aufnahmstaxe und der Stempel ist gleich  
bei der Aufnahme, das Unterrichtsgeld von den ordentlichen 
Hbrcrn im Vcrlaufe des Sem esters in halbjiihrigen Raten 
spatestens am 1. Dezember und 1. Mai, von den ausseror- 
dentlichen Hiirern aber binnen der ersten 14 Tage jedes Halb- 
jahres zu erlegen.

Die Bedingungen, unter welchcn die Befreiung von der 
Entrichtung des Unterrichtsgeldes angesucht werden kann, 
sind inittelst Anschlag in der Vorhalle des Instituts-Gebaudes 
kund gcmacht.

Junglinge, welchen die fiir die Aufnahme in die technische 
oder kommerzielle Abtheilung vorgeschriebenen Studienzeug- 
nisse feh len . und die sich auch der Aufnalunspriifung nicht 
mit gutem Erfolge unterziehen konnen, werden in den V or- 
bereitungs-Jahrgang aufgenommen, wenn sie  achtzehn Jahre 
alt, oder doch vor dem lten  Janner 1839 geboren sind , und 
nachweisen konnen, dass sie sich bereits mit Erfolg in einer 
praktischen Richtung verwendet haben. Jungere Aufnahm s- 
werber werden an die Realschulcn gew iesen.

In den Vorbereitungs-Jahrgang werden weder ausseror­
dentliche Hórer noch Giistc zugelassen. Die Schfilcr des Vor­
bereitungs -  Jahrganges sind zum Erlagc der Aufnahmstaxe 
von vier Gulden nebst Stempcltaxe und eines U nterrichtsgel- 
des von seclis Gulden fiir jedes Halbjahr verpflichtet, w elches 
spatestens bis 1. Dezember und 1. Mai entrichtet sein muss.

Fiir die ausserordentlichen Lehrgegenstande, fiir die Spra­
chen und fiir die Gewerbszeichnenschule bleibt die Aufhahme 
den betreffenden Professoren und Lehrern uberlassen, und ist 
auch im Laufe des Jahres gestattet.

Die Direktion des k. k. politechnischen Institutes.
W ien am 31. Juli 1856.

Obwieszczenie.
odczytów  na po litechnicznym  instytuc ie w iedeńskim  
na rok  l 8 5U/57 i  p rzep isó w  dotyczących  się  p r z y j­

m owania
O rg a n iza o y a .

C. k. instytut politechniczny jako zakład naukowy zawiera 
w  sobie dwa oddziały;

I. T ech n ic zn y , w  którym fizykalno-matematyczne umiejet- 
ności i zastosowania tychże na w szelkie ga łęz ie  technicznego 
w ykształcen ia sie  wykładają.

I I . K o m m e r c y a ln y  (h a n d lo w y )  k tó ry  w s z y s tk ie  p rz ed m io ty  
n au k o w e  d o ty c z ąc e  s ic  g ru n to w n e g o  te o re ty c z n e g o  w y k s z ta ł ­
c en ia  w  in te re s a c h  h an d lu , obe jm uje .

III. Oprócz tych dwóch oddziałów znajdują sie  jeszcze przy 
tymże instytucie; rok przygotowawczy dla owej m łodzieży, któ­
rej poprzednie w ykształcenie istniejącym warunkom w celu 
przyjęcia na oddział techniczny lub handlowy nieodpowiada, 
a którą dla przebytego 18 roku wieku do sz k ó ł realnych przy­
jąć niemożna.

IV. S zk oła  rysunkowa dla rękodzielników, w której^ m ło­
dzież różnego w ieku, poświęcająca się jakiejbądż g a łęz i prze­
m ysłow ej odpowiednią temu naukę w rysunkach otrzymuje.

Z języków  zaś w tym instytucie wykładane będą, język  
wschodni publicznie, zaś dla słuchaczy nadzwj czajnie użyte- 
teczne mowy europejskie.

N a od dzia le techn icznym .
Na od d zia le  tech n iczn ym .

M atem atyka niższa. P rofesor Jó z ef Kolbe.
Matematyka w yższa. ,
Geometrya określona. Profesor Jan Honig.
Mechanika i nauka o machinach. Profesor . radzca rządo- 

w y A. kawaler Ilurg. , . u  ,
Geometrya praktyczna. Profesor Fryderyk Hartner.
F izyka. Profesor Dr. Ferdynand Hessler.
Rolnictwo. Profesor Józef Stumer.
Umiejętność budownictwa wodnego i drog. Profesor Józef 

S*umer
Mineralogia, Geognozia i Paleontologia. Profesor Dr. Fran­

ciszek Leydolt.
Botaniko. Profesor Dr. Franciszek Leydolt.
Pow szechna techniczna Chemia w połączemu z w łasneim  

ćwiczeniami w  pracowni rozbiorowój Chemu. Profesor Dr. An- 
toni Schrotter

.T echnologia Chemiczna połączona z praktycznem. ćwiczę, 
mami w  osobnćj pracowni, wykładana przez profesora za- 
stępce Dr. Józefa Pohl. . . .

Technologia mechaniczna, profesor Jerzy A mu er-
E k o n o m ia  czy li n a u k a  z a rz ą d u  gospodarczego . P r o fe s o r  D r. 

W o jc ie c h  F u c h s .  ’  „ . .  .
Zasady rysunku technicznego. Profesor Jan Homff. 

ysunek kwiatów i ozdób. Profesor Antoni Fi '
. Ąa o d d zia le  kom ereya ln yn i c z y l i  hand ou y.. • 

micjętnośó handlowa profesor Dr. Hermann ‘ 
rawo handlowe i w ekslow e austryackie profeso 
orespondeneya handlowa profesor Karol Lang 
ry m etyka kupiecka profesor Jerzy Kurzbauer.

Buchalterya kupiecka detto dto detto
waroznawstw o, profesor zastępca Adolf Mac , .j 
Srafia handlowa, profesor zastępca Dr. Ado 

W ttŁ * Aa obydw óch o ddzia łach .
. tu reck i, p rofesor M aurycy  W ikenhauser.

Udzielenie pomocy chirurgicznej w  razie n ieszczęść, docent 
Jan Kugler.

O bow iązkow e p rz e d m io ty  naukow e p rzy g o to w a w c ze , s ą :  
Matematyka niższa.
F izyka zastósowana.
Historya naturalna w szystkich trzech królestw natury. 
Stilistyka.
Zasady rysunku. . , ,

N auka w  szk o le  ry su n k o w e j d la ręk o d zie ln ik ó w  obejm uje: 
Zasady rysunku.
Rysunek rękodzielń.
Rysunek dla przem ysłu w budownictwie i do robót w metalu. 
Rysunek machin i ich części.

P ospolite o d c z y ty  o d b yw a ć  s ię  będą w  n ie d z ie le  i  św ię ta  
z  w o ln ym  w stęp em  k a żd em u .

Z Arytmetyki.
Z Jeometryi 
Z mechaniki.
Z fizyki zastósowanej

P rz ep isy
d o tycza ją ce  s ię  p r z y ję c ia  do c .k  in s ty tu tu  po litech n iczn ego .

Jako zw yczajny lub nadzw yczajny s łu c h a c z , można być 
przyjętym od 20 w rześnia do 1 października w  przedpołu­
dniowych godzinach w  kanoclaryi dyrektora. Kto z przyczy­
ny słabości przed upłynieniem  tego terminu o przyjęcie sw e  
osobiście się  m em ógł zg ło s ić , ten musi o to późnićj pisemnie 
prosie i przyczynę swój przeszkody stale udowodnić; w prze­
ciwnym razie niebyłby przyjętym, ponieważ zaświadczenia
0 zaszłej przeszkodzie później przedłożone niemają względu. 
Starający się o przyjęcie powinien w ykaz z sw ego zatru­
dnienia poprzedzającego aż do czasu przyjęcia przedło­
żyć, oraz w  celu korzystania z odczytów należytą św iado­
mość języka  niemieckiego posiadać, w  niepewnych więc ra ­
zach poprzedzi przyjęcie egzamin dotyczący.

P rzyjęcie potrzeba co roku odnawiać. Aby zaś w którym­
kolwiek bądź zawodzie technicznego lub kommercyalnego 
w ydziału  jako zw yczajny słuchacz być przyjętym , należy 
albo sześć lat sz k ó ł realnych , albo gimnazyum w yższe ô  8  
latach, albo rok przygotow aw czy, na samym instytucie, 
z postępem z w szystk ich  g a łęz i naukowych ukończyć, albo 
nareście egzamin dojrzałości z wszelkich przedmiotów nau­
kowych roku przygotowawczego z równym postepem złożyć.

p o  do wieku niezachodzi ograniczenie, aby na jeden z od­
działów  tegoż instytutu zostać przyjętym.

Każdemu uczącemu się  wolno j e s t ,  owe g a łez ie  naukowe 
w ybierać, które mu w szezególe użyteczne być się  zdają, a 
zatem ga łąź  jednego oddziału z jaką inną drugiego pofączać. 
Kazden zw yczajny słuchacz musi się  jednak należytemi w ia­
domościami owrej g a łęz i naukowćj wykazać, na którą chce 
być przyjętym. 4

Bezpośrednie przejście z roku przygotowawczego na w y ­
d zia ły  matematyki w yższej nie jest dozwolone.

Nadzwyczajny słuchacz obowiązany jest w  celu przyjęcia  
sw e g o , także do zg łoszen ia  się  w  kancelaryi dyrektoratu; 
niepotrzebuje wprawrdzie sw e poprzednie w ykształcenie udo­
wadniać, lecz może od profesora z tego powodu tylko za­
świadczenie prywatne. nigdy zaś urzędowe z powodu sw ych  
egzaminów żądać. Ci którzy obręb odczytów w jednej ga łęz i 
odwiedzać zam yślają, uważani będą jako goście, i mają się  
w  celu przyjęcia u należytego profesora zg łosić , inaczćj im 
niewolno bez tego zezw olenia odczyty podobne zwiedzać.

Każdy tak zw yczajny jako i nadzwyczajny słuchacz, ma 
taksę przyjęcia z 4 reńs. prócz należytości za stępel 15 graj­
carów, dalćj za każdy kurs 12 reńs. m. k. jako pieniądze 
naukowe zapłacić. T aksę przyjęcia i stępel składają zw y­
czajni słuchacze zaraz przy przyjęciu, zaś pieniądze nauko­
w e w kursie w ratach półrocznych najdalćj do Igo  grudnia
1 Ig o  maja nadzwyczajni słuchacze zaś w  pierwszych 14tu 
d n iach  k ażd e g o  p ó łro k u . W a r u n k i  pod jak iemi uw o ln ien ie  od 
p ie n ięd zy  n a u k o w y ch  u z y sk a ć  m ożna , beda o g ło s z o n e  p ism em  
w y w ieszo n em  w  p rz ed sio n k u  b u d y n k u '' in s ty tu tu . M łodzież , 
k tó ró j w  celu  p rz y ję c ia  n a  te c h n ic z n y  lob k o m e re y a ln y  w y ­
d ział przepisane zaśw iadczenia brakują, a która także w  celu 
przyjęcia egzaminu dojrzałości dobrze obstać niemoże, przy- 
■ętą zostaje na rok przygotow aw czy, jeżeli 18ty rok wieku  

przebyła, lub kto b y ł przed 1 styczniem 1839 urodzony, oraz 
dowód z łożyć  m oże, że w  jakim praktycznym wydziale dobre 
mają w ykształcenie. Starający' się o przyjęcie w m łodszym  
wieku może być przyjętym do sz k ó ł realnych.

Na rok przygotow aw czy, nieprzyjmuje się ani nadzwyczaj­
nych słuchaczy ani gości. Uczhiowie roku przygotowawczego  
mają prócz stępia taksę przyjęcia 4 reńskie i jako pieniądze 
naukowe 6 rens. za każde półrocze sk ła d a ć , które to ilości 
najpóźniej do Igo  grudnia i Igo  maja zapłacone być mają 

Frzyjmowanie na odczyty przedmiotów naukowych nadzwy­
czajnych na udzielenie w  językach lub w  rysunku dla reko- 

zielm ków, zależy od należącego profesora iub nauczyciela, i 
dozwolone je st  także w  oiągu roku.

D yrekcya c. k. instytutu politechnicznego.
W iedeń 31go lipca 1856.

Jer Zeitpunkt der Lizitationstagfahrt, sind aus dem beiliegen- 
“ .V erzeichnisse zu entnehmen. 

lejen igen , welche an dieser Lizitazion sich betheiligen 
haben vor dem Beginne derselben, den lOten Theil 

8 t L t l USr-nfsprei8es a ls Vadium, im Baaren oder in k. k. 
net unda »leren l*le nacI* den bestehenden Vorschriften berech- 
ubcrgebennSen0minen w erden . der Lizitazions-Comraission zu

v«!f8nifissrnn i»<| Cłli .BchriFtl |'clle Anbothe angenommen, d iesel-

Ł E : La & K K s r ,  “ v “ i  "T -  ,T; "  z  ! r
werden, nut Aem vorgeschriebenen Vadium belegt se in , den 
angebothenen J^ rebpachtschilling  nioht b]ogg ;n zi(rern< gon.  
dem m ch  md Buchstaben, nebet der ausdrficklic, lCn Erklii-
rung enthalten, , <jri‘nten die Lizitazionsbodingnisse,
welchen sich derselbe unbedmgt unterzieht, genau bekannt

Die ubrigen Lizitazionsbedingmsse kfinnen bei der Kameral- 
Bezirks-Verwaltung nnd vom 30. September 1856 angefan- 
g e n . bei der Finanz-Bezirks-Direkz.on m W adow ice und bei 
den im W adowicer Finanz-Bezirke bestehenden k. k. F inanz-
wache-Com inissare eingesehen werden

Von der k. k. K am eral-Bezirks-Verwaltung. 
W adowice am 19. September 1856.

V e r z e l c h n l s s .
Zur Lizitazions-Ankfindigung vom 19. September 1856 w e­

gen Verpachtung des Bezuges der allgenieincn verzehrun gs-  
steuer von der Fleisschausschrottung und den steuerbaren 
Viehsehlachtungen T .-P . 10 bis 16. dann vom W einausschanke 
T  -P . 4 bis 6. fem er der Zuschl&ge fur die einzelnen S tadt- 
gemeinden wahrend der Zeitperiode vom t .  November 1856  
bis Ende Oktober 1859.

Język  perski, profesor Henryk Barb,

P ach t-
B e-
zirke
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1. Ffir die Stadt Biała.
a )  V erz.-Steuer vom F leische  
®) dto B W eine

2. Fttr die Ortschaften.
a )  V erz.-Steuer vom Fleische  
h ) dto „ W eine

  Zusammen
J. W s  
a N S 

M s C
■a 5 -Sfi O

ri i  °

f i  S ą
bft "O ^

i ®

1. Fftr die Stadt Andrychan.
a) V erz.-Steuer vom F leische  
*0 „ d*° „ W eine
c )  30 /0 G em .-Zuschl. v. W eine  

2. Ffir die Ortschaften.
a ) V erz.-Steuer vom W eine
b) dto „ F leische

, , Zusammen

Ausrufg.
Preis

fi. kr.

527 9] 
180381 
54 1

98 29] 
1384 9 j 
2244 28!

4279
722

1317
228

Fiir Ralwarya sammt Ort­
schaften.

a )  V erz.-Steuer vom F leische
b ) dto „ W eine

Zusammen

1. Fiir die Stadt Kenty.
a ) V erz.-Steuer vom F leische
b ) dto „ W eine

2. F o r  die O rtschaften.
a )  V e rz .-S te u e r  vom  F le is c h e
b )  d to  „  W ein e

Z u sam m e n

1. Fur die Stadt Landskron.
a )  V erz.-Steuer vom Fleische
b ) dto „ W eine

2. Fiir die Ortschaften.
a )  V erz.-Steuer vom F leische
b ) dto „ W eine

Zusammen

10
40

20

65471 10

V
ad

iu
m 1CO -4-

•i® be

fl. kr
.2 ^

n .

1 5 |
3 mS

225

^ 1 
£ |

655

ao fc .—< U1
: «  §

O  CG

5 '-a  S 
O CO "3

£ ►
<

i

885)
206!

40
40

1092j 20

1619
366

1265 
39 

3390 M

86.
709)

16 M
8131 20

Koncurs-Ausschreibun^.
. 1^; 492 praes.] Bei dem N eu-Sandecer k. k. Kreisgerichte 
ist e|ne Gerichts -  Adjunktenstelle mit dem Gehalte jahrlicher 
500 11. C. M. und dem Vorrfickungsrechte in die hoheren G e- 
haltsstufTen von 600 fi. und 700 fi. C. M. in Erledigung g e -  
kommen.

Bewerber um diese Stelle haben ihre nach Vorschrift des 
kais Patentee vom 3. Mai 1853 N. 81 R. G. B. verfassten  
Gesuche binnen 4 W ochen vom T age der dritten E inschal- 
ung m die Krakauer Zeitnng im vorgeschriebenen W ege, an- 

her zu uberreichen.
Vom Praesidium des k. k. K reisgerichtes.

N eu-Sandeo am 18. September 1856. (2 0 1 9 -3 )

p" pi uie&ui nt/iii vk Daru.

V e rh in d e ru n g s -z e u g n is s e  keine R u c k s ic h t genommen wird. J o * e t “ e sk ib a . *

Jeder A usw eis fiber 8ei"Je. Be" l * obrachowania machin, profe-
schaftigung bis zur Autnahmszeit vorlegen, und muss die zu sor Jan Honig.
einem erf°lgreJcUen e^uc^ie der Vorlesungen nothwendigęn ? ast“s °wanie nauk mechaniki na pojedyncze części budo- 
Kenntnisse der deutschcn Sprache besitzen, worfiber in zw e i-  wmetwa, docent c. k inżynier Jerzv Rebhann
felhaften Fallen e.nc Prufung am Institute der Aufnahme vor- J ~ 0 ' a  rozbiorowa^ w p r z e c e n i ,  profesor Hartman
hergeht. _  . . * franzenheld.

Die Aufnahme muss fur jedes Jahr erneuert werden. Um A ustryackie prawo cłow e i monoDolu Daństwa, profesor Dr 
als ordentlicher Hórcr irgcnd eines Lehrfaches der techni- Hermann BlildigP “W° monopolu państwa,
schen o d e r k o m m erz ie llcn  Abtheilung au fg en o m m en  z u  w e r -  U m ik r o b ie  (d ro b n o w id z )  i u ż y cie  te e o ż . p ro feso r z as tę p c a  
d e n ,  muss man d ie  Realschule m it 6 J a h r g im g e n ,  o d e r des D r  J ó z e f  P oh]  ̂ n o w .u z )  i użycie teg o ż , p r
Obergimnasium m it 8 J a h r g a n g ^ .  o e r  den V orbere itungs- ęzyk  francuzk i i lite ra tu ra , nauczyciel Je rz y  Legat-
Jahrgang am Institu te , m it w en .gstens e rs te r  F o rtg a n g s- Je z y k  a n g i ^ i  i lite ra tu ra .^d o cen t^ Jan  Hogel.
Cjasse in alien Lehrfachern absolvirt haben, oder sieh einer Kaligrafia, nauczyciel Jakób Klaps.

Kundmachung“.
[N . 886 .] An der M yśleniccr Haupt -  Schule W adowicer 

K reises ist die Lehrer Stelle landesfurstlichen Patronats , mit 
einem jahrlichen Gehalte von 350 fi. CM. in Erledigung g e -  
kommen.

Bewerber um selbe haben ihre gehorig instruirten B ittge- 
su ch e, mit Beobachtung der Stem pelvorschriften, im g ese tz -  
ber '0"rSeschriebenen W eg e  unausweichlich bis zum 31. Okto- 

er 1856 an das bischofliche Konsistorium gelangen zu la s -  
AilfórJsp. a“ ' ą ® N achw eisung zu Hefern, dass sie fur die 

orderungen des hohen k. k. Unt. Minist. E rlasses vom 15.
1855 z  V £ 5i  Z‘. 8984 (Land. Regr. E rlass vom 1. Marz 

. *3 ,2 6 7 ) die niithige Befahigung besitzen.
Vom bischoflichen Konsistorium

(1 9 5 4  T o v '  am 10- September 1856.
 ___1 - 2 - 3 )  p aui  P ik u lsk i Kanzler.

C2067) Iiizitations-Ankundigung1. (2-3)
w ^ r- ? 79®-] Von der k. k. K am eral-Bezirks-Verwaltung in 
Ver' °'TICc w 'r|t zur allgemeinen Kenntniss gebracht, dass zur 
von iT* des Bezuges der allgemeinen Verzehrungssteuer
I 6r ^WachausBchrottung und den steuerbaren V iehschlach- 
T n t^ n  7'ar—P ost-N r. 10 bis 16, dann vom W einausschanke  
I ‘7 , ost~Nr. 4 bis 6 in den Pachtbezirken Biała, Andrychan, 

Kenty, Kalwarya, M yślenice, Skawina. W adowice 
na Uświęcim  auf die Dauer vom 1. November 1856 bis Ende 

ber 1859, unter Vorbehalt des Rechtes der weohselsęjO" 
gen Aufkfindigung vor Ablauf des ersten und zwelten. • der -  
l n ' er festgesetzten  Frist olfentliche Versteigerungen el 
selben abgehalten werden. _. „„rnhiokte

Der Umfang eines jeden Pachtbezirks, die ® e  
der Betrag i eB A u sr .fsp reisn . nnd des V .dium s, m e  a«6h

S  CD f l

o  x  «
a -e

es Z*

Z  £  I  01

1. Ffir die Stadt Myślenice.
c)  V erz.-Steuer vom Fleische
b ) dto „ W eine
c )  Śy.G em .-Z uschl. vom W ein  

2 Ffir die Ortschaften.
a ) V erz.-Steuer vom F leische
b) dto „ W eine

Zusammen

1. Ffir die Stadt Oświęcim. 
An V erzehrungs-Steuer fiir 

F le issh  und W ein . dann der 
bewilligten 50%  Gemeinde- 
Zuschlag von W ein fur die 
Stadt Oświęcim . . . .

L Ffir die Stadt Skawina.
a )  V erz .-S teuer vom  F leische
b) dto n W eine

2. Ffir die Ortschaften.
a ) V erz .-S teuer vom F leische
b ) dtr „ W eine
  Zusammen

2034(38 
75122?

1. Fur die Stadt Wadowice.
a )  V erz .-S teuer vom Fleisohe
b ) dto „ W eine
e )  G em .-Zuschl. „ „

2 Fiir die Ortschaften.
a ) V erz.-Steuer vom Fleisohe
b) dto „ W eine R ś u ~ 9 “ |452

Zusammen «

Von der k. k. K a m e r a l - B ^ ^ ' '  cr" ahunS 
W adow ice am 19. Septembe _
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E  d  1 c t.
TNr 2136 1 Vom k.fc.StSdt. deleg. Bezirksgerichte N en-San-[Nr. 2136.J V v  hnortc nach unbekannten: J o se f

wartigen Strow ski, Andreas S tr n l  v  t
Strowska, H gtrow ski, Fortunat ^ iPn otrowskfc Kai
8troW8^  der t r r  J o se f  Laboś k  k  F  ^  v  UDd. Th* *  
Strowsk® d Summę per 423 fl ^  epist w r
r nJ 1 s % S Z. 2136. die K la g e le i  dem MŃ  8  ^  “T  
5■ .. j .ir tr  Bezirkscerirhfo .. , dem N eu-Sandecer k...
H f i fe ' gebeten. worfiber die T a e fą t  U"d *m richterlicC 
?er 1856 um 9 Uhr Vorm iH . "e  auf den 1U en De*c‘_

Da der Aufenthaltsort der f e l  ' " T * ' h *  W" ł“ ‘» i Pr łnnat Strow ski . Hclangten Herrn Jose f und Fr­
ist so hat das k t  -der Fran Thekla Strow ska unbekant 
dec zu deren V ’ /  dt- fieleg. Bezirksgerioht zu N eu -S n- 
den h i e s i o - r  re*,,Dg  nnd auf deren Gefahr und Ko en 

1 an^e s “Advokateii Herrn Dr. Pawlfkowskimit 
UbSBtUirnng des H e m  Landes-Advokaten Dr. Kielińsk ala



Dodatek do dziennika .C Z A S* s  dola 4  października 1 8 5 6 .

., die angebrachte Rcchtssache
nach der fn Oalizien vorgeechriebenen Gerichtsordnung y e r-

haDuerchWdTeteB Edikt w erd en  deranach die Belangten erinnert, 
D urch diet, gclb st su  erscheinen , oder die e r -

forderflchen Rechtsbehelfe dem bestellten Vertreter mitzuthei- 
len oder anch einen anderen Sachwalter zu wahlen und <he- 

’ k k B ezirksgeriehte anzuzeigen, uberhaupt die zur V er- 
theidieung dienliclien vorschriftsmassigen Rechtsmittel zu e r- 
greifen indem sie sich die aus dereń Verabsaumung entste- 

Foleen selbst beizumessen haben werden.
Vnm k. k. Stadt. deleg. Bezirksgericht.

N e u -S a n d e e  den 10. Septem ber 1 8 5 6 . ( 2 0 6 2 - 2 - 3 )

entsprechen w erden, bis zu ih rer w it, ren  BefBrdcrung, 
periodisehe R em une-ationeu bis zum B etrage  jab rli :her 
100  fl. CM. und U niform irungs - B eitrage  m  A ussicht ge-
s te llt werden diirfen.

V om  Pr&sidium des k. k. O berlandesgenchtes.
P ressburg  den 18 . S ep tem ber 1 8 5 6 . (2 0 0 2 -2 -3 )

( 2107)  K u n d m a c h u n g .  O 3)
[Nro 16.851.] Von Seite der W adowizer k. k. Kreisbe- 

hórde, wird hiemit zu Folgę liohen Landesregierungs-E rlas- 
ges vom 13en September 1856 Nro 27,294 bekannt gegeben, 
dass zur Sicherstellung des Brfordernisses, das is t, B rzcu- 
gung, Zufuhr und Zerschlagelung des DeckstofFs im Podgo- 
rzer Strassenbaubezirke fur die dreijahrige Lieferungspenode 
1857, 1858 und 1859, u. zu
1. a) auf der W iener H auptstrasse Myślemcer k. k. W eg

meisterschaft in der ganzeni 9en und lOen Mrde 
Lizitation am 13en Oktober 1856 in der k. k. B cz.ra 
amtskanzlei zu Myślenice. vVeemeister-

2. b) K rakauer Verbindungsstrasse, Izdebmker v l te
schaft in der ganzen 7en und 2en. dann Qktober 1856 
und 2te Viertel eine Lizitation am abgehalten
in der k. k. Postamtskanzlei zu
werden wird. werden auch sehriftliche (

Bei den L iiita tions-V erhandlungen ^  (jem yorgeschriebe- • 
Offerten angenommen, wenn dieselbę a;A nn bo_ ,

(2 0 9 2 ) K i m d m a c l i i t n g : . (3)
J .  Z. 58 5 1

K u n d m a c h u n g .

rX 123021  In  B etreff de r E iohebung der Brilckenm aut 
u , der M autstatiou N. 2 in Radymno etatt der U iberfuhrs- 
m a u tv o m l  N ovem ber 1 8 5 6 , angefangem

U iber den San-F luss bei Radymno im P rzeinysler R reise 
wurde einee A eraria l-B rttcke in der Lange von 1 3 1 ‘/a K la '
f n s ta b t de r A erarial-U iberfuhrs-A nstallt h e rg este llt, und 
terUhul dieselbe am 1. November 185 6 dem  óffentlichen

V erkebre  ubergebeu  werden, wodurch die daselbst befindli- 
che A erarial-U iberfubrs-A nstallt aus óffentlichen R ucksich- 
te n von den erwahnten T age  an ausser A nw endung kom mt.

[N r 8 6 4 6  ] L aut Eróffnung des kónigl. preussischen H auotzollam tes :n M islowitz vom 15 . Septem ber 
dflrfen Personenzflge nach fi U hr A bends im Sinne des §. 8 6 der preussischen Z ollordnung in Mislowitz nioht einfahren. 

E s e rle idet s .mit de r m it 2 0 . A ugust ins Leben getretene P ahrp lan  insofern eine A enderung, dass die PersonenzUge

N r. X I  und X I I  unterbleiben. . . .
7  Hu-ołullmiir dr., L okalverkebres zw’scheu M islowitz und K rakau  w ird jedoch der Personenzug X V I. s ta tt wie

b isher w n  T rzebinia, schon von K rakau  u *, urn 8 U hr 30  M inuten fru h  a b fa h re ,
K . k. B e tr ie b s -U ir e c t io n  d e r  óstlichen Staatsbahn.

K rakau ara 2 7. Septem ber 1 8 5 6 .

F a l i r o r d n u i i K
Nr. IX .

m aut naoh der d ritten  Tariffsklasse eingehoben werden. 
Diess wird zur allgem ainen K enntn ss gebrackt.

V on der k. k. S ta ttha lte ri i.
Lem berg am 16. A ugust 185 6.

Obwieszczenie.
UCI u  lh p Q  ttcU l v u i g c s i / n n e U f — * 1  I

Offerten angenommen, wenn diesei h mussen sie an dem be-1 clcw-^i n r. 2 w R sdym nie zami s t  przewozowego, począ- 
nen,1 0 *  V a d i u m  belegt sind jeU 10 u h r  Vormittags der w Jod l e o  listopada 1 8 5 6 .
treffenden Lizitationstage bis lang » . w s z y o u i g i  v  P rzem vilsk im  wystaw ono
Commission uberreich ,.w erden^ ^  „ , 1  era w Obwodz.e Przim ydlskim  y |

Spater eingebrae e rden bei den beziiglichen Verhandlun-1
Lizitationsbe '"gm ssi den< unt| cg m(ieeen Lizitationslu
f "  U n n i  erlegen. Hievon sind nur gan/.e Geme
mlt den vorgeschriebenen Vollmachten versehen befreit.

, r  ;„:ta tions-Verhandlung wird nach den fur die ei
llie Li,A,fc . A .• .1_1 .1 ____, ______ :ie Lizitations-Verhandlung wird nach den fur die em zel-l „om ienionego eraryaloego przewozu.

Mel cnvierteln in den bekannten zwei W egm eisterschaften w^ ; < ; ' " 10"  b d z ; /  • ‘„a  , g0 l i ^ p a d a  1 
immten Materialplatzen vorgenommen. und es werden nur I Z tdy przyczyny będzie się o _  B V Q

aolclic Anbothe beruoksichtiget, welche auf alle M eilenvicrtel-1 na s ticy i cłowśj a y
bauten. die einem und demselben M aterialorte zugewiesen sind, I ug trzecie j klasy taryfy pobierać.

kónnen aber auch die Anbothe zugleich Antrage tur ie i p0WvisZ(, obwieszczenie podaje się niniejszymgg KOllHvU c*uci auvii uic auuvwiw "“b --- u l* np
M ateria llieferung aus m ehreren M atcrialorten enthalten, n .  -
m u ssen  sich  dieselben a u f a lle  M eilenvicrtel b ez.eh en  w e lch e  b licznd j w .ad om o4ci_  
den betreffenden M aterialplatzen zu g ew iesen  sm d. U lb®L d'e |  7  n N
M enge des zu  liefernden  M a te r ia ls  in  den einzelnen W g  
m eisterschaften  so  w ie  die fixirten F isk a llie feru n g sp re ise  » 0 1 3  

ch e  zum  A u sru fsp re ise  d ienen , enthalt die nac o g  
sam m enstellun g  die w eiteren  D aten

Z c. k. Nam iestnictw a.
( 2 0 4 3 - 2 - 3 )  Lwów lf ig o  lie rp n ia  i 8 5 6 .
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U rząd powiatowy w Kalwary
powszechnśj w iadom ości, że w celu

fi.

10

IU
200
’S
S

U  XV-X
'3

3

100
100
100
100
100
100
100
100

100
100
100
100
124
124
145
145
145
145

Jasienicer Steinbruch 
dto dto
dto dto
dto dto

Jaw orniker dto 
dto dto
dto dto
dto dto

,  1'cytacyą w  tu te js z y m  S ą d z ie  s p rz e d a w a n ą  b ę d z i
|58V .I dodatk iem , R-'yby n a  pierwszym  i drugim  term im e za

7  V « l cene szacunkową n ik t t ć j  realności l i c y to w a ć  m echciał, 
J° ' takow a w 3 cim term inie licytacyi mżćj ceny szacuuao-

wej sprzedaną zostanie. _ ,
C. k. U rząd powiatowy w K alw aryi d. 2 9̂  sierpnia 185 6 

Za c. k. N aczelnika p .wiatowego.
Łodziński c.k. A dj. powiatowy

Ankundigung.
[N . 1 3 4 4 7 .]  V on S eite  de r Rzeszow er k. k. K re isbe- I hOrde, w ird  h iem it bekannt gem ach t, dass zur V erpach- 

J ta u g  de r R zeszow er A rm enspita ls-G runde u.
I G runustucke in S taroniw a dolna 2 8 Joch  14 8 4 □  Klft.

„ v Przybyszów ka 2 v 1 6 0  Q
Podw isłoeze u .

—-------  -------  I U  Zawale 13 w 1 2 8 2 Q
Konkurs- Ausschreibung. | b „ Błonie « y__

tu r  Besełzmg von 31 Auscullanlenstellen im S p r e a - I  ^usam m en im fllacbenm»sse von 50  Joch  1 4 6 8  □  K lft. 
gel des Pressburger k. k. Oberlandesgerichtes. I f  D auer von secbs Jah ren  das ist vom i .  Septem -

[ad  N rm .apraes. 6 0 0 5 .]  D urch w iederholte  in n e u e s te r j^ er j g 5 g y,is E nde A ugust 1 8 6 2  in  der K an z le i des
Z e it erfolgte BefOrderungen von A uscultanten  zu G erichts-1  R zefizow<,r  k . k. B ezirksarates den 7ten  O ktober 1 8 5 6  
adjuncten und S tuh lrich teram tsak tuaren  sind im Sprengel J y f,rm ;ttag  9 U h r eine L izita tion  abgehalten  werden, wo­
dę) Pressburger k. k. O berlandesgerichtes 31 A uscultan- I bei bem erk t w ird , dass die Israeliten  von dieser L iz ita - 
tenste llen  m it dem A djutum  j& hrlicher 3 00  fl. in E r le d i-1 r jon ausgeschlossen sind

Stationen:
Fahrzeit Ankunft Aufenthalt Abfahrt Trifft 

zusammen 
mit Zug

A n m e r k u n g.

11 U. M. u- M. U. M. U. M.

Mislowitz Mittags 12 XVI.

j Szczakowa 20 12 20 — 40 1 ---

| Ciężkowice 10 1 10 — 1 1 11

| Trzebinia 19 1 30 — 10 1 40

[\I Krzeszowice 23 2 3 — 5 2 8

11 Zabierzów 22 2 30 — 1 2 31

J Krakau 24 2 55 Nachmittags IV.

- r F  ii r d e n P e r s o n e n z u g Nr.  X < M ■

- | Krakau Friih 8 80

Zabierzów 25 8 55 — 1 8 56

e f Krzeszowice 24 9 20 — 5 9 25

1 Trzebinia 25 9 50 — 15 10 5 III. V.

Ciężkowice 19 10 24 — i 10 25

Szczakowa 10 10 35 — 35 i i 10

1 j Mislowitz 20 11 30 Mittags IX.

j | P e r s o n e n z u g 9 a.

u | Granica Vormittags i 10 30

1 i Szczakowa | 1 5 1 10 | 35 ! Vormittags

8- i P e r s o n e n z u g 16 a.

1 1 Szczakowa Mittags | 12 | 25 Dieser Zug steht in Szcza­
kowa mit dem Zage XVI

’ J j G ranica 1 1 & 1 12 | 30 1 Mittags und IX in Verbindung.

Podchybier S te inbruch . 
dto dto
dto dto
dto dto
dto dto

N eu-Jaw orniker Steinbr. 
dto dto
dto dto

Neu-M ogilaner Steinbr. . 
dto dto

K. k. Kreisbehórde. 
W a d o w ice  am 26 . September 1856 . b)

c)

D er A usrufspreis ist ad  a )
b )

ó w — ----------------- — U O U I  n u j  U V U 1U  -  -  -  ----

g u n g  gekom m en, zu dereń  B esetzung hiem it der Concurs 
ausgeschrieben wird.

D ie  B ew erber um diese Stellen  haben  ih re  nach V or- 
s c h r if t  des k. Patentes vom 3. Mai 185 3 , R . Ges. BI. i  , .  io;
N r. 81 eingerichteten Gesuche, und zwar, wenn sie bereits I un R z(.pzdw deil 2°C 
in d ienstlicher Verwendung 3t,.y,en, m ittels ih rer V orstan -*  
de , sonst ab er durch die vorgesetzte politische B eh8rde bei

r» flf»a t  łr Al__i « • t  . D___ i____

. 1 6 8  fl. 5 kr. 
. 122 fl. 80  kr.

in 2 9 0  fl. 85 kr. 

Rzeszów d e r /2 6 ten  Septem ber 185 6. ( 2 1 0 6 )

de, sonst aDer uuren me vorgesetzte politische BehOrde bei I ^2p04) E  (1 1 k  t .  O -3 )
dem  P resid iu m  des k. k. O berlandesgerichtes zu P ressburg  I Bezirksamte Żmigród ais Gericht wird
e in iu b rm g en , und d an n  naebzuweigen, dasG sie die v o rg e -1 h [ ^ nt Ccmaoht, dass ara l l t e n  Dezember 1854 Stanislaus 
schriebenen S tu d ien  zuruckg^i,:gtł un(i die theoretiachen I q  ajka za Zawadka ohne Hinterlassung einer letztwilliger 
„  . . . ____   worlaiifiu auch blno - „ j .  • i i __i l u . :  I    . __i.i

letztw illiger
ist.

ricnie unbekannt ist ob und welchen Perso 
hinterbliebencn W ittwe Apolonia Opałka auf

i „Lł Tlictohf . . . ._______1 . .11. J!.d er kais. V ero rdnung  vom ^  U tfober 1854  R . Ges. BI. ^Erbrecht zustcht, /o w e r d / a l l e  die-
N r. 2 62 bei e in e r G cricb tsbeh  ei: voriaufigen Probe- l j cnigen, welche hierauf aus was immer fur einem Rechts
nraxis von w enigstens 6 W ocben  m it gUnstigem E rfolge I Grunde Anspruch zu nchmen gedenken, aufgefordert, ihre
praxis von wem gs Brbreeht binnen einera Jahre, von dem unter angezetzten T a-
unterzogen haben. deutBchen, w ird noch die der Se angerechnet, bei diesem G?” ehtd anzumelden, und unter

A usser de r K enntm ss de r ae  • t • le der I Ausweisung ihres E rbsrechtes ihre Erbserklarung anzubrin-
slavischen und ungarischen, c d e r wen g  Land e s - | widrigenfalls die Verlassenschaft ffir welche inzwisohen
prachen in  so weft gefordert, dass bei sonst gleicher Qua- f e r ’GrunJ®irt Bartholomeus Gum.enny aus Zawadka als V er- 

sp ra c n e n i g , „ en ig s ten s  e iner der beiden I lasskurator bekannt worden ist. m.t jenen. d,e sich werden
lification auf B ew erber, welc s "  h en m kchtig sind I erbserklart und ihren Erbrechtstittel ausgewiesen haben, v e r- 
zu le tzt genannten  angeftlhrten L andessp  ihandelt und ihnen eingeantwortet, der Nichtangetrettenen Thed
b e s o n d e r e  ROcksicht genomm en w erden W ira. . . . .  I der Verlassenschaft aber dem Staate als erblos eingezogen

E ndlich  haben die B ew erber u n ter A nschluss sim m t - .  werden apde_

9h . ,  B i . l t .  l i b . ,  ih re  b i .h « i g .  V .™ ..d u » 6  »»d
U t anzugeben, ob und in  welchem G rnde sie m it em  I j  j  e  t .
in diesem Oberlandesgericbts - Sprengel angeste llten  • I Fi “  . . .  w ;
stizbeam ten verw andt oder versebw kgert sind. L  L. ^  3 8 l 7 -l Vom k .k .B e z irk sa m te  W .sm cz, B ochm aer

D en A uscultantenbew erbern aus den deutschen und sla- ^ e . s e s  in^ Galizien w ird de r ZUr h ™ n 8 te l ' ung  auf 
nscben KronU ndern w ird noch w eiters h iem it b e d e u t e t ,  den Asseratplat, beruffene, jedoch  unbefugt abwesende 
lass ihnen zu Foige h. Justiz-M inisterial-E rlasses vom 2 4 . Mortko. Is  e ler auB R ró iów ka H a u s  N ro 155/1  gebo- 
)ecem b er 1 8 5 5 , Z 2 6 1 7 6  und 2 6 2 6 2 , insofern se lb e ih re  ren  1 3 35 h .erm .t aufgefordert ,  b.nncni 4  ̂ W oehen vom 
tirk lic h e  B edurftigkeit nachzuweisen verm ogen, eine Aver- T ag e  de r d ritten  Em sohaltung dieses Edictes ln der Zei- 
sonal - Reiseentscb&digung von 1 fl. CM. far jed e  von ih-1 tu n g  u Czas ange rechnet, h ieram ts zu erscheinen, und 
run le tz ten  Aufenthaltsorte bis an den O rt ih re r  neuen I d e r V erp fl'ch tung  der angeordneten S te llung  auf den As- 
f ts tim m u n g  in  U ngarn  zurUckzulegende M eile zugestan-1  sen tp la tz  um so gewisser nachzukommen, als nach Ablauf 
dm wird. A uch  h a t das hobo k. k. Justizm inisterium  fer- dieses T ern n n es derselbe nach den be ithenden  Vorschrif- 
ntfs e e s ta tte t, dass den gedachten B ew erbern a n d e re r f te n  als R ekru tirungsflich tling  behandelt w erden wird.
L i d e r ,  foils sie den Ariorderungeu ihrer Bestimmungl Wisnic* am 9. September 1856. (2040-8)

K u n d m a c h u n g .
[ad N r. 8 9.] D ie fu r das w estliche R egierungsgebieth  

in  K rakau  eingesetzte staatsrechnungsw issenscliaftlicbe P rii- 
fungs-Com m ission, w ird fu r  das S tud ien jah r 185 7 ihre 
Funkzionen vom 1. O ktober 185 6 an  w ieder aufnehmeu 
und wócbeutlieh jeden  Sam stag, ( in  so fem e nicht ein 
Fe iertag  fa llt) bis E nde Ju li  185 7 fortsetzen.

Um zur P riifu n g  zugelassen zu werden, wird Folgen- 
des zu beobachten s e in :

a )  haben die B ew erber das V a te rlan d , den G eburts- 
o rt, de r R elig ion , die zuriickgeleg ten  S tudien , und 
ih r derm aliges Dom izil genau anzugeben, und nach- 
zuw eisen ;
jen e  B ew erber, welche in K rakau wohnen, oder 
h ier im  D ienste stehen, kónnen bei dem Um stande, 
wo an de r Jagiellonischen H ochschule eine Dozen- 
tu r  iib e r V errechnungskunde bereits besteh t, auf 
G rund des §. 4 des G esetzes vom 17 . N ovem ber 
18 5 2  nu r dann zu d ieser P riifung  zugelasenn wer­
den, wenn sie sich m it einem Frequentazions-Z eug- 
nisse d a rlib er ausweisen, diese V orlesungen durch 
ein ganzes Jalir gehórt zu h a b e n ; 
in B erlicksichtigung de r e in tretenden U ibergangs- 
periode, ha t die h. k . k . O berste R echnungs-K on- 
tro ls-B ehórde m itte lst D ekretes vom I  Oen Septem ­
ber 1 8 5 6  Z . g esta tte t, dass jen e  ad  b )  be-
zeichneten K andidaten , wenn sie schon durch lan- 
gere  Z eit zum w enigsten se it 1. Jan n er 185  6 im 
K rakauer R egierungsgebie tue  Uouuziliren, und sich 
m ittlerw eile  das erw Sbnte Studm m  durch P rivat- 
fleiss eigen gem acht haben, somit schon seit der 
bem erkten Z eit in dem V " rhaban standen die PrU- 
fung nach Zulassung de8 /  5 der V orschrift vom
11 ten  N ovem ber 185 2 . z i e g e n ,  wenn sie sich
rech tze itig  m elden, tioch bis zum Schlusse des 
Monats Dezember 1856 ah1 Autodidakten der P ru -
fung unterzogen w erden r  en, w ahrend nach A b ­
lau f dieser F r is t ,  a “ ch b tll®h derselben, die
ad b )  bem erkten  Bestim m ungen einzutreten haben; 
Ausw krtige, welche de r *e egenheit zum Besuche
der V orlesungen erm ange en, haben d ie bei ihrem
Selbststud ium  b en u tz ten  theoretischen H ilfsm ittel 
n a c h z u w e ise n , z«gle,ch a b tr  d ^ u t h u n ,  dass sie 
e n tw ed er das U n te rg y m n asiu m  oder de r kom erziel. 
len L ehrkurs an  em em  ec mschen In stitu te  o d er 
d ie  O h e rre a l-S c b n le  m! 8 u tem  Erfolge zurU okleg-
ten  oder aber, dass 81 Slcl1 K a ssa  oder im

° d“

WPicne r  ret^ueMLxxiujLiH - Ajcugiiiooc uuisiLiDcu, m re m it aen 
erforderlichen Nachw eisungen b e leg ten , vorschriftsm&ssig 
gestS-mpelte Gesuche, innerhalb  8 W ochen vor dem Be- 
ginne des M onats in welchem sie d ie Priifung abzulegen 
wilnschen, an den unterzeichneten V orstand de r Commis­
sion personlich zu fiberreichen, K andidaten  von a u sw ir . 
tigen  W ohnorten  haben  ihre Gesuche fran k irt durch die 
P o st; jen e  aber welche in einem  fiflentlichen oder K o - 
m unaldienste stehen, durch ih re  vorgesetz te  B ehórde, ein- 
zusenden, und w erden auch auf diesem  W ege beschie- 
den w erden.

D er V orstand  empfUngt die K a n d id a ten  tag lich  (m it 
Ausnahrae de r B onn- und F e iertag e) zwischen 1 und 2 
U hr in seinem B ureau im A m tsgebilude der k. k. Stuats- 
B uehhaltung im le n  S to ck , und w ird  ihnen O rt, T ag  
und S tunde  der Priifung bestim m en.

V on der k. k . staatsrechnungsw issenschaftlichen 
Prfifungs - Commission.

K rakau am 20  Septem ber 1 8 5 6 . ( 2 0 1 4 - 8 )

d )

e )

S Ł  G e n v e r w e n d e n ;  
W en ig sten s 24  ^  vor der V ornahm e der
Prfifung haben jen e  ewcrber, welcLe sich das 
Lehrfach durch  e s s ,u ium eigen g emacht haben,
a l  PrO fungstaxe von A cht Gulden CMze un ter
Vorweisung der 80 n  10 f n ®ewilligung zur Ab-
leeung der PrUfung, an die Verlagskassa der k. k. 
S taats-B uchhaltung  zu er egen, und die vom E xpe-
d ito r h ier u b e r ausgestellta  Bescheinigung im  Vr.r-
stan d s-B u reau  nebst einer 15 x r. Stkm pelm arke

I Dieienigen, welche gehórig vorbereitet, diese PrUfung 
I abzulegen wUnschen, w erden daher eingeladen, u. z. jene

Kundmaclmn^.
[N . 2 4 8 0 1 .]  Bei dem M agistrate in L eiaysk  sind fol- 

gende Diensty.osten provisorisch zu b e se tzen , a l s :
1. D er M agistratsvorstehers - Posten m it dem G ehalte

jah rlich er 5 0 0  fl. CM. und
2. D er Posten des StadtkaHsiers zugleich K anzlisten.

M it dem S tadkassiersposten  ist der G ehalt jah rlich e r
2 00 fl. CM. verbunden, und fiir die V ersehung  des K anz-
listen-Postens und insbesondern fflr die B esorgung sŁmm- 
tlicher Schreibgeschafte  m it Innbegriff jen e r des E inrei- 
chungs-P ro toko lles, d> s E xped ites und der R eg is tra tu r, 
dann jen e r Geschftfte, die ibm von dem M agistratsvor- 
steher nach U m otanden besonders werden zugewiesen w er­
den, bezieh t derselbe eine R em uneration von 1 5 0  fl. CM.

D er S tad tbassie r h a t auch sHmmtliche Schreibgeschaf­
te  der S tad tkasse  m it Innbegriff der K asserechnungen 
zu besorgen, und eine Caution von 2 00 fl. CM. en tw e­
der b aar zu erlegen, oder h ipothekarisch sicher zu stellen.

Z ur B esetzung de r erwiihnten D ienststellen  w ird h ie­
m it der K onkurs bis Ende O ctober 1 8 5 6  ausgeschrieben, 
bis zu w fleher F ris t B ew erber um d 'ese  Stellen  m it den 
Behelfen versebenen Gesuche bei dem k. k. B ezirksam te 
in L eiaysk , und zwar, wenn sie bereits angeste llt sind, 
m ittelst ih rer vorgesezten B ehórde sonst aber m itte ls tje -  
nes K resiam tes, im dessen B ezirke sie wohnen, einzubrin- 
gen  haben*

M it diesen Gesuchen haben  die Bew erber,
a )  das A lter, den G eburtsort, S tan d  und R e lig io n ,
b )  die K  nntniss der deutschen und polnischen Sprache,
c)  ihre 8 tud ien ,
d) die fOrmliche oder w enigstens faktische Bef&higung 

zum angesuohten D iensposten,
e )  ih r b isheriges untadelhaftes m oralisches Betrugen die 

b isherige  D ienst.leistung und V erw endung, und zw ar 
in der A rt nachzuweisen, dass koine Periode  flber- 
gangen w ird. E ndlich

f )  is t in den G esuchen um die S tad tkassiersste lle  an­
zugeben: ob de r B ew erber im Stande sey, die 
D ienstkaution  pr. 2 00 fl. CM . zu erlegen.

V on der k. k. Landes R eg ierung .
Krakau am 21. September 185 6. (2049-8)



Dodatek do d z ie ln i  . CVJi ^  4  pazdzkrnikn !8 £ 6 .    ^ — ——

E d i k t.
[Z . 4 8 7  3]. Vom  k .k . K reisgerich te  i n N eu‘S *nd6,° 3!fei

den in Folgę Einschreiten des Hernn Aleksander _
btioberlichen B esitzers und B ezugsberechtigten es im
decer K reise liegenden, in de r L an d tae
4 62 vorkommenden Gutes Kokuszka I  ”  “  r  8 T
Zuweisnng des m it E rlass d e r  Krakauer k  k . G rnnd- 
entiastungs - M inisterial - Commission vom 2 8. April 185  6 
Z. 4 9 1 . fur obige Gnt bew.Ujgten U rb a n a l-E n tsc h a d i-  
gun^8kar»itals pr. 8 9 5 . fl* 7 Is* r * * •? icjenigen
denen ein H vpothekarrecht auf den genannten Gfitern 
zu steh t, h ie n  it su fg efo rd ert, ih re  F orderungen  und An- 
sp n e h e  llingstens bis n im  15 . JNovember 1 8 5 6 . beim 
k. k . Kreis - Gerichte in Neu-Sandec schriftlich oder
mOndlich anzumelden.

D ie Anm eldung h a t zu e n th a lte n :
a) die genaue A ngabe des V o r-u n d  Zunam ens, dann 

W ohnortes (H aus-N ro) des A m nelders und seines 
allfalligen B evollm achtig ten , w eleher eine m it den 
gesetzlichen E rfordem issen  versehene und legalisirte  
V ollm acht beizubringen h a t ;

b )  den B etrag  der angesprochenen H ypothekarforderung, 
sowohl bezliglich des K ap ita ls , ais auch de r allf&lli- 
gen Zinsen, in  so w eit dieselben ein gleiches Pfand- 
rech t m it dem K apitale  g en iessen ;

c) die biicherliche B ezeichnung der angem eldeten Post,
und

d )  wenn der A nm elder seinen A ufenthalt ausserhalb  des 
Sprengels dieses k. k. G erichtes ha t, die Nam haftm a- 
chung eines h ierorts wohnenden Bevollm achtigten, 
zur Annahm e gerich tlicher V ero rd n u n g en , w idrigens 
dieselben ledig lich  m ittels de r P ost au den A nm elder 
und zw ar m it gleicher R ech tsw irk u n g , wie d ie zu ei- 
genen H&nden geschehene Z ustellung, wQrden abgesen- 
det werden.

Zugleich w ird bekannt gem acbt, dass derjenige, de r die
Anm eldung in obiger F r is t  einzubringen unterlassen  wflr-
de so angeseben werden w ird, ais wenn e r  in  d ie U iberwei-
suńg seiner F orderung  auf das obige E n tla s tu n g s-C ap ita l
nach M assgabe der ihn treffenden R e.henfolge em gewd- 
nach M assgabe de r V erhandhm g nicht

w i i «  ■ « *  * »  » « * *
UD<1 jede, Rechtamittel gegeo ein ^  ^  P(rtentet 

s ć p w S ”  gelroJeno U iberei»to«nen, « ■
te r  der V o rau ssetzu n g , dass seine Forderung  nach M ass 
ih rer bficherlichen R angordnung auf das E ntlastungs-K apital 
ttberw iesen w orden, oder im  Sinne des §. 2 7 des kais. 
Paten tes vom 8 N ovem ber 1 8 5 3  auf G rund und Boden
versicbert geblieben ist.

Aus dem R ath e  k . k. K re isgerich ts .
N eu-Saud>z am 9 Septem ber 185 6. (1 9 7  7—3 )

E d i c t .
[N r. 2 7 9 7 .]  V on Seite  des k. k. B ezirksam tes Soko­

łow w erden naehbenannte beider heurigen R ekru ttenste l- 
lu< g n icht ersehieneneu M illit&rpflichtigen a is :

A lters Klasse- J u d e n

dieselben ais Rekrutirungsflichtlinge angesehen, und hier- 
nach auch behandelt werden wurden.

Vom k. k. Bezirksamte.
Sokołow am 19. September 185  6. (2041-2-8)

aus SokołowI  Hersch Sehlanger 
I M ayer Sonnenblick 

V . Psache Schipper 
V . Leib  F rieden tag  
V . Is ra e l Z eller 
V . Schloim e Schonaug
V . N u tk a  Felzenfeld
V I. Ju d a  K raut 
V I. N aftali S a ttle r „ »

Christen. 
W alentin  C ebula aus M azury
Johann  Tencza 
S tanislaus Byczek 
Stepfan Koniarz 
W alen tin  Puk  
P au l B ałam ut 
M artin  Isk ra
Jollann Guściora v. Szwed 
Cajetan D ziągw a 
A ndreas Now ak 
K asim ir F lak  
Jakob  Malec 
Jakob  M atuła  
Ar.dreas M ałek 
Gustaw  R osoł 
A d albert Sudoł 
Bartboum elos Skawiński 
Johan Puzio 
N ikolaus Gusciora 
Jakob  R egu ła  

M athias T ęcza

Haus N ro 
105 
244  
5 9 3  
332  
158  

4
Trzebuska 
Wilcza wola 
Wola ranizowska 47 8 
Sokołów

I.
I.
I I .  
II .
II .
I I I .
III.
IV .
V . 
V . 
V . 
V . 
V . 
V . 
V. 
V . 
V .

, v -
V .
V.
V
V .

Kopcie 
„ Dzikowiec 
„ L ipnica
„ Wola rusinowska 
„ Sokołów 
„ Wola ranizowska 
,  Wilcza wola 
„ Stobiernia 
„ Nieuadowka 
„ Trzeboś
» »
„ T u rza  
„  Staniszew skie

W V
„ Wilcza wola

Lor enz Sudoł
V . A dam  Panek
V I. A nton P y ,k a  
V I. Jakob  R zeszutek 
V I. K asim ir Krzem ień 
V I. M athias K u s
VI* Johann Chorzem ba 
V I. Leon Ciapa 
V I. Johann Jeż 
V I. Johann Puzio 
V I. Lorenz D uli 
V I. Johann F iia  
V I. Anton S tro jek  
V I. Johann Gili 
V I . Jo n an n  Parys 
V I. Johann Bzdzikot 
V I, V alen tin  Bajek 
V I. Johann  T yiutk i 
V I. V alen tin  D ziuba 
V I . M artin  G rądzki

Dzikowiec 
Kopcie 
Lipnica

Sokołow
dto.

Nienadowka 
dto. 

Trzebuska 
Wulka Sokołoska 
Raniżów 
Wilcza Wola 

i dto.
i Wola ranizowska 
' dto.
) dto.
> dto.

dto. 
i dto.
, Dzikowiec , Lipnica 

Wola rusino ska

246
103

191
7

84
63
94

1 1 6
386
174

70
328

78
1

37
86
13 

277
80
76

192
195

14 
66

259
266

26
403
1 7 8
103

76 
29

2 8 6
223

78
59

175
4 2 2 .

85
105

61
2 1 0

77▼ a. lYLartin
aufgefcrdert, b innen 4 W ochen vom la g e  der gegenw krti- 
gen E insohaltung in  ihre H eim ath  zurttckzukehren, und 
sich bei diesem k . k. B ezirksam te zu m elden, widrigens

Vorladung. ( 2 0 1 5 - 3 )
[Z . 37 7 9.] V o m  k . k .  Bezirksam te Krosu® werden nach-

stehende illegal Abwesendui. M ilitarpflicbtigen zur c 
kehr in d ie Heim ath und E ntsprecbung der 1 i p  ic 
binnen 6 W ochen aufgefordert, widrigens iese en l
nach der Bestehenden R ekrutirungsvorsc ri orgegangen

w erden mOsste: „  ,
A us Korczyna HN. 7 2 9 A dalbert e czar. _

7 7  A dalbert Mucha v. N izm ak. 
7 4 7  Johann W iernosz.
6 3  2 Jo sef Zeidel.

w 89 F ranz  Pelczar.
„ 2 0 7  A ndreas Półchłopek.

"  „ 4 3 8  Michael Półchłopek.
„ „ 3 82 M atias B licharczyk.
„ „ 827  W alen tin  K rau s .
„  „ 8 6 4  A nton Pelczar.
v * 3 1  Jo sef Zych.
„ » 4 4 4  M ichael Zych.
* * 2 7 5  Jak ó b  Ergetow ski.
n n 1 8 9  Sebastin  Korona.
» „ 9 1  T om as H azner.
„  n 49  6 M ichael D ługosz.
„  * 5 3 7  A nton Z ułtek.
* „ 4 8 6  A da lb ert Gonet,
i  „ 581  A nton Gurniak:
n n  822  Jakób  Bargiel.
„  „  3 1 8  Jak ó b  Pelczar.
„ „ 12 Tom as Jarosz .

„ 642  Simon P reyzner v. Szklarski.
» , 5 9  S tanisl. Okulski.
„ „ 4 2 7 Jo sef Zychowicz.

„ 1 7  7 Johann Skw irż.
„ „ 7 2  F ran z  M ercik.
„ „ 7 8  Josef T rznadel.
„ „ 2 3  F ran z  B argel.
„  , 9 1  Jo sef Hazner.
„ „  2 7 6  A dalbert Gonet.
„  „ 5 0 0  A nton Pelczar.
„  „ 4 7 2  Johann  T rznadel.
„ , 7 3 1  Josef Pelczar.
„ „ 3 1 4  A ndr. Bielawa.
„ „ 121 A n d r. P reisner.
„ „ 5 1 2  Josef Pelczar,
o „ 3 5  Johann Gonet.
„ „ 1 3 5  M athias P iteraw .
„  „ 4 3 3  A d albert Półchłopek.
„  „ 6 8 9  Johann Gonet.
„ „ 6 9 9  A dalbert Półchłopek.
„ „ 1 1 4  Jakób  Gazda.
„ „ 6 7 9  Johann  Blicharczyk.
„  „ 701 F ran z  Boczar.
„ „ 591  Ignatz  P iteraw .
„ „ 6 1 9  Simon L enard .
„ „ 8 42 Jak ó b  Now ak.
„ „  798  S tan. Gonet.
„  „ 2 5  Math. W iniaski.
„  „ 419  Johann W ilusz .
„ ,  42 8 M ath. Janik .
,  „ 7 2 4  A dalbert W ajnar.
,  „ 2 0 4  Johann  Półch łopek
„  „  272  M ath. Gazda.
„ „ 3 3 5  Johann Szczepański.
„ „ 1 8 1  A ndr. Gazda.
,  „ 2  Johann  E rgetoski.
„ „  4 0 7  A nton Gazda.
„ 9  39 8 A dalbert K uliga.
„ „ 8 0  M ichael Kocidło.
* 9  53 7 Tomas Grochmal.
n „  519  Josef Gonet
» „ 1 3 7  M ichael Półchłopek
„ „ 7 73 P e ter K raus.
» „  321  Sebest. Moskal.
» „ 1 6 8  Lorenz Czaja.
»  „  33  7 A nton Głowiński.
« „ 652 P e ter Kuliga*
u „ 1 1 4  Sebest. Gazda.
» „  32 7 A nton Czaporowski.
» „ 9 1  Stanislaus Hazner.
” „  7 93 Sebest. Bargiel-
» „ 2 8 2  A leksy Chudoba.
” „  3 0 8  W alen t. Gonet.
» ,  639  Sim on Głowiński.
»  „ 6 1 0  Jo sef Jakubik .
» ,  3 6 0  B lasius Pelczar.
y> „  82 0 A ndreas Peszko.

Aus Korczyna H N . 2 7 5  M ichael Ergetowski.
r> „ 7 52 Jak ó b  Pelczarski.
v  n 19 0 Johann  Półchłopek.
„ 9  207  Kasim. Półchłopek-
» „  136  M ichael T rznadel.
» „ 2 2  6 M ichael W aynar.
n „ 74 6 L eib  Fessel.

569  M arkus Fessel.
2 9 Thom as Caban.
82 Johann  Zaychowski.
33  Johann  Cygan.
2 3 M ichael Paczosa.
2 3 Sebest. Jarasz. . ,
42  B a rth . T w areg  recte Dubie 

8 Jakób  Pow ainy.
16 M ichael Czuchra.

121 M ichael N iezgoda.
65 A dalbert S to jak .
81 A dalbert P rzybyła.

2 A nton Szopina.
137 Jo sef Bachm ann.

43 A ndreas M irgata.
21 P e te r  Markowicz.

7 Jo sef Fółohpek.

77

Guzikówka

Głowienko

Jaszczów
»
v
w

Krościenko niine

Krościenko wyine
7>
v

i)
V

Krasna

A u» K rosno

»
»
7)

•
r>
r>

w
»
Y>

Aus Baydy

Aus Białkówka 
„ Białobrzegi

Bóbrka

u
»

»
n

n
i)

Czarnorzeki
*

Aus C zarnorzeki H -N . 15 W asil Jabezannik .
9  „ 2 5  Lorenz Jabezannik.
,  „ l 8 Mateus Gazda.
,  „ 4 6  Franz  Półchłopek.
„ „  137 M athias Godzjk.
„ „ 27  Johann Preisner.

J 12 Johann M oskal.
21 T hom as Pałczyński.

1 A dalbert Krzysztyniak 
1 4 8  Josef Buczek.

2 F ran z  Skrzyszowski.
6 F ran z  Z eidel.

84  Ja k ó b  Zaborski.
14 Jakób Wodziński.

1 5 5  M artin  Lubas.
9 M arek Nowak.
6 Jakób Piotrowski.

1 4 7  Johann Wayda.
5 9 A ndreas Szelz recte  W inklar 

1 0 0  Johann  H aw rat.
15 Walentin Zeidel.
2 8  L adislaus Gościński.

9 Johann Socha.
4 6  Johann Kolanko.

2 72 Martin Nikel.
142  Franz  Pelczar.
2 2 4  Johann Płatek.

9 7 M artin  Gemza.
61 Ignaz Glazar.
81 E duard  K ulesza.

2 A nton Zaw ojski vel Kiczan 
21 Johann M akuch.
81 T eodor Jabczyszyn.

1 0 6  G regor W oroniak.
7 Iwan Peszko.

171 Iw an K urylak.
5 Jw an  K urylak.

168  M ichael Ziem iański.
1 9 0  M arcel Szurm iński.
181 Iw an Lewko.
19 7 Jan  Kosiorow ski.
1 6 2  A nton Pau l B rzostowski.

6 5 A leksander B ielaski.
2 0 2  Sim on Jakubas.
187 M athias Grom ek.

4 0  Franz Adalb. Matysiewicz.
22 7 Franz Simon Czaykowski.

9 6 Johann Hauk.
2 9 2  F ran z  H ab rat 
2 68 Józef Szmyd.j 
3 3 3  Johann  Zwitkowski.
1 1 6  Jak ó b  Kochanek.
1 2 0  F ran z  Burczyk.

88 Johann  Kappel:
3 4 1  Jakób B ryd.
2 1 3  A nton Kardasz.

22 L udw ig H arm er.
1 7 9  T hom as Johan  Chmielowski.

80  Jo sef Nowak.
1 2 0  A dalb . Borządkiewicz.
13  7 Jobann  K alita.

3 3 M ath ia s N ow ak .
2 9 A da lb ert W oźniak .
8 7 Jak ó b  D ulek.

811 Simon Jak u b aś.
1 4 8  A nton L eśniak . (
3 0 9  M ath. Bożek.

85 Jó sef Półchłopek.
2 5 7  K asper C ieplik.
247  Ignaz M ercik.
3 53 Sim on Szafran.
2 83 Johann Nóżka.

48  Franz  G rzybała.
1 5 4  Jak ó b  Markowicz.
2 8 5  A dalbert N óżka 

11 M ichael Bielizna.
3 0 4  Johann B ielizna.
117  Simon Krochm al.

50 A ndreas Łapka.
34 M athias Nicwolski.
65 W alen ty  M ajew ski.
41 K asper T rybus.

3 Sebest. Stryczniewicz.
1 P e ter Bogacz:

58  F e lix  Leś.
4 7 Michael Świder.
3 7 W alen ty  Jag ie ła .
42  Wal. Niepokój v . Moskal.
61 S tan 's . K opacz.
91 F ran z  Cieśla.
40  Ig n ac  Guzik.
91 Johann Zeidel
4 A dalbert Sieniawski.
9 Franz Jurczak.

68 M athias Duda.
10 G regor Papciak.
11 A nton Drobek.
4 3  Ł ukasz Gazda.
3 3 Martin Topolski.
66 B lazius Knap-

2 4 9  Wasil Flak.
2 5 4  A ndreas Orszak.

4 D im itr Godzyk.
8 Iw an H uczw a.

180  Jurko  Szopiak.
2 86 Jurko  Jarom a.

2 5 Iw an Godzyk.
1 1 6  Daniel Szuflad.
156  Iw an Lew czak.
198 Michael Czarnosz.

84 Kasim. Wideński.
75 Martin Kumor.
50 Leon F razińsk i.
39  Mathias Bugielski

E d i c t .
[N . 85  6 6] Vom k. k. L andesgerichte in K rakan w er­

den in Fo lgę  E inschreitens des H e r .  X aver R itte r  von 
D erpow ski und de r E heleute  Carl und V aleria Gorkie, 
bOcherlichen B esiter und B ezugsberechtigten der im W a- 
dowicer K reise  liegenden, in  der L andtafel Dom. 47 . pag. 
1 4 1 . vorkom m enden Gutes Behufs der Zuweisung des 
laut Zuschrift d e r  K rakauer k. k . Grundentlastungs-M i- 
nisterial-Kom m ission Vom 31 May 1 8 5 5 . Z. 2 2 7 4  fur 
obige G flter-antheile bewiUig te n U rbarial-Entschadigungs- 
kapitals und zwar den H rn. F ran z  X aver Derpowski mit 
3 699 fl. und den E heleu ten  C arl und V aleria  Górskie mit 
2 9 4 0  fl. CM., diejenigen. denen e in  H ypothekarrecht auf 
den genannten G ńterantheilen zusteh t, hiem it aufgefordert, 
ihre Forderungen und A nspruche lan g sten s bis zum 3 1 . 
O ctober 185 6 bei diesem k. k . G erichte  schriftlich oder
mOndlich anzumelden.

D ie A nm eldung hat zu en th a lten :
a) d ie genaue Angabe des V o r- und Zunam ens, dann 

W ohnortes (H aus-N ro) des A nm elders und seines 
allfalligen  Bevollmachtigten, Weleher eine m it den 
gesetzlichen Erfordem issen versehene und lega lis irte  
V ollm acht beizubringen h a t ;

b )  den B e trag  der angesprochenen H ypothekarforde­
rung, sowohl bezlig lich  des Capitals, a  ̂ auc der 
allfalligen  Z insen, in  so weit dieselben em g eic es 
P fandrecht m it dem Capitale geniessen;

c )  d ie b iicherliche Bezeichnung der angemeldeten Post, 
und

d )  wenn de r A nm elder seinen A ufenthalt ausserha 
des Sprengels dieses k. k . G erichtes hat, die Nam- 
haftm achung eines h iero rts wohnenden Bevollmach­
tig ten  , zu r Annahm e gerichtlicher V erordnungen, 
w idrigens dieselben ledig lich  m ittels de r P o st an den 
A nm elder, und zw ar m it g leieher R echtsw irkung, 
wie die zu eigenen H anden  geschehene Zustellung, 
wfirden abgesendet werden.

Zugleich w ird bekannt gem acht, dass derjenige, der die 
A nm eldung in obiger F r is t einzubringen unterlassen  wflrde, 
so angesehen werden w ird, ais wenn e r  in d ie  Ueberw ei- 
sung seiner F orderung  auf das obige E n tla stu n g s-C ap ita l 
nach M assgabe der ihn treffenden R eihenfolge eingew illi- 
g e t h fttte ; dass er ferner bei der V erhandlung  n ich t wei- 
te r  gehórt werden w ird. D er die A nm eldungsfrist Versftu- 
m ende ve rlie rt auch das R echt je d e r  E inw endung und jed es 
R echtsm ittel gegen ein von den erscheinenden B etheifig ten  
im Sinne §. 5 des kais. Pa ten tes vom 25 . Septem ber 1 8 5 0  
getroffenes Uebereinkom m en, u n ter der V oraussetzung, dass 
seine F orderung  nach M ass ih rer biicherlichen R angord- 
nung auf das E ntlastungs-C apital uberw iesen worden, oder 
im Sinne des § .2  7 des kais. Paten tes vom 8  Novem ber 
1 8 5 8  auf G rund und Boden versichert geblieben ist.

Krakau am 20  August 1 8 5 6 . ( 1 9 8 0 —8 )

»
n
n
n

77

A us Jedlicze 
Aus Mencinka 
Aus Odrzykoń

E d i c t .

[N . 28  94 .] Vom  k . k . B ezirksam te W iśnicz Bochniaer 
K reises in G a liz ien , w ird der unbefug t abwesende auf den 
A ssentplatz vorgerufene Jo:ias Israelow icz aus W iśnicz  H. 
N ro 7 Ju d en  S tad t, geboren 1 8 3 0  h ie ro i t  aufgefordert, 
sich binnen 4 W ochen vom T ag e  d e r d ritten  E inschaltU D g 
dieses E diktes in das A m tsb la tt h ieram ts *u m elden, weii 
e r  sonstens ais R ekru tirungsflich tling  behandelt w erden 
w iirde. —  W iśnicz am 14 . Septem ber 1 8 5 6 . (2 0 8 9 - 2 - 3 )
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Aus Potok „
Aus Szozepaócowa
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Aus Suchodół 

Aus Suchodół HN.
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Aus Łęiany 
Aus Widacz 
Aus Ustrobna 
Aus Wrocanka
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K. k . B ezirksam t Krosno am  17 Septem ber 1856-

Kimdmachung. C3105)
[Nr. 15351.] Zur Besetzung der beim k k. gemischten 

Bezirksamte in Czarnydunajec erledigten Adjunctenstelle mit 
dem Gehalte von 700 fl CM. und dem Vorriickungsrechte in 
die hóhcre Gehaltsstufe von 800 n. CM. wird der Konkurs 
in der Dauer von vier W ochen von der letzten Einschltung 
dieser Kundmachung in das Zeitzngsblatt „Czas“ gcrechnet, 
ausgesehrieben.

Die Bewerber um diese Stelle haben ihre gehórig instru ir- 
ten Gesuche in der bestimmten Frist m ittelst ih rer vorge- 
setzten Behórde, und wenn sie noch nicht in offentlichen 
Diensten stehen, m ittelst der Kreiebehórde ihres W ohnortes 
hieramts zu uberreichen.

Hierbei ist insbesondere nachzuweisen:
Der Geburtsort. das A lter, die Religion, die zuruekgeleg- 

ten juridischen Studien. und mit Erfolg bestandenen Prufun- 
gen, die Befahigung fur das Richteram t und die politische 
Geschaftsfuhrung . die Kenntniss der deutschen und polni- 
schcn oder einer anderen slavischen Sprache; ferner haben 
die Bewerber anzugeben, ob und in welchcm Grade sie mit 
einem Beamten des k. k. Besirksamtes in Czarnydunajec ver- 
wandt oder verschwagert sind.

Behufs der Nachweisung fiber die diesfallige Dienstleistung, 
fiber die Fahigkeiten. Verwendung, Moralitat und politisches 
Verhalten ist die nach vorgeschriebenem Formulare ausge- 
fertigte Qualiflkations-Tabelle beizubringen.

Von der k. k. Kreisbehorde.
Sandeo den 37. September 1856,

(3103) Kundmachung;. c1_3)
[N. 3133.] Vom k. k. Bezirksamte zu Przeworsk wird h>® 

mit kundgemacht. das fiber Ansuchen der Erben niJch \  cr_ 
drcas und Anna Krzesinskie die freiwillige óflentFB*®worg^ 
ausserung der zu diesem Nachlasse gehorigcn. in "T* nee]_ 
sub Nro 87. gclegencn R ealitat, dann e i n e s  Leinwan^ 
hauses sammt Garten ohne Cons. Nro um oder fiber" ^  
tzungswerth pr. 2132 fl. 30 kr. C. M. gegen *j£n7 ;cht c rlie“ 
Vadiums unter den in der Registrator November 185g 
genden Bedingungen am 38. Oktober und 
3. Uhr Nachmittags S tatt flnden wird.

Der k. k. Bezirks V o r .* * " '
Przew orsk am 13. S e p te m b e r^ i^ J_ _   ----------

Kundmachnn^-
-  k k. Landes-Gerichte wird h ie- [Nr. 109.] Vom K ra k a u ^  Bctrag von 2? fl wglch 

mit bekannt g e m a c h t .  es ^  bestandenen K rakauer Mae-i 
ursprfinglich im Depos^ Gunsten deg Andreas Koto ^  6 
strates im Jahre 180 ftuf der R ea, it- N

l5 F ’ v n - E ^ k i  ^hergesteU t worden w ar, an das Merge-

*  - —

szmat.. zsaxz
geriohts anzumelden, da widrigenfalls dasselbe nach frucht-

erklart a  a 6*" ^ em h°hen Staatsschatze anheim- fallig erklart werden wurde.
Krakau ara 25. August 1866. (2030-3)



Dodatek do dziennika C$5A$ z dnia 4  października 1856

I n s e r a t y .

Doniesienie Optyka Maksa Hatschck.
N adeszła  św ieża przesyłka najprzedniejszych achrom atycznych perspektyw  tea tra ln y ch  w najświeższym sm aku po 

cenach niezm iernie niskich. Następnie ośmielam się zawiadom ić Szanowną Publiczność, że zaszczycające pochwały 
ja k ie  zyskałem  tak  ze strony najsław niejszych lekarzy  jak  również w ogóle ze strony ubliczności, powodują mię 
abym w przyszłości na k a id y  tu tejszy  ja rm ark  osobiście przybyw ał, a  naw et w maJ“ ro ’’ przysziego urządzę tu  
c iąg ły  skład komisowy w tem  m ieście. A zawsze trzym ać będę na sk ładzie  same tylko najprzedniejsze i najstoso­
wniejsze okulary i inne przedm ioty do zakresu optyki należące.

JJfl/tJf H a ł S C h e k  wpisany kupiec i właściciel zakładu optycznego.

W  Peszcie przy ulicy Doroty i w Bukareszcie przy ulicy lipakiój- Miejsce sprzedaży w Krakowie w hotelu
Drezdeńskim pana Lipińskiego.

5ln$ge fccś £tyttter6 f c  fwtfdjet
Es ist eine ncue Sendung der feinsten achromatischen Theater-Perspective neucstcr Faęon zu auffallend billigen 

Preisen angekommen. Ferner erlaube mir ein P . T . Publikum davon in Kenntni s zu setzen, dass die beekrende 
Anerkennung welche mir sowohl von Seite der beriihmtesten Hr. Doctoren ais auch meinen P. T . Kunden allge-| 
mein zu Theil w ird , mich veranlasst in Zukunft jede hiesige Messe persóhnlich zu besuchen und im Mai n&ch- 
sten Jahres ein immerwahrendes Commissions - Lager am hiesiegen P latz zu errichten. I n d  werde ich immer aur 
die feinsten und zweckmassigsten Brillen und sonstigen zum optischen Fache gehórenden Gegenstande am Lager baben.

Max Uatschek pro toku lirter K aufm an und lo h ab er der optischen In stitu te .
In  Pesth D o r o th e n g a s s e  und in Bukarest Leipzigengassse. —  Verkaufslokal in Krakau im Hotel D r e s d e n  

bei Hr. L. Lipiński. ___________________________________________ ( 2 0 6 9 -1 -3 )

c«o D o n i e s i e n i e .
Podpisany zaopatrzywszy swój handel w Krakowie i w Tarnowie nowemi zapasami towarów, poleca je  po cenach jak 

najnmiarkowańszych — mianowicie:

Herbatę wyborną chińską i karawanową
po z łr . 2, 3, 4, 5, 7, 10 za funt wagi wiedeńskiej w paczkach ćwierć funtowych. — Herbatniki z angielskiej kompozy- 
cyi „Britannia Metal« — Obiela pokojowe podług najnowszych deseni paryskich z fabryki braci Sieburger w Pradze 
po cenach tak tanich, że stosunkowo pieknie dać pokój wymalować, drożej kosztuje niż tapety. Do całego pokoju średniej 
wielkości kosztują obicia z łr . 5, 6, 8, 10, 12, 15 itd. — Kalosze gumowe z fabryki P. Reithoffera w W iedniu jako i 
amerykańskie w gatunku tak dobrym i po cenie tak  tanićj jak  nigdy jeszcze nie były. — Taimy czyli^ paletoty gumowe, 
poduszki gamowe powietrzem nadete, balony i piłki gumowe. — Buty ranne i pantofle, kapelusze m ęsk ie , krawatki i rę­
kawiczki. — N lo l  maszynowe angielskie i baw ełna wprost z Anglii sprowadzona po cenie bardzo tanićj. W szelkie przy­
kopy do rysunków jakoto: Reisceugi, C yrkle, E k ierk i, Reisbrety itd.. Farby, Pędzliki do użytku w szkołach Parasole, 
Tace. Wode kolońską od najlepszego fabrykanta wprost z Kolonii sprowadzana. — Perfumy, Pomady, M ydła angiel­
skie i francuskie. Eau de Princesses. Gold Cream czyli pomade na race i na twarz. Lait de Concombre. Lait tL- .rai es 
jakoteź i Pomade poziomkowa. — Kali-Crem© W ode na piegi. — Pomadę „Non plus ultrau do farbowania włosow 
słoik po 30 kr. m. k. — Smarowidło gumielastyczne na skóry, czyniące skórę miekjj,, moonig. i nieprzemakalny. Sma­
rowidło angielskie do powozów i maszyn „Englisches Patent W agen und Mascninenfettw puszka dwa funty za 45 kr, m. 
k. — Lampy stołowe i ścienne, K arty i marki do preferansa. — Laski, Spicruty i Baty. Kapelusze unifor­
mowe, Szpady, Pendenta, złote galony, gwiazdy, sznury i guziki z orłam i. — Proszek dla bydła korneuburgski, 
brązy i kutasy do firanek, wstążki, tule, weloniki i tysiąc różnych użytecznych przedmiotów.

Józef Jalin
w Krakowie w domu dawniej P. W ielanda naprost wieży Ratuszowej w Rynku głównym i w Tarnowie.

Od Wydawnictwa Biblioteki Polskiej. 9
Po kilkakrotnie ogłaszałem  z p. P o l l a k i e m  i sam , oezvwiseie za jego przyzwoleniem, że W b l l o t e k i  

P o l s k i e j  rocznie po 100 zeszytów wydawać bede, tak , aby w 10 leeiech 1000 zeszytów gotowych było. Gdy 
p. Pollak dotychczas n ienad^żał, przeto ogłaszam,"że w spółce z p. M. Dzikowskim , «zierzawcą drukarni kapi­
tulnej W Przem yślu, rocznie po 20 zeszytów Biblioteki Polskiej wydawać będę. Druk rozpocznie się od dzieł nie-

że zeszyty Przem yślskie obok Sanockich bez najmniejszej
WDUAVliCJ DlwWy w  m . . | .
drukiem i w tymże samym formacie ja  r w ano u,aruaiem  i w tymże Buiuym  m e  aoo/-
różnicy ustawiać będzie można. P. T. Szan wn pp prenumerancii raczą należytośó za zeszyty Przemyślskie dosyłaćroziiiey usiawiau uouzio mu....... - . . . . , ■
na nasz koszt do Przem yśla w term inach, jak ie  będą oznaczono na okładzinkach zeszytów rrzem ystsK icn. a  lo pyu
adresą p M. Dzikowskiego w  Przem yślu  w  drukarni kapttuinej, lub w e Lwowie w drukarni Stauropigianskiej,

ułn w.-żći P r z e m y ś l a  lub Lwowa mieszka.

na okładzinkach zeszytów Przem yślekich. a to pod

wedle t e g o , ja k  kto bHżój P rz e m y ś la  lub  Lwowa mieszka.

w stosunku
tw a, oa Ktorycn sic p. ro iia*  w czesui u n m - v  * , a*.,.* •
Publiczności, iż w 10 leciech 1000 zeszytów B ib lio te k i p o ls k ie j  gotowych będzie.

Michał Dzikowski. auztm ler, .
(2 0 2 8 -3 -3 )oeuzie.

Biaziniierz J ó z e f  Turowski.

KW OT

posiadający w ielki

SKŁAD TOWARÓW BŁAWATNYCH, SUKNA. PŁÓCIEN
i porcelany 9

przy ulicy Grodzkiej pod L , 225/6.
Z  powodu nadchodzącego Sto-M ichaiskiego jarm arku, zaopatrzył tenże zna­

cznym doborem najwytworniejszych towarów, z fabryk krajowych i zagrani­
cznych, mianowicie posiada wybór materyj jedwabnych, w ełnianych, szali, 
chustek, płócien, batystów, stołowej bielizny, ręczników, dy­
wanów, sukna, kortów itp. Oprócz tego utrzymuje znaczny zapas go­
towych płaszczy, mantylek i zarzutek damskich, w edług najśwież­
szych wzorów paryzkich.

Polecając się z takowemi Szanownej Publiczności, nadmienia iż wszyscy, 
którzy go od tylu lat zaufaniem swem zaszczycać raczyli, jak  najdokładniej 
się przekonali nietylko o doborze gatunków, ale o rzetelności i umiarkowaniu cen.

W reszcie maj^c stosunki z najpierwszemi domami handlowemi i fabry­
kami francuskiemi i angielskiemi, i bęti^o na miejscu ustalonym, pod każdym 
względem kupującej Publiczności większe korzyści zapewnie m ogę, aniżeli 
przybywający jedynie tylko na jarmarki z stron odleglejszych i na krótki tylko 
przeciąg czasu spekulanci. (1965-6) A l o i z y  S c h w a r z .

* N ie z w y k łe  don iesien ie jarm arczne
a to wszystkich gatunków towarów tego rdeaju wyrobu

łaniej o 3 5 1  niż u feogobądtókolwieK.
Nie uciekając się do żadnej szarlataneryi, donosimy wysokiej Szlachcie i Szanownej 

Publiczności, iż z bogato zaopatrzonym zapasem

r
i BIELIZNY STOŁOWEJ

najlepszego gatunku po cenach stale oznaczonych.
Przybyliśmy na drugi tutejszy jarm ark i spodziewamy się licznego odbytu, starać 

się bowiem będziemy, aby Szanownych Nabywców obsłużyć jak  należy. — Osobliwie 
śmiemy zwrócić uwagę na to, że każdemu czy kupującemu czy niekupuj^cemu pokazany 
będzie towar rozłożony, że każda sztuka towaru Z l i a k t e i l l  n a s z y m  opatrzona być 
“•usi, jak również zaręczamy za spraw iedliw ą m iarę > towar bez skazy.

C e n n i k  w monecie konwencyjnej po cenach stałych w ryczałtowej 
jak i w drobiazgowej sprzedaży.

1 sztuka weby %  szeroka 6 6  łokci 16 złr.— kr. i wyżrj. 
1 sztuka weby holend. 66 łokci . 18 „ —  „ ,
1 sztuka prawdziwej weby szwaj­

carskiej ®/4 szeroka 72 łokci . . 20

1 Obrus niezs lyWeny .................... — zfr. 40  kr. i wyićj.
1 tuzin niebielonych ręczników . . 1 ,, 20  „ ,

/„ tuzin białych płóciennych chustek
od nosa . . . 1 1,15 ,

‘/a tuzina bihi yc[' chust*k batystowych 2  * 30  * ”
1 serweta do kawy we wszystkich

k o lorach .......................................   _  b

1 tuzin serwetek deserowych we 

1 sztuka^plutM domowego* n i 3 9 ~  * 42 ’

1 sztuka*płótna góralskiego na 30 * 39 *

ł o k c i .........................’ nrzedzi * ” *
1 sztuka płótna z ręcznego P e

wa, bielona na trawie na 52  * ,  „
1 sztuka płutna w przędziwie Diei0' lft

nego 52 ł o k c i .........................• * * ” »
1 sztuka płótna nicianego na 12 ko- __

szul 56 ło k c i................................... * * ” *
1 sztuka takiegoż cienka na 12 ko-

szul 56 ło k c i......................................1 3 *

1 sztuka podwójnie króconej weby
%  szeroka, 66  ło k c i..................22  „ —  „ ,

1 sztuka brabanckiej weby #/4 sze­
roka. 66 łokci  ........................... 24  „ —  ,  ,

1 sztuka irlandzkiej weby ®/4 szero­
ka, 66 łokci • • * * , / • • •  28  ,  —  ,  „

1 sztuka belgijskiego płótna suro­
wego ®/4 szeroka 66  łokci . . .  30 » —  ,  ,

1 sztuka weby batystowej z prawdzi­
wej przędzy pokrzywowśj . . .  35 s —  „ ,

1 garnitur cwilichowy na 6  osób . 3 „ 30  „ „
1 takiż na 12 o s ó b .........................  ,  —  ,  ,

Prześcieradła płócienne ,0/4, n /v  l®/4 szerokie, bar­
dzo przednia bielizna stołowa adamaszkowa na 6, 12, 
18, 24  osób, tudzież prawdziwe nici po cenach sto­
sunkowo jeszcze tańszych.

Polecamy się z uszanowaniem W J E M S l S  1
miejscy kupcy płócien.

Zamówienia od osób zamiejscowych wy P ^ niane będ^ jak  najrzetelniej.
Sprzedaż odbywać sle0 be0dzie tak jak poprzednio W  ł i O t d l l

Dmdeńsfelm p. ŁipiB^u «o A. 2 0  na dole.
Nadmieniamy, że z towarem naszym I l i©  f O Z S y ł a i H y  n l f e o g O  p o  d o i l l c t c ł l .
Nabywający na raz towaru za 100 z łr. otrzymają o  /0 , za 50 2 % w gotówce

ub w towarze. _________
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und zwar von alien Gatungen in die.se Fabrikation schlagenden Artikelnmit 25% Mliiger alś bei ijebem inbern.^ ’
Um zu keiner Charlatauerie unsere Zuflucht zunehmen, zeigen wir Einen hohen Adel und dem 

P. T . Publikum an, dass wir mit einem reich sortirten Lager von

N W A N D

uiti> 2 iid )K » M ień
von der besten Qualitat zu sehr soliden Preisen

zur hiesiegen zweiten Messe angelangt sind , und hoffen auf zahlreiche Abnehmer, da wir 
stets streben werden, unsere geehrten Kunden auf das solideste zu bedienen. 

Insbesondere erlauben wir uns aufmerksam zu machen, dass jedem Kaufer und Nicht- 
kaufer die V\raare geóffnet gezeigt w ird, dass jedes Stiick W aaro  mit unserem Stampel 
versehen sein muss, so wie wir fur riehtiges Ellenmass und fehlerfreien W aare  garantieren.
Preis - C o u r a n t  in Conv. Miinze zu festen Preisen, en gross sowohl ais

en detail:
t  Stiick hollandisrhe W Vben, 6 6  — fl. —  kr. und hóher.

E l l e n ......................  18 „ —  „
1 Stiick Achte S ch w eitzer  Weben

1 Tafeltnch ohne N sht . . . . — f]. 49 kr. und hóher.
1 Dutzend ungebleichte Hundtfl-

c h e r ....................   1
7 # Dutzend weisse - leinene r»- 

schentilcher . • • • • * • 1
Dutzend weiseBetist-TUcher . 2

1 Keffeetuch in alien F^rben . . 1
1 Dutzend D essert-TUcher in al­

ien Farben • • • • „• • • —
1 Stflck H ausleinwand, 39  Ellen 6
rstiick  G e b i r g s l e in w a n d ,39Ellen 8
1 SiUck Handgarnund, Lrasblenh- 

Leinwand, 5 2  Elle.n . . . 9
1 StUck in Garn gebleicnte Lein- 

wand, 5 2  Ellen . . . . i 0
1 Stuck Zwirnle nwand zu 12 

Ilemden, 5 6  EH«i . . • . 11
1 Stiick Zwirnleiwana \ l  Hem- 

den, 5 2  Ellen . • • . . . 13
1 Stiick W cbe-Leinwand /4 breit,

66 EHen . • • • • • • .  16

20

15
30

42
30

30

®/4 breit, 72 E l le n ....................20
1 doppelt gedrillte W e b er ®/4 breit,

6 6  E l l e n ................................. 2 2
1 Stiick B rabanter W eben ®/4

breit, 66 E l le n ........................ 24
1 S tack  Irl&nder W eben « 4 breit,

6 6  Ellen  ........................... ...
1 StOck Belgische Kronleiowand 

«/4 breit, 66 Ellen . . . .  30  
1 B a tist-Weben vom ftchtera N iss- 

lergarn . . . .  t . . .  35  
1 G arnitur zu 6  Personeu inZwil- 

lic h ................................................... 30

Ąntoni Kłobuków*/* Redaktor odpowiedzialny.

1 Garnitur zu 12 Personen . . 7 „ —  „
Leirtttcher Lein.wand 10/4, ,a/4 und *®/4 breit und sehr 

fenc. pantast-Tischzeuge zu 6, 12, 18, 24 Personen 
und ftehter Zwirn-Gradl zu verhaitnissmAssig noch bilit- 
geren Preis# n.

Empfehlen uns hochachtungsvoll M . W e is s  Ą* R t t l e i \
,. krgl. Leinwandhandler.

Auswartigc es e UDgen werden auf das Solideste besorgt.

§8ct!dUf0=SocaIe befinbet ftd), h)it ftu^er: Hotel Dresden bei Herrn
Lipiński N. 20. Partere.

W ir emer en , j ass wjr UI]Serer W aare  Niemanden Hausiren schicben- 
Abnehmer einer l arthie W aare  im Preise von 100 fl. erhalten 5%  — im ^reise von 

5 0  fl* erhalten c /u in baarem Gelde oder in W aare. ( 2 0 5 7 - 6)

w Drukarni Csaau. C*iif)iiń*fn Antom a*ra§ d*«a drukarui.


